
U Thant w Belgii 
W środe ran.o U Thant. kt6 

ry przebywa w Brukseli z 
oficjalną wizytą, rozmawiał z 
belgijskim min. spraw zaJ?ra­
nicznych. Pierre Harmelem. 
Jak póżnie1 Harmel powiedział 
dziennikarzom, rozmowa obra 
cała sie ·w·ok6ł łlakich tema­
tów, jak oersnektywy pokoj•l,J 
w południowo ~ wschOc!niej 
Azji, sytuacja na Bliskim 
Wschodzie i projekt układu 
o nierozprzestrzenianiu bro­
ni nuklearnej. 
Rząd belgijski je&t przeko­

nany. że pierwsze kroki w kie 
runku neeocjacji na temat 
Wietnamu dopro'wadzą do 
oeólne-go odorężenia 

Wydanie A 
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.Sukcesy arabskieqo ruchu oporu 

Zołnierze ,,Al Fatah'' 
w ciqgłei ofensywie 

tujące dziś nie tylko jego kraj, 
lecz i cały świat arabski, Tym 
razem przemawiał na zebraniu 
:lederacji prawników arabskich. 

„ Mówca wezwai wszys~kle 
państwa arabskie, by przeszły 
do porządku nad dawnymi roz­
bieżnościami I połączyły swe wy 
siłki w Imię wspóln'eJ sprawy-, 
przeciwstawienia się Izraelowi. 
Jednocześnie Naser złożył hołd 
arabskiemu ruchowi oporu na 
terytoriach okupowanych. 

-
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Bok :xxn1 Nr 87 (6632) 

DZIENNIK 
tODZKI 

Marszałek M. Spychalski 
kandydatem klubów poselskich 

PZPR, ZSL SD 
na przewodniczącego Rady Państwa 

JAK DOWJADU.JE S~ W KULUARACH SEJMU 
SPRAWOZDAWCA PARLAMENTARNY PAP, KLUBY 
POSELSKIE PZPR, ZSL I SD ZAMIERZAJĄ ,WYSU­
NĄC NA STANOWISKO PRZEWODNICZĄCEGO RADY 
PA~STWA KANDYDATURĘ CZLONKA BIURA PO­
LITYCZNEGO KC PZPR, MA.RSZALKA POLSKI 
MARIANA SPYCHALSKIEGO. 

Aktualne problemy żvcia narodu 
lemulem dyskusji sejmowej 

Waszvngton 

DEBAT I" 
nad problemem 
wietnamskim 8 Przemówienie premiera J. Cyrankiewicza 

Wystqpienia przedstawicieli klubów 
poselskich PZPR, ZSL i SD 

Waooiraj o g-Odz. Hl Sejm 
wzmowij rozpoczęte w aruu 
poprzednim pos1edrrenie. 

Obrady otworzył ma=alek 
Sejmu - cz. w~. po 
czym w kolejnym - 5 pwnk­

wienia zamiesiz.cza.my na str. 
6), J. Zawiey9ki, Cz. BUl"Slki, 
J. Bukowski, H. Sk!robisz, 
M. Grad. 

Sejm wzmama obrady dziś 
o godrzinie 9. 

Obecni si\ W. Gomuł!ka, cie po.rządku dziennego po-r--------------­
J. Cyra.nkiewioz, cztonkowie 
Rady Państwa i rządu. •••• „ •••••••••••••. 

W środę sekretarz stanu USA, 
Rusk, na posiedzeniu senackiej 
komisJ! spraw zagra.niczr.-ych, któ 
re odbywało się ?rey drzwiach 
zamkr•iętych, składał wyjaśnie­
nia w sprawte nawiązania kon­
taktów z Hanoi. Oświadczył on, 
że Stany ZJedn-0czone chciałyby 
„szybko rozpocząć rozmowy po­
kojowe", a odpowiedzialnością 
za to, że dotychczas nie doszły 
do skutku - usiłował obciążyć 
DRW. Bliższych szr.zegółów z po 
siedzęnia nie podan:o. 

Organizacja arabskiego ru­
chu oporu - „Al Fatah" za­
komunikowała wet wtorek w 
Bejrucie. że podległe ~ły 
zbrojne zabiły }ub raniły oko 
ło 60 żołnierzy izraelskich, 
którzy 8 bm. przekroczyli rze 
kę Jordan przy wsoarciu sił 
pancernych i helikopterów. 
Komunikat POdaie. że jeden 
człOnek e;rup bojowych „Al 
Fatah" zo;tał zab:itv I jeden 
ranny, Podczas ooniedz;ałko­

wego rajdu na wscbOdnim 
bnegu rzeki Jordan, aere~o­
rzy izraelscy wivsadzili w p0 
wietrze budynek ośrodka .ro­
botn iczeeo. 

illllllllllllłlttllllllllllłllllllllllllllllltllłlllłlllllllllllllllllllllllłlllllllllllllllllłllllllllllllllOllb 

s1edzen.ia zaibral głos prerzes 
Rady Ministrów - J. Cyran­
kiewicz, udzielając odpowie­
dzi na tn~Jatję koła po­
selskiego „Znak''. Jutro 6 stron 

Inny komunikat „Al-Fa­
tah" po<laje. że w dniach 3-6 
kwietnia bojownicy arab;;kie 

"J?o ruchu oPoru pokoiu ostrze 
lali z moździerzv wiele izrael 
te:'dch instalacii wojskowych w 
doli:nie Bejsan. Co najmniej 
10 żołnierzy i?raelskich zo<ta­
ło zabitych lub rannych. Wie 
le budynków i pojazdów woj 
skowych zniszczono. 

• * • 
W !rodę prezydent ZRA Na­

ser zabrał publicznie głos, by 
położyć nacisk na problemy nur 

Decyzje plenum 
Kl KP Słowac fi 

W drnLu 9 bm, na plenar­
nym posi.edzieniu KC Komu­
nisttycz.nej Pa.Mlii Słowacji 
wybrano nowych cz.łonków 
pre:z:ydium KC Ondreja 
Klokocza, Viktora Pavlende. 
Antona Tiaż.kiego, Josefa 
Zraka. Wybrano równi-eż no­
wycll czlonków sekretariatu 
KC KPSl. Sa.rno Falbia.na i 
Marię Sedlakovą. Plenum wY 
sunęło kain<;ly".l.a.turę O. KJQ­
,kocza na 9tarwwisko prz.e­
wodn iczą.cego KC Slowack;e­
go FrO'lltu Na.rodowego. 

Dalsze ofiary starć na tle 
społecznym i rasowym w USA 

Agencja AP podaje, że we 
wtorek późnym wieczorem za 
strzelonv ZQStał w Jacksonvil 
le na Florydzie kilkunastolet­
ni chłopiec murzyń<~. Za­
strzeliło eo kilku białych prze 
jeżdżających samochodem 
przez miasto, 

W tym samym czasie w San 
Fraincisco zeinał kierowoa 
miejsikiel(o autobusu zaS'trze­
lony prze?. nieznaneeo spraw 
ce_ W Nowym Jorku biały 

KP Hiszpanii 
weźmie udział 
w moskiewskiej naradzie 
partii kemunistycznych 

Komitet Wykonawczy KC 
KP Hisztianii opublikował oś­
wiadczenie. w którym wvraża 
aprobate dla uchwał spotka­
nia konsultatywne2-0 w Buda­
peszcie. 

właściciel ilklepu pastrzelił 13-
letnieg0 chłopca murzyńskie­
~o gdyż ten rzekomo wybił 
mu szybę wystawowa. 
Według obliczeń ze środy wle­

c-zór, liczba śmiertelnych ofiar 
wystąpień murzyńskich, które 
ogarnęły Stany Zjednoczone po 
zamordo\vaniu dr Kinga, wzr~ 
sła do 37. 
Około 4 tys. osób Jest ran­

nych. Aresztowano l6 tys. oby­
wateli. 
Wstępne obliczenia podają, że 

szkody wynikłe na skutek roz­
ruchów szacuje się na 27 milio-
nów dolarów. · 

Departament Obrony USA 
jest zaniepokojony tym, iż WOJ 

na na dwa fronty - w Wiet­
namie i przeciwko Murzynom 
- może doprowadzić do wy· 
czerpania strategicznycb re­
zerw Stanów Zjednoczonych. 

W ciągu ostatnich dni dla 
stłumienia wystąpień ludności 
murzyńskiej w Waszyngtonie, 
Chicago, Baltimore I innych 
miastach rząd USA musi.al rzu 
ci~ do akcji ponad 55 tys. toi 
nierzy r!!gularnej a.rmii I 
gwardii narodowej. 

Przemówienie J. · Cyiramkie­
wicza zostało pnze"L posłów 
przyjęte gorącym[ oklaskami. 
(Sk:rót prz.emówienia zamiesz­
czamy na str. 2). 

W dysik1usj i !Il.ad pt"Zein 6-
wi eni em prezeoo. Rady Mirn­
si!Jrów pierwszymi mówcami 
byli :posl'<l'Wie: J, Ozga-Mi­
cha,lSki (z,5L). (Skirót prremó­
w ienia na str. 4), z. Kliin:ko 
(PZPR) i J. K. Wende (SDJ. 
(Skirót obu !)!7Je!Ilówień na 
w. 5). 
Nas~e ~los w dyiskusji 

za:bra.lri. poolowie: z. Gru­
dzień, S. Kut.czyński, M . 
Wa,lO'LaJk. J. Wą9i<!ki, A. Za­
bińoo, Wł. Gaiwlik, J. Sro­
czyńska (skrót jej przemó-

0f łoszoao program 
działalności KPCz 

Agencja CTK opublikowała 
tek&t prol(ramu działan1a Ko 
munistycznej Partii Czechosło 
wacji. zaaprobowanv na nie­
dawnym plenum Komitetu 
Centralne20. 

Biorąc za punkt wyjścia o­
becny etap roziwoju Czecho­
&lowacji, proe-ram nakreśla za 
dania Partii w dziedzinie nol' 
tv11ci wewnetrznej i zaeranicz 
nej. 

•••••••••••••••••••• 

• ... • 
Agencja UPI donosi, że pre-· 

zydent Johnson wysłał do Ha­
noi „orędzie", Treść orędzia jest 
nie znana. 
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Wielu Polaków odrłało życie ratuiac Źvdńw 

. Oświadczenie pisarzy polskich 
W związku z antypolską 

kampanią sił syjcmistyCZil!'fCh, 
Zarząd Głównv Związku Li­
tera.ww Polskich, obradują,­
cy 9 bm„ na plenarnym ze­
braniu z udziałetn preze;;6w 
wszystki<:h oddziałów ZLP w 
kraju, złOŻYł następujące oś­
wiadczenie: 

Do Pisarzy eałel?o świata I · 
Wobec uporczywie ponawia 

jącyc.h się nikczemnych 
kłam~tw. ookarżajacych naród 
eolski o antysemityzm i 
wsnółprace z okuwntem w 
c1a>ie wojny. my pisarze pol­
sov oświadczamy uroczvście: 

W latach okupacji hitlerow 
skiei Polacv ułatwiali żvdom 
ucieczkę z getta i obozów. do 
starczali żywności . fałszywych 
dokumentów i zapewniali 
schronienie, mimo że eroziło 
to śmiercią całej rodzinie. 
Wielu PGlak6w oddało życie 
ratując Żydów. W czasie pow 

stania w .e-etcie warszawskim 
polski ruch oporu AK i AL 
zbrojnie w51Pfcral: walczących 

(Dalszy ciąg na str. 5) 

Plenum KC KPZR 
zakończyło obrady 

Agencja TASS podaje, że w 
dniu 10 kwietnia br. plenum 
KC KPZR l"ont-ynuowało obra 
dy. Toczyła się w dalszym cią 
gu dyskusja nad referatem 
sekr. generalne„~ KC KPZR 
L. Breżniewa „o aktualnych 
problemach sytuacji międzyn.a 
rodowej i walce KPZR o zwar 
tość światowego ruchu komu 
o is tycznego". 

Plenum KC KPZR powz.ięło 
jednomyślnie uchwał(I na te­
mat omawianych problemów. 

Przemówienie koi1cowe wy. 
głosił sekretarz generalny KC 
L. Breżniew. 

Zgodnie z .1€cyzją plenum 
M. Saboiczika odwołano z 
funkcji członk.a prezydium i 

wybrano zastępcą członka 
prezydium KC. Plent.m od­
wołało również z funkcj : I 
członka pre:z:ydium KC -M. 
Chudika. 

Stwierdzajac. fo KP Hiszpa 
nu potwierdza ~otowość wzię 
cia udziału w naradz ie mo­
skiewskiej. oŚwiadczenie poda 
je, że Komitet Wykonawczv 
KC wyznaczvł iuż delegacie. 
która weźmie udział w pra­
cach komisji przygotowaw­
czel. 

W strategicznej re7.erwie USA 
pozostalo teraz zaledwie 20 
tys. żolnierzy , których być 
może Stany ?jednoczone będą 
chciały wykorzystać do st„ ­
mienia wystąpień Murzynów 
w innych miastach lub do 
akcji z.a gt'an.icą. Ministerstwo 
Obrony dla wypełnienia po­
wshlej w ten sposób groźnej 
!~ki powołalo P<?d broń gwar 
d1ę narodową w 12 stanach i 
okręgu federalnym Columbia. 
Oęól'em powołano pod broń 
300 tys. żołnierzy gwardii - na­
rodowej. 

11 mld zł osiągnęły 
wlcłady ludności w PKO 

Plenum wybrało K. F. Ka­
tuszewa sekretarzem KC KPZR 
oraz wprowadzjjo do składu 

Komitetu Centralnego zastęp 
ców członków KC - N. Ban­
nikowa, E. l.oginową, s. So­
kolowa, A, Szeremietowa i N. 
Szełokowa. 

Duży sukces polskich 
maszyn eleklronicznych 

w Bukareszcie 
W Bukareszcie została zam­

knięt't wystawa Centrali Han­
dlu Zal(ranicznego „Metronex" 
i polskiego przemysłu maszy 
nowej?o, na której zgrupowano 
najnowsze os: ągnięcia polskiej 
techniki, polskiej myśli twór­
czej w dz;iedzinie aparatury· 
elektronicznej, maszyn matema 
tycznych i aparatury pomia­
rowo-badawczej, Sprzedano 
nieomal wszystkie eksponowa­
ne na wystawie aparaty i ma 

Rodezia 

Raport komisii 
konstyłucyf nei 

Rodezyjska komisja kon-
s tytucyjna w ra.porci€ o wy­
niku swych pra.c stwierdza. 
iż proklamowanie ustroju re­
publikań~kiego n ie jest ws.ka 
zanie, joona,k:że uważa, iż bę­
dzie to konieczne, jeśli nie 
uda 9ię dojść do poroz:umie­
ni a z W. BrytamJą 

Komisja 'l.IM'a:Ża, iż kra­
jem powilrma nada[ rządzić 
biała mruejszo.<lć, ponieważ w 
myśl t~rii ra.;iistów rodezyj-

1 
skich ludnooć mu.rzyńlllka n~e 
d<>jnala ja.koby jeS'.ZlC7.e do 
spra.wowan:ia n.ądów. 

szyny, z maszyną matematycz 
ną „Odra 1013"' na czele. 

E\\Gpomaga 
Stanom 
Z jednoczonym 
Władze wspólnorynk<>We za­

powiedziały szereg posunięć 

handlowych. które umożliwią 

Stanom Zjednoczonym złago­

dzen~ defi5'Ytu w płatnościach 

o 150 milionów dolarów w ro 
ku przyszłym ill'lformuje 
Agencja Reu!era 
l>urga. 

z Luksem-

Ministrowie finansów EWG 

postanowili przyspieszyć o rok 
redukcję ceł w ~am.ach rundy 
Kennedy'ego 1 jednocześnie po 
zwod.ić Ameryce, a.by o rok 
opóźniła wprowadzenie analo­
gicznych zniżek, Warunkiem 
jest, aby USA z.rezygnowały 

z protekcjonizmu w handlu 
międzynarodowym. 

W ramach rundy Ke!l:ne­
dy 'ego przewidzi.ano 35-procen 
tową obniżkę cel w okresie 5 
lat od l stycznia br. 

RZĄD BRYTYJSKI 
ZANIEPOKOJONY 
WYST Ą PIENIAl'lfl 

MURZYNOW W USA 

Rząd brytyjski ję;t poważ­
nie zaniepokojony ostatnimi 
W'l'stao •eniami Murzynów ame 
rykań ' kich. Postan0\vio 00 Pod 
jąć pewne kroki w celu zapo 
bieżenia podobnym incyden­
tom na wyspach brytyjskich. 

W c i ągu naibliż;;zvch kilku 
tyeodru parlament zajmie sie 
nowym usta•wodawstwem, któ 
re zakazywać będzie dyskry­
minacji rasowe; w zatrudnie­
niu. wvna.imowaniu mieszkań, 
u;łu!!ach i oełoszeniach. Usta 
wodawstwo to p0zwoli ludnoś 
ci kolorowej domaJ?ać się od 
s2lkodowania za stratv mate­
r ialne. Maja być fakże powo­
łane specjalne sady z udzia­
łem ekspertów od S1>rarw raso­
wych. 

St8'11 wkładów pieniężnych 
ludności w PKO osiągnął w 
dniu 31 marca 1968 roi<u kwo­
tę 71.052 mln zł, w tym na 
książeczkach O >- · ~ęclnoścwwych 
- 67.789 mln zł, a na rachun­
kach bieżący<"h i rozliczenio­
wych 3 . 2•~ mln zł. 

W I kwartale 1968 roku wkła 

Ofiara wojny wietnamskiej 
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Nawrót zimy w Tatrach 
GOPR apeluje o os·irożność i rozwagę 

10 bm. zakopiański GOPR 
oełos il alarm lawinowy w Ta 
traarh, ootrzegajac tury~ów. 
którzy z"lajduia sie w Za-kopa 
nem, bądź wybierają się tu na 
okres świąteczny, abv zacho­
wali w górach maksymalną 
ostrożnpść. W środe w godzi 
nach rannwch, pierwsze lawi 
nv zanotowano w rejonie Mor 
sk!ego Oka. 

Wielkie ;-jebezpieczeń.,.~wo 

panuje w całych Tatrach, albo 
wiem w wyższych partiach 
gór na oblodzone stoki &padło 
ok. pół metra świeżeeo śn.i e­
"11, a w niższych - na tra­
"'ie ut'A\OrzYla się warstwa ok. 
30 cm. śniegu. Snieg nie zwią 
zany z podłożem. będzie się 
niewąt-p!iwie obsuwał w dół i 
mogą nastao : ć wożne w skut­
kach lawiny. ' · 

dy oszczędnościowe wzrMły o 
4.768 mln zł, a liczba ltsią :i. e­
czei< oszczęd·nościowycb ·twięk 
szyła się o cialsze 518 tys. 
sztuk. 

Tytułem odsetek t premii 
właściciele książeczek otrzy­
mali w I kwa.rta-le 1968 roku 
851 ml}1 zł. Na kwotę ~ę skła 
dają s ię dopisane do książe­

czek odsetki I premie pienięż 
ne w wysokości 759 mln zł o­
raz . równowa·tość wylosowa­
nych 1.012 samochooów, 104 
motocykli, 48 motorowerów i 
64 sk1ęrowar na wcMsy krajo 
we I wycieczki zagr anicz:ne. 

Cziery kraje 
afry końskie 
wznawia Ją 
stosunki dyplomatyczae 
z W. Brvtanict 

AlJ?teria, Mali, Mauretania 
Kongo - Brazzaville postano­
wiły wznowić S'tosunki dyplo­
matyc2me z Wielką Brytanią 

zerwane w 1965 roku z powo­
du polityk.i rządu brytyjskie­
go wobec jednostronnego ogło­
szenia przez ROdezję niepOd­
ległości, Spośród krajów afry­

kańskich, które zerwały wówj 
czas stosunki dyplomatyczne 
z Wiellką Brytamilą, jedynie 

Tanzania nie zmięni'ła swego 
stanowiska. 

i 

Na tym obrady plenum KC 
KPZR zostl'ly zakończone. 

Polskie eksponaty 
na targach 
w Osaka 

w dniu 9 kwietnia br. otwar 
te zGStały VIII Międzynarodo 
we Tarei w Osaka, kt6re 
trwać będą do 29 bm. 

Na targach tych Polska wy­
stępuje Po raz pierwszy z 
własnym stoiskiem, wystawia 
jąc sprz.ęt fo~.oo.ptyozny, na­
rzędzia cbirur.J?iczne, sprzęt 
sµortowy, artyku!v pvwnościo 
we, przedmioty rzemio;ła ar­
tystycznego oraz eksponując 
problemowo sprawv ek;;portu 
węgla. 

KPD nawołuje 
do udziału 
w man1festacjacn 1-Maja 

Komitet Centralny zdelegall 
zowanej w Niemczech zachod 
nich Komunistycznej Partii 
N iemiec wezwał obecnie ro­
botników i pracowników NRF, 
aby manifestację z okazji Swię 
ta 1 Maja przekS'ltałcili w kul 
minacy j>nv punkt walki z bar 
barzy_ńską wojną USA w Wiet 
nam ie. 

KPD wzywa ponadfo, by w 
dniu Swięta 1 Maja wypowie 
dzieli oni zdeeydowaną walkę 
wszelkim siłom reakcji, usta­
wodawstwu nadz:wyczaj-nemu, 
Jak też panowa·niu monopoli i 
neonaziaanow!,_ 



Aktualna sytuacja polityczna UJ kraju i na 
, . . 
sm1ec1e 

Przemówienie premiera J. Cyrankiewicza 
Odpowiedź na interpelację 

posłów koła „Znak" 
że przedstalwiciele „Znaku" postę<powa!!l!ia. kar.no-admini- ni z całej ElU!rq>y, SpeŁnialdś-
nie pomylą się i nie będą stracyjnego. Kilka,Pzie~iąt my w czasie woj.ny nasz ludz 
brałi do siebie -""''"'ękowa,ń spraiw jest jeszcze w rozpe- ki, na.r<lrlowy 1 sojuszn.iozy <>-

~ bowiązek z tak"1!1 honorem, 
za postaiwę, trywa,niru, że byłoby rze<:zą śmieszną bro 

Pil:'emier s!lwler<lllil, że illl- za.równo co do przyczyn tej Tyle 
0 

mterpelacji. 0 na- nić się mm dziś od n<ie,pocey-
tarpelacj:a I.>Osl.ów ki>uibu diecyzj·i jak i 00 00 naszej Premier o.5wradczył następ- szych ocenach i wnioskach tai.nych pot'Wlarzy. 
„2lna!k" nie byLa dllia niego polityk.i kulturalnej. Motywy niie, że organa porządkowe, r:-""r:{xl. który na;j.wcześniej 
za:skoozeniem z dwóch ~- te były bowiem jeszcze w lu- milicja i ORMO, działając na wypływających z wydarzeń w Eurropie pcx;ljął ludową wo·j 
dów: 1) ;iJnterpel<YWainie jest tym, w określonych środąwi- polecenie władz rządowych :~~ych bę,dę~~ od- nę par·tyrzall!cką, WlD!iósł pro-
;praiwem ka:żldego Jl-0.S'la, 2) wli.a ska:ch literackich i artystycz- miały twaTdy obowią:z,ek nie- łehne - osw Y' pre- pru-cjon~lnie n.ajwiększy wkł.ad 
-'•-mooć o fakcie "~~>Miia te1· ,_ · d""'-u~-~nia do tego, aby si- miier. żołnierski w losy woj.ny, po-
"""' "J~ nych J'asno prz€<ls· .... w 1one ~ ... ~~~~ ·-.. -ł-· · _,_. • · 
,_„~,..,.,.,~~J·i· 1· 3·,,,; +-,,.;;ć były ł · l sł · • się ż . nIOS proporCJOn«vui.e na,wyz-
.w.•=•,,.-1~~ "" "'~ przez kompetentnych przedsta Y wrog'le mog Y po uzyc yjemy W okres.ie WZ'tlllOŻo- see st.Taty, wydał wielki ruch 
woueśniej :zmal!le za gll'<micą i wi.cieli M~ist.erstwa Kultuxy dezorientacją części młodzieży nego napięcia mJęd:zynaxodo- oporiu _ może z podniesionym 
podawała je taikrże Wodlna i Sztuki. i wyprowadzić ją na u-li.cę do wego, w sy<buacji ldóra wy- c?A>łem spojrzeć w twarz każ-
E\.tr<)pa. Autorzy interpelacj.i me antysocjalistycznych demon- maga najwyższej r=wagi i demu o.seczercy. 

Autwrz.y din1t·er;peliacji zaipy- • stracji. Orgaina porządkowe czui·ności. Zakłócenia normal- J. Cyrain<kiewic.z wsk.aZał na-..:„· 1) mogli również nie zdawac so- . 
;uw}ą „ co .zamierza uczy- działały zgodnie z prawezn 1 nego toku .,.,.,.,.Y i ż..,.,.,;a kra- stępnie, że prawda o posta-

. • ~g,-' ~ ·by .nr.w~01·,„=ąć bie sprawy z fałwu i obłudy, T · .--- „- •- · d me r~..,_'IJ., ~ ... - "' .,.,,.. z wielką rozwagą. am, gdzie ju godzą w ~nteres państwa. wie narodu po...,k1ego u oku-
brubaJlną aik:cję mildcji i ORMO tkwiącycli w zarzucie o „za- było to konieczne doszło do moot'<>Waina jest życiem tych 
wobec mJ:<>dz!.€!zjr aikru.iem:ic- grożenhu swobody życia kul- użycia siły. Wtedy mogli Wojna w yvJetnamie, k<>n- licznych tysięcy żydów, któ-
ik.iej i UISitailić odpowiedzi·ail- turalnego w Polsce". Zadaje ucierpieć i przypa!dkowi fłikt J:>l!isk<>WS"Ch-Odni., rosnąca rzy przetrwali czas k<remato-
nooć za brut.a.line ~.,,.,..~ •• ~. temu kłam cała nasza pol!1ty- aktywri{,ść neoh>tJerY.z.mu i re riów - d-ziękń. poświęce'Oiu Po-

>"'~"""~~~ uczestnticy mi,,,.,.OIW'isk, · · · · · k . .,..... 1 ·'· · N . będ ., i t~· nrl.e tej młodizlieży? ka kulturalna. Ograniereni<>m -„ WlWJom:z;mu •mem1ec 1~„- na- a:o.ow. ~e ztemy s ę 1·u-
1k tak ka11JUją oowoj.oną troskę o bez tnaczyć _:: mówJł J, Cyran'kie 

2) oo zaim1er.za rząd uczy- swobody podl~ga ty o ' a Mów.ca pain:formował, że pieczeńmwo klraju i po'kój mię wicz - ale mamy przecież 
nić, aby meryliarylaiJnie odlpo d:z,i.ała.lność lmlturalna, czy ra- do 8 bm. organa MO zatrzy- do:yina.rodowy. .Test w tych prawo za.py<tać, ja.kim to ty-
w;ie.d!zlieć młoill!ri.eży na stawia czej pseudok:ulturalna, która mały w :z,wią~lnl z ekscesami warU1I1kach ob<>wiązkiem rzą- tulem mor.a.J.nym legitymują 
ne p.rz.ez nią pailą-ce ;pyt<mia. godzi w socjalizm i pr;.z-enikmię ulicznymi na terenie wszyst- du PR>L pa.raolii:owanie w <ZIB- się wodtireje szowinistycznej 
W..óre =tują także saier<Jlką ta jest d'\rohem ainty<komn- kich miast objętych zajściruni rodku każdej p~by zakłóce- nagonki. Potok a·ntypolskich 
op1ni(l spo1ecziną, a dotycz..1 ni<2!mu. ogółem 2739 osób. z tej l:icziby nfa spokoj;u pll!blic:z.nego i ~- osz<>Zocstw b<i.je z trzech rów-
demok:ratyiczmych swobód oby rula w naszY'D.l l.<1~ zamętu noległych źródeł: z 12lraela i 
watelskTuch i poilirty!k:i kJullltu- P.renrier po.wiediz,iał dalej, p=ed upływe;ro 48 godrin od pC>lityxi:znego, który m<Y~e wyjść sz.owilll!istyC2lilych kół syjoni-
mlmej :i:z.ąrdu". że największą szkodę w swo- chwili zaitrzYJnania kwrun•lono. wyłącznie na S2lkodę Pol.ski, a stycznych w in;nych kTajach, 

bodzie kultury w Polsce wy- wobec bira'k,u dowodów, 1858 na korzyść jej wiro.gów, na z USA i z NRF. Jakież to pra 
Premier powiedz~, że by- rządZJiLi wl<aŚnie ci, którzy na- osób. Część gprarw slderowano szk·odę pok'!ld·~· a 'l'.!a korizyść wo mają szowmiści z Tel 

l:tiby UtpirOSZJCZenńem ~awy dużyli flagi ol:n:ony rzekomo na drogę sądową, część do sid: g·rożący«;h śwratiu p<Y.oogą. AJwtiw.u, aby nam właśnie wy-
lJ'(llI'ÓWil1Y'W.alll!ie wydarzeń zagrożonej wolności kultury pominać rzekomą dysk•rymi.na.-

w.śród· m!OO.Z.ieży w Polsce z dła wroaieJ· g"" ~•it""'7..,.,,;, Inar..iratorom "'""'.,,~. ~· k.~~ii cję czy nievv<łaści.wy stosunek 
:fa!lą burrz1'ilwyoh dem<lil!S1ta-acjli b' • „ """ „ ~·-, .....,,.~ ~~...........,., ._....'""I'_... do lll!lli~SZlOIŚci? Byroby o 
~budęn.c:kich w.e Wlo131ZeC:h, dla oszukiwainia części mlo- ~h""""'ls·k•~ nt•e 11.da SiA obrzucić Wliele korzystn-ief dła !eh wŁa 
gid?Jie wslru.rek ak-oH karaibi- d?Jieży akademickiej i walki •.n . .a.;a. 7 J:-1""' ""'" """ smego .Jc>raj<u, gdyby zajęli się 

rneirów tYś~ko na Ururwemyte- ~e ~~j ;~=\ s!'o';!arz~~~ błotem dobrego imienia Polaków j:~yc~05~!:y~f~w ~~~ 
cie im. W. Serca w Medio- obeoi~ie przez Jimael. Iz,raelska 
1al!li-e by-ro 52 rainnycll i w.ie- łe politykierskie aimbicje nij: Premi,er za·jął się następ'llde poróżnl.ema Pol.ski z br;a±Dią „czarna sotnia" powi·i:ma sJciie 
lu M eszt<l'wan:y"Ch. Ka:rdymał intE!resy literaitury i S2Jtuki, nagonką antypolską w njEktó wspólJilOtą inny'Cłl kirajów · so- rc>wać swoje ;ieo'emiady przede 
Co1omibo oaa:wa11 ite zaijśc'ia niiż rzeczywiste interesy kra- ryeb k ·r.ajach kapita·listycz- cjalisly.oznych, a .przede wszy- w~zyst.kim pod wł.asnym adre 
„szkod'lilwymi prz,e,j:aw.amd bra ju. Posłowie koła „Znak" nych. Potok oszczers tw pły- stkoim ·ze Zwią'Z'kiem Radociec- sem. To darjanoWie i begino-
kiu odlpow.ied:T..i.ailin<JtŚIOi, muli- przyłączyli się do tej gry nie z ośrOdków pro,pagandy kim. wie od pierwszego dllli.a ha-
,gaillSlt:wa, awainitU'lm:iC'twa" i przez swoją interpelację, któ- imperia.l istycznej, z różnego ro Nasz l<Jraj je;:t szceegó!nde niebne:j agresji przeciw k1ra-
wyu:aziił pr.zek:OI1al!li.e, że Sl)J(l'a.W ra stała się rodzajem odezwy do:aj.u cenitrad dyw~ i woj- nęcącym ob~em dl.~ impe- jom a.-alb&kim w co:erwcu ub. 
cy '!)O'W.inll!J 2JOS'tać ukara llli. zachęcającej pa'IOWQ<lyrów ny p.<>ychol.ogicznej, a nieklie- r•ia!istyc2111e1 dywersi1, we rOlku d<>puszicza•ją się taacich 
P.remier ~,.,.,..,. .,.,,,. też łowa zajść i wichrayciełi do dzie- dy nawet od ~ &kądiną<i wszyst.kjch jej to:rmach i prze C2zyQlów wobec ludności a'l'ab· • ..,..~, "~~,„ SI łania. m!zci<wych, lecz z<lezorientowa jawach. J~ym ze starych si<ięj na podbitych teryto-
pacpiieża PawJ:a VI, który ?OO- nych 111.lb wprowadzonych w chJwytów dywersy~, me rfacb, że bud!Zą sprzeciw i o-
iklreśłiiil:, że zajśc1a na ~- :r. Cy~iew.ic1z: przypom- błąd. Polakożerczą kamipanię raz już zresztą użytye-h, jest brzydzenie n:awet sy.mp.atYIZU-
szy>ch uc.zelniacli włosl1aich . premier ok.reśliił jak.o nie ma akc.<~ ,,o.pl•uskwiania" której jących z Iziraelem korespon-

·~"--'-- nial, z jak ż·-·'""'OW"""' po- · -~ ~~ 00 00 ,.. dentó ...,_v-~ . ,„w,.....,"""4 iP-0'7....a rauruy l~al- :r „~„ „._ Jącą uu)v.. prec ensu co:a ,.podwali.ny teDl!'etyc=e" ~ w euocope,..,."'"''"' i amery 
n<OŚOi i sz;lac.'1.e1lnych ~<leałów, pwrciem klasy robotn>icrej i sów bi.smarkowskiego „kultur łożył a.reymilst.r:z taszystowsJne ka.ńsl<'icll pism J:>urżua.zyj1nycll. 
w~aśoiwych mamdiootacj();Jll gud całoego społecz;eńsbwa s.potika- kampfu", n.a.g>on·k-ę ~ \YSZ)'St- go kłamsbwa _ Goebbels. za Jestęśmy pełni uznania dla 
n:v;m mlkO'ly wyŻSIZe,j". ło się stanowisko kierow- ko, co polskie. kłada ona, że jeśl.i 'najbard.?Jiej kotn'\N11stów izraelskich, któ-

J Cy niciwa partii w=ażone przez s..nonistyc=~m i •~"- nawet noed:orzeczne kłamstw<> rzy nliedawno w parlamencie . ramkiewi<:z s>i:w'.cnVI""~ J~ ,, , -~,,,._~ - 1---'a t """" · 
~~... w. Gonrnłkę w prz;emówJeniu stycznym or.gani.zatorom tej będ.zie iPOWtarzane dostatecz- u•«""1 wys ą.,.~. pr2eC'IW <>-

że an:Jtor:zy d!I1t€U1peloacji dlok-0- z 19 marca. kam.µanii - mówił J. c~an- nie długo, a zarazem nie spot sz"'1:ercom w <>bł-ODie dobrego 
ntll.iiąc wyiboiru W TO!Zlteroe mię kiewicz _ cllod'2li 0 poderwa- ka się z odlj)raiwą _ jskaś · je- imieniia Polski Ludoiwej i jej 
dzy icli autorytetem um~wer- Zlł'rysowując głów.n:e myśii nie, - e. nastQpnie zniweczenie go część przyJ.gnie w końcu ozołowych ótial:aczy. 
sa!Lnym a· J.o1kalmym. st.ainęili w tego pr.remówieruia premier du:żego prest1żu naszego kea- do lude.kich umysłów. Nie wol Ocl•rażające są histeryc21Il:e 
jedlnyim srzie.regu z :iinslµi;rato- przyparnniał, że W. Gamuł- ju na świecie - prestiżu i srza no do tego d<>pu~ić - oświad kirzyki międ2yinair00owycb o-
raimi Zaljść, ponieważ próbu- ka gorąco podzi~kował w imie cunku zdobyteg•o bohaterską czył J. Cyiraini<li~ioz Z naci- środ'k~ syjonistyczńych. Ci, 
ją W swoim wzasaidnieniu ;rriu swoim i kierownictwa wal<ką naszego narodu w }.a- .9kiem. którzy 7..g.inę!i w Ma•jd<anku, 
przyiplisać je „:pewnym wyra- partili _ robotn'ikom i wsz""'t- tach II wOjjny światowej, a ii- O~ercoan i w„ogom poi- Trebi!i.nce d Ośw:ięcimi·u 111i.e 

ist b1""'' „ - mocni<>nego ta.k wydatnie na- skości - konty<l>Uował- mówca doczekał•J się nigdy od rot-
z yun · ....,.om czy.run:ików rzą kim lud21iom pracy 2la pełne szy;m dorobklem przemyeło- - m.e będ'Ziemy się opowii.adać szyJdów ani jecl.nego aktu ko.n 
dowych w dziedzinie poliltyk,i poparcie polityki i stailJ()wiska wym„ kulturalnym 1 społecz- ze wspalilliały<:h, wielowleko- kretnej pomocy. Cieniutkim 
k~lturalnej" i zdjęcia „Dzia- parti.i i władzy ludowej, za nym o.raił aktywną do:iałalll!OŚ wyc'h tradycji polskiej tole- głosi·kiem pr!Zemawiały te sa-
dow" w imscenizacji Dejmka postawę załóg fa<brycz.nych, cią pokojową na forum mię- rancji, nie będziemy pra:ypo- me ośrodki syjonisty_=e, kie 
z programu t eatralnego. którfl. zagrodziła btuTzycielom dzynairodowym. Ch<><izi też o mmaó; że to nie u nas pło- dy członek emigiracyj1I1ego par 

Po.sławie „Znaku" _ mó- por dk d d próbę l"OZbrajania ideologie.:- nęły n.a)gęści.ej stosy inklwi- Iamentu pool:skiego sz.mul Zy-
. zą u rogę o akcji nego sn.ołeczeństwa, o spow<>- zycyj<ne i że to na polmej gie1bojm popełnił samobój-

wi'ł preZJeS Rady Ministrów kontrrewolucyjnych, poloży(a dowaari; roo:bici.a i zamętu, ziemi j;uż przed 600 laty 2l!laj- stwo, <ił:Jy za.protestować pirze 

letariatll :cyn.owskiego na tere 
nach okuipowainych prZEl'Z Mtle 
rowców. 

Odezwali się teź wielkim 
głosem znawcy kwestii raso­
wej w w;ielu gaizetach amery­
kańsk1<:h, zwia.Szcza w roz­
głośni.ach finanso~anych przez 
Central<ną .Algencję Wywiadow 
ezą. o ill<ich nie ma co mów.ić. 
Kraj ten P,rz.esłonięty jes• cie 
niem zamordowa.nego pastora 
- Murzyna dr Kmga. 
Nawiązując do upomnień i 

pouczeń. j.aikie ;płY'llą w 11aszą 
stronę z NRF, J. Cy.rank1e­
wico: przy.p0mnial, że państwo 
to otrzymało pa.tent na nie­
skazitelność z Tel Awi.W<U, Wa. 
szy.ngtonu i wuych stolic za­
choonich. Zapłaciły one ile 
zażądano w Iz·rae!u i cz,ują się 
obecnie w prąwie i ob?!!:'.Jąz­
ku pouczać nas Polakow o 
złym i dobrym. Te bez<:zeLne 
sł01Wa wy,p01Wia!Clają ci sami, 
któny d'Zień w dzień podź"e­
gaj.ą do obaleni.a siłą NRD, ci 
sami; którzy nie dostro:egają 
n.ie ~oroego w nawrocie jaw 
nie na-cjooa.Ustycznycłl i f<!_szr 
0ujących nurtów w społeczen 
stwie zachodnioniemieckim. Cel 
jest tu jasny: chod@i nie tyl­
ko o ZilikWlidowanie odium mo 
TaJ:n~o, ja.kie ota<:Ze. dzislej­
so:ą el~ti: polityczną i wojsko­
wą NRF. ale o oS'llkalowanie 
Pol:ski i P<>la.ków za wszelką 
cenę, o wy.branie najdogod­
niej.<;0:ej - jak im .się wydaje 
- płaszczy,zjliy ataików. 

Premier podikr·eślil: dalej, 
że tym rai.rem we wrogiej 
Polsce propa.ga.ndz.i.e pojawiły 
się nuity dodaitkowe: wzrasta 
wyraźnie napi{;'Cie kampanii 
syjcmist.y=nej, będącej przede 
wszystk;im następs!Jwem stano 
wtlska Polski w sprawie kon­
flikw bliskowschodniego. Zo­
stał on wywołany a~resją 
izraelska na kralje arabskie i 
:faikt agresji stwierdziliśmy i 
na.piętnowaliśmy z miejsca -: 
przypomniał :r .Cyrankiiewjcz, 
Zgodme z naszą socjali.stycz­
ną polityką ~deklarowaliśmy 
się 2idecydowanie po stronie 
ofia!l' agre;j'\,. Konsekwentnie 
stoimy na stmio.wisku, że agre 
sor Il!ie może korzystać z owo 
ców agresj.i, :rń'llSi zwrócić kra. 
jom ara1bsk<im zraibowa.ne te­
ryłoria, wynagrodzić im szik<>-' 
dy i st.raty, uregulować prcr 
błem uchodźców, bezpraWX1i€1 
WYl'!llaJllYCh z ojczyzny. 

Nasz-e zdecydowane i ·. asnE! 
S't>alnowis:ko w tej spraw.ie by-; 
ło jednym z czynników, kt6-: 
re I)Olnlogly niezorientowane• 
lnu odłamowi opinii świa<to-; 
wej ZTOZUmieć, jak się rzę..: 
czy mają naprawdę. Nic więd 
C!ziW!llego, że propaganda izrael 
slra. i syijonistyczna :zWróciła! 

~gł~szając sw:ciją interpelację, tam~ nieodpowtledzialnym wy- próbę powstrzymanda dalszych dowa'łi schronien;e żydzi, i111n<> oiw bezczynności m~~·tw za 
byll dokładme Zorientowani stąpieniom. Myślę - dodał - postępów socjalizmu, o próbę wte.re;>, uciekinierzy po.lity~z- ~l:>od'ni:ch wol?.ec mas.akry pro (Vailszy ciąg na str. 4) 
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Puchar 
.,Dziennika Łódzkiego" 
dla najlepszego 
żużlowca GwardH 

Ciężarowcy Gwardii chcą wejść do I ligi nooi:ola Maroka 

(Rozmowa z trenerem M.Jołkiewiczem) - Jakie są s=nse awansu? Anglik Smith bohaterem dnia 
Mając na uwadze dalszą po­

pularyzację sportu żużlowego 

na terenie naszego miasta „Dzien 
nik Łódzki" l!fu.ndował puchar 
dla najlepszego żużlowca Ło­

dzi. 

Sądzimy, że nasza 
wpłynie pozytyw.nie 
prawidłowy r1>zwój 

inicjaty-wa 
na 
tej 

p!iny sportu w Łodzi. 

da.Jszy 
dyscy: 

Puchar 
przypadni.e w ud„iale za.wodni· 
kowi, k t óry sw-0ją p06tawą na 
torach całego kraju ud<>k!!men 
tuje WY:f'IOką pozycję, jaką nasi 
żużlowcy zajmują w rozgryw­
ka<lb II ligi. (m•t 

Od szeregu lat 
Mieczysław Jal­
kiewicz jest tre 
nerem ciężarow 
ców Gwardii. Z 
nim też pr!Ze­
prowapziJiśmy 
rozmowę na te­
mat obecnej sy 
tuacji w zespo­
le ciężarowców 
Gwardld i o 
szansach wejścia 
ich do I ligi. 

- Po pierw-
szej rundzie na 

clJw.ainiaście sta•rtujacycJ:l drużyn 
Gwndia znajduje się na drugim 
miejscu za Lub . • nianką. Mamy 
zdecydowaną przewagę nad po­
zostałymi d "Uży.nami. 

Ile drużyn z Ił ligi wej· 
dzie do I ligi? 

Olimpijczy.k L Józefowicz 
tren-uje młodzież 

Ofi.mpijczyk L. Józefowicz, ·do „Włókniarza" o zwolnien'le 
który wycofał się z czynnego zy go z tego klubu. wachecki ma 
cia sportowego i przestał już . . • ma· 
startować, postanowił pośwdęcić za.Inlair powrocie du swego 
się pracy trenerskiej. -Oierz,ystego kl'U!bu jakim jest 

Nliestowarzyszonych ko!:a:rzy SKS „Społem". 
przyjmuje on w lokalu „Włók- * * * 

- Do pierwszej ligi awansują 
dwie najsHniejsze drużyny. De­
cydować będ·zie suma podniesio­

- Liczymy, że jes·Lenią będzie x etap międzynarodowe.go wy 
okazja ku temu, aby pogratu- ścigu k<>laa:s•k.iego dookoła Ma­
lO<Wać naszym c irj:arowcom, któ 
rzy n ... reszcie znajd~ się w gru-nych ki>lograanów. 

-' Kiedy ~ana 
dr!!ga runda? 

zostame ~~sce~ajst;~:ej:f~.~h d~ży.n w Przed m~czem z Turcją 
- Będzie ona rozegrana 211 

!:ml. w Po.znaniu, a t.rzeci.a i o­
statnia jesienią w LesziI\-ie. 

Ra id F ·k•lł " oni 1 
Sekcja motorowa Łódzkich za-

- Czy w międzyczasie propo· kładów Radiowych „Fonika" za­
nuje pan zorganizowanie obozów inaugurowała tegoroczny sezon 
trenipgowych, względnie turnie- rajdów m'otoc}l'kfowych. Starto-
ju? walo 60 zawodników. 

- P<rZt!d Po.mia.niem zor-gaini.- W klasie 125 ccm ZWYCiężył J. 
zuję „zgrupow.a.nie dochodzące", Magin (niezrzeszony) przed A. 
które odbęc!„ie się w naszej sali Mrozowskim (LOK) i J. Grosem 
przy ul. GłÓ<WIIlej 17. „Natomiast (niezrzeszony). 
pr-zed ostatnią serią spotkań o · 

.awans ciężarowcy znajdować się W klasie 175 ccm tzium.fował 
będą w Jeleni.ej Górze. K. Olczyk (LOK) -przed B. Fla-

szczyńskim („Fonika") i E. 'Kry 
- PrPS<Zę podać nam skład s!akiem („Fonika"t. 

drużyny 

- Aug.wtyndialk, Konarski, Za­
chaira, M. Kaiłużny, Cz. Kałuż­
ny, Jurczyk, Kl1itowsiki 01-
szewSki. 

Kl. 250 ocm wy.grał s. Na.zdro 
wicz (niezrzeszony) przed z. 
Radlakiem (LOK) i z. Oleksie· 
wiczem („Fonika''). (Dl) 

P.rzygotowujący się do mię­
drzypaństwoweg,o mec.zu z Tur­
cją (2:4 bm.) w Ch<inzowie) pił· 
kaI'lZe k.adry „A„ i - ,„B" roze­
grali w środę spa>rringowy mecz 
w Gliwicach, który zakończył 
się zwycięstwem drużyny „A" 
4:3 (2:1). Braffik1 dla kadry „A" 
strzeloi;li: Dejma 3 i Musiałek, a 
dła „B" - Maszczyk 2 I Win­
kler (z rirntu ka.mego). 

Drużyin.y w:ystąpiły w slda-
da<>h: 

K<idra ,.A": Kostka (Brol), 
Folbrycht,' Gmoch, Kliński, Ba 
żan, Brychcy, [lejna. Bula, To 
karz, Doma.rs.ki., M'USialek. 

Kadra „B": Szyguła (Orotyń 
ski), Kowalski, Brejza, Wi'lł­
kle.r, AJnczok, Olek, Maszczyk, 
Deja, żmijewski, WiJ.im I, Ga-
docha. · · 

- Jak jest z Jlllfł'Ybkiem! 

- Sekicja !liczy 7() zaiw-Odni.ków. 
Na wy,r.óżnienie :zasługuje 16-let 
01.i Kola.nos, który w wad.z.e le·k 
kocię1lkiej pod;nocJs-i ci-ę:i>&ry <>" 
wad:ze 280 kg. 

R. Bąk zdobył puchar 
„Dzłennika Łódzkiego" i tytuł R-0obin . Ho~oa 
W Helen.oWie SKS .,Spolem" KQIIllkurencia dz.iewczą.t. 1) Bie 

niarza" :przy ul. 8 Marca 15 w B hl d 
czwartki O godz. 16 i W niedzie· Wł{iiklJia= z.a,mierza W IrnltjU ft ff! e a 

zorgaruzował ·turniei }Ucz.niczy l~ńska (Zgierz). 2) A. Grotow­
dła n,iestowa1rzysronych. Zaiwo ska, 3) A. Kra~ń. 4) E. BrzozÓ,w 
dy obudziły duże zaintere3'0Wa ska,, 5) G. stas1a<k. 

lę o godz. 9.30. Mfodzi kolarze, zorgaJI1i:z.ować w konkurencji 
którzy mają zamiar start<;>~ać międzyna·rodowej wyścigi na szo le.o fiu.z1-wany 
w tegoroczn.ym Małym W y sc1gu . . t.orz mistt-.rowsk. tyt • f'U 
Pokoju o laurowe wieńce sie 1 e 0 łC u . 
„DzieilJ111ika LMzkiego" mogą~ swego klubu. ZapewnliOIJ.·Y' Pechowo zaikonco:y<!: tegor-0ez-

k ta . . . . . . . . . ny sezO\tl. na;sz najlepszy zjazd<> 
orzys c z do.swiadczen llr:ene- Jest JUZ ud!ział zawodników z wiec, Andirrej Ba~hleda. w o-

NI 1., Józoefowicza. NRD. Czekamy na odpowliedź< statnilm w tym roku st&rcie w 
* * * k<>}aao:ey AuslJd South La•ke Tah-o:e (USA) Polak 

• , . . · • ·zlamał n~ 1 '5 t3'.godln\l będ0i.E 
A, W1a.clleck1 zfuży:ł poda.me tf.i) w gipsie. 

2 DZIEN'N<l!K ~1 - IDI' 8'l (6632) 

n .ie. Brze.d ta<rczami stainęło 170 Na1jlepsze wyn1.1<i osią.ginęła 
za.wocll!l.iczek i za"WOdników. SZJkoła nr 41. Natomiast najwię 
Wa<kzyłi <Xni 0 pucha<r ,,Dzien cej łucznilków zgros:ił-a Szkoła 

ni<ka Lódzikiego'• i 0 na:g.rody nr 73. 
of·iairowane przez organizatorów. Nagrody Wll'ęcz.aiLi tirener mgr 
Puchar „Dziennika Łódz;kiego" Zib. Doo:nini:kowski, sędzi-a głów 
z'ClJdbył Rysza'l'<l Bąlk. Na1S'tępne ny Z. Ba.zelaik i kierO<WDik kłu 
miejsca zajęli M. Aleo~ro- t1*J ,,,społem" H. SZl!l,ID., 
wie:.., A. Olejnjkl(J!11a'Z M. -~li {n) 
Ski. 

!'Oka miał 100 km długooci. Bo 
hate„em tegio eta.pu był Anglik 
Peter Smith, który samC>tnie 
minął iin1ę met y z przewagą 
ponad 5 m inut nad ry walami, 
osiągając czas 4:11.0l godz. Dru 
g<e miejsce zajął również An­
glik David N ie. a po następ· 
nych ł5 sekundach metę minął 
liczny peleton sklasyfikowany 
w jednak owym czasie. z kola­
rzy lódZ'ki.ch . Pawłowski sklasy­
fikowany zo~tał na 8 pozycji, a 
Kowalski na 15. 

Eta<p nie w.prowadZ>ił zasadni 
ozych zmian · ·r klasyfikacjo i.n· 
dywti.dua•l•nej, 

Ostatni 
ml 

mecz 
lidze 

ŁKS 

W<:z<:>r.aj w Pałacu Sport.o.wym 
o<ibył się oota.tni mecz ŁKS w 
I lidze. l\focz ten rozg i:ywany 
z d•rużyną Górnika Murcki 1gro 
madzil na widowni.„ 100 osób i 
zakończył się zasłużonym zwy­
cięstwem gości 3 :5 (2 :3, o :1, l :1). 
Strzelcami bramek byli: w ze­
spole ŁKS - Białynicki - 2, 
Ja.kubezyk - 1. W zespC>le goś 
ci - Bem, Wojtc2a.k i K<:inia 
po jednej, Oomfal:.a - 2. (iz) 

* * -* 
H<:>keiśoi mistmza iPoLski GKS 

Katowii<:e w przedostatnim tego 
rocznym WY!Stępie w · I lidze -
poko.nali w grupie finałowej 
,A" PodhaQe NoWY Tar.g 5:2 

(l :1, ~:1 , l :O). -
Na•przód Janów przegrał z 

Bai!ldonem K<atowice 2:7 (0:3, 
0:1, 2 :3). 

Leg i? W .JW.a µraeg.ra la z Po­
m or zan i nem Toruń ~5 (2~2. 0:2, 
();!). 

Polonia Bydgoszcz wygrała z 
Cracovią 9:8 (G-:ł, 2:3, 5:4). 
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PRZEMY SL OKRĘTOWY, 

P • CALA ENERGETYKA ierwszy OPIERAJĄ SWOJĄ FUNK-

Swiecqcy »Połam«< 
Berlińska 

wieża TV 
CJONALNOSC NA NIEPO-e kspOf!OWY ZORNEJ żARóWCE, KTÓ­
RA MA - BAGATELA -

Węgorz 400 TYPÓW, TYLE PRZY­
NAJMNIEJ RODZAJÓW 
ŻARÓWEK OBEJMUJE A­

dla kraju i na eksport 
Piękna i ci epl.a po.goda 

panująca w marcu przyśpie­
szyła „ruszen.ie" węgorza. Te 
fl'Oroczne snuki, od i owio-ne 
przez rybaków z Rybackich 
Kątów (woj. gdańs kie) są 
wyborowe. Calość odłowów 
skupuje Gdyńska Centralo 
Rybna, któr a za pośrednic­
twem „Rybexu" eksportuje 
je d,o kilku. krajów. 

CAF - Bakota 

SORTYMENT PRODUKCJI 
PABIANICKIEJ FABRYKI 
ŻARÓWEK .,POLAM" 
ZAKLADU ZNANEGO W 
KRAJU I SORAZ BAR­
DZIEJ W SWIECIE. JEST 
JEDNYM Z TRZBCH I 
N AJWIEKSZYM W POL-

I
§:_-_ SCE. OBOK PILSKIEGO 

.. LUMENA" I KATOWIC­
KIEGo „HELIOSA ". 

Polsk jp drogi za łat kilkanaście 

P olam" ma największe 
zadania produkcyjne, 

' ' a w nich eksportowe. 
Właśnie o ek!lj>o.rcie będzie 
w niniej9Zym mowa. W prze­
ciągu ostatnich 8 lat Wlll'ósl 
on s.iedemnastokrotn.ie (p<roduk 
cja czterok.rotnne). W UJb. rok>'.i 
plan (powi.ęk900'Jly przez 
KSR, bo dyrektywy były 
mniejsze) "IV'YK"'1larrlO w 137 
proc, Trochę w tym pomogło 
mn·iejsire z.apotrzebO'Wanie ryn 
kt:.: krajowego n.a „główny 
s·zereg", a trochę pomógł 
„Elektrim". ·który zręcznie 
wylOOl.rzystał '.>fertę ekisq:>oc"to­
wą „Pol.allllJU" i wyekspedio­
waJ w świat żarówki do o­
św '.etl.a nia mie.„z.kań. W tym 
rolm ten typ z.arówlcl eks­
portowany rost.amie w ilości 
około 10 miliQ.'lÓW 97ltuk. 

To jest główna pozycja eks 
p:>rtowa. Obok niej - nowy­
mi asortymen•.am.i ek!i'po.rto­
wymi są pl'."Zf'de wsz.yst:kim 
żarówki ilumi:naeyjne i świe­
cowe, które ki-upuje Czecho­
słowacja, Rz.ecz nowa w eks­
p.orde „Polamu" (trz.y lata 
temu nie produk.owano ich 
w ogóle) z tendencją wkra­
czania na nowe rynki św·a­

towe. W tym oroku zamówie­
nia zlorż:yła Ramunia. W su­
mie zamówienia n.a te dwa 
asaiitymenty wynoszą 5 mim. 

Magistrale szgbkiego ruchu 
i pierwsze odcinki autostrad 
• W 1985 r. - dziesięć razy więcej woziw osohowych 

szt. (W ub. roku 
mLn). 

Dalsre pozycje w eksporcie 
to: żarówki samochodowe i 
miniatur-owe. Glownymi od­
biorcami są: Związek Ra­
d.z.Lecki, Czechosłowacja, NRD 
(choinkowe), Bułgairia i Ju­
gooławi a. Lampy neonowe 
e ksip.ortuje się do Iran\.:, 
Zakład ma być przedsię­

biorstwem specja.li7Jującym się 
w pr-Odukc,ji ekspOll"towej. 
S ta'flow\i ona 30 proc. całej 
wytwórcz.ości „Polamu" i sy­
s tematycznie wzr.a.sta, tak że 
w roku ' 1970 podniesie się do 
50 proc.. Jednym z naj90waż­
niejszych przedsięwZ!lęć jest 
podjęcie proo:.i.kc}i żarówek 
kolocowyoh - opal,izowa.nych, 
a takż€ żairówl'k do pc>lskiie­
go „fiata". Rńwnież jedm.a z 
zachodnich fiirm samochodo­
wych ztorżyła za.mówieniie na 
produkcję żait'•>wek do ich 
W<YZÓW, 

To nie wsrzystko: „Polam" 
ma własny oddział produkcji 
maszyn do wytwaraania mi­
IJJiaturowych żarówek. 9 z.e­
s.połów wyebporwwano w 
UJb. roku do ZSRR dla no­
wej fa.bryki żaTówek w Bne­
ści.u. Mon.towa...l"y je brygfdY 
specjaHst&w z „Polamu". 
Ma.szyny cieszą się doskona­
lą Opinią, ich wydajność 
1300-1400 sztuk na godzinę. 
W tym roku jesz.cz.e 7 ze­
sp.olów wejdz.ie na ek;sporto­
w;y szlak do ZSRR, a istnie­
ją możl!iwośe'l rozszerzenia 
ek'Slportu do Rmn'IIDii. i Buł­
ga.niii.. 

W a.rtooć rocznej prodl\:Jkcj~ 
zakładu sięga obecnie pól: mi­
Jiia.rd·a zł. Dz.leki m. in. e!ks­
po.rtowi jego rozbudowa o­
:ka.z.ala się ba:rd:zo opłaca.I.na. 
Koszt in wesityCJi z.ostał po­
krY,tty w ciągu jednego roku 
w akrumu1acji i .zysku (227 
ml.n zl w ub. roku). 

materiałowe występuj!\ nie­
jako rotacyjnie - jedne się 
końOzą, drugie zam;yna.ją. A 
tymczasem produkcja. t>kspc>r­
tc>wa nie może czekać. Każ­
de opóźnienie w dostawach 
<YlJilaeza kary umowne, kary 
z.ja.dają fundusz premiowy. 
Ujemnym zjawiskiem jest 
jeszcze to. że zamówien ia eks 
portowe przvohodz.ą fa,lami. 
Następuje sp.1ęt.rzen: e z.adań 
przek,racza.jące moiliwośc:i pro 
duk.cyjne. Zespoły pracowały 
w tempie 700-WO sizt:uk na 
godzinę, tera.z osiągają 875 
sztuk. I na ~ wy'<l.ajność . 
na9iętą do maksiirruwm przy­
jęto z.adania. Jeżeld zaczyna­
ją sią trudno.~i maiteriałowe I 
- każda godzina straty jes• 
nie do odrobienia. Z braku 
dos taw na cza-g trizeba zm '.e­
nfać asortymP.nt. Zaległość 
zostaje. Będ.zi„ się ;ą nadira­
biało w II kwartale. 
Nieustająca <>z.arpanina. Pro 

dukcja eks;>ortow a przebiega 
pod wysokim napięciem. Tym 
bard7liej godny podk;reś'\en<ia i 
uizna.n'a dla 7:3.łogi „Polamu" 
j'esot fakt. że z.agraniczrui od­
biorcy ba,rdm sobie chwalą 
wysiok,ą jakość p.rodu'kowa­
nych w Pabianicach ża.rówek. 
Zda.niem dyr. d-0 SIP'l'aW eko­
n omicznych .PolMnu" T. 
Wlazłowkza, cały p.rzemyst 
oświetleni-0wy, mimo p.oważ­
nych osiągnięć. również w 
'.kooperacji. znajduje siię jesz.­
cze w pewnym impaS'ie. Po­
twierdzen ;em tego była audy­
cja telewizyjna pt „Gorąc.a 
linia". Persi>ekltyw;i=nie i op-­
ty>mistyicznie necz biorąc -
powinna jednak naisitąpić sita­
bHizacja produkcji. Jest to 
jednalk - w ooważnym sitop­
niu - uzależmone od stabi-
1irz:acj.i prodn.tkc ji wymieruio­
nych kooperantów. 

ZOFLA TARNOWSKA 

ROOIPOO'Zęłio .ruz m O!llła.ż 
„tele-globu" - jedynej te­
go rodzaju k~nstrukcji sta-­

lowej na suzyole 200-me­
t:rowej wieży telewizyjne.j. 
Przy p1>mocy spec,ja.]nego 
dźwigu wciąga. się n.a. górę 

10-tonmve segmenty. Pra.ce 

będl\ trwały do końca ro­
ku. W „tele-globie" Ut'Zl\­

dzona będzie ka.wia.rnia, a 
z tarasu oglądać będzie 

mm~ pa111oramę 6'tolicy 
NRD. 

CAF - ADN 

Kroje RWPG i śwroł 
• Główne siosy ominą miasta i osiedla „Polam" .iest z.akl.adem., .--------------- · ---------------. 

P?lskie drogi - przed wojną synonim 'k:ociph łbów i wy 
bojow, w osta.tnieh kil.kuna.siu laitach zmieniły się nie 
'llo p&'Rl.a.nia. Kosztem wysokich nak!a.dów rozbudowa.no 
i zmoderni~wano nMze trakty kołowe. Ale krajowe szo 
sy - dobre p.rzy obecnym natężeniu ruchu, już za kilka 
lat staną się za eiasne. Tym bardz.iej, że w na.jbliższym 
kilkunMtolooiu nastąpi znaczny ro-zwój mmoryzacji. 
Speejaliśei obliczyli, że w 1985 r. będzie w Polsce dizie­
sięci-0okrotnie więcej samochodów osobowych w porów­
naniu z 1965 r. W tym czasie eo .najmniej trzykrotnie 
zwiększy się Iiezba autobusów i ciężarówek, i:>l"ZY czym 
aż ośmiokrotnie więcej ma być samochodów wys1>koto 
nażcwych. 

nież dzieki drugim jezdniom, 
kitóre zostaną zbudowane ro. 
in. na 700 km ma.gistr.aJi ~yb 
kiego ruchu. 

W.spomin.ia:nv progTa·m zaikła 
da również likwidację ruchu 
niebezpiecznych skrzyrowań 
dróg k·ołOWych z lin.i.ami kole 
jowy.mi i zastapienie ich skrzv 
żowan.iami dwupoZ;omowym•i.1 

Na:kłady n.a roz.budowe na. 
sizel!o drogownictwo w lafach 
1965-85 s1..a.cuje się na około 

jak jurż powi<;e!zieliśmy, spe-

Powstaje więc potrzeba da.1-
sz.ej rozbud-Owy nasz.ej sieci 
dro gowej i prz.ystosowanie jej 
do szybkiego ruchu pojazdów. 
Obecnie prz.ygotowywany )e6t 
stl<ic programu dz.iałan\a. I 
tak przewiduje się. że grU!Il­
towne robotv modernizacyjne 
w pierwszej kolejności z:oota­
n.ą skoncentrowane na sieci 
dróg podi ~tawow:Y'Ch licz.ąoej 
2.3,5 tys. Jdlometrów. Sieć ta 
obejmie wszystkie szlaki mię­
dzynarodowe jak również dro­
gi łączące mia>ta wojewódz­
kie i duże osiedla przemysło­
we. Za 8-9 lat wszystkie te 
trakty kołowe mają br;'ć przy­
stosowane do ruchu pojazdów 

160 miliardów z.łotr,>ch. Po-
niących się od aut=trad tym, nadto ze środków fundm,z.u 
ie posiadają jedną s.z.er<llką g'l"Omadz.k'ei!o i w ramach 

cjaJrlzuj ącym się w ekspor­
cie. Zadania będą wzrastać. 
Ich wykonanie me jest za­
leżne oo eamego „Polam111". 
KO<Yperuje on z kii\koma :za­
kladarn<i., które nie za.W5're w 
terminie dost.al"CZają podsta­
wowe do prodiu:kojli. elementy. 
I jak nie jeden, to drugi n ie 
wywią2JU!je się z kl()()J)eracyj­
nych umów. Najwtiększe tn..d­
nośoi piętrzą s ·ę pray pro­
dukcji e ksport.owych żarówek 
il uminacyjnyoh i .świecowych 
z powodu kłopotów maiteria­
l<JIW)'ch. Do p<>łowy I kwar­
taru 1:xr:ak był.o np. skrętek jezdnię. Pierw>Ze prace z tym r::?.YiilÓW społecznych -powstać 

związane z.ostana podjęte w ma okoł.o oo tvs. km kwadlra owego cienruutk.iego dru­
cika, k tóry ±M"Ząc się daje 
bla<Sok. f>o<wgtały za.Jeglości w 
ekS1p0rcie - 600 ty>s. .szbuk. 

najbliższym cz.aisie. Na ooczą- towivch dróg lokalnych. 
tek myśli sle o 3J\lt.ost.rad.z.ie (KS) 
Kraków - Kaitowice - z. po 1--------------­

·ciężkich. W 1985 r. powinniś­
my mieć w kra iu około 30 tys. 
sz.os., po których będa mogły z 
powodz.eniem jeźdz.ić cięża­
rówki o obciążeniu 10 ton na 
oś, 

Przewiduje się również do 
1985 r. budowe pierwsz.ych 
180 kilometrów autootrad dwu 
jezdnych i 370 km ti;w. magi­
strali szybkiego ruchu, róż-

łącz.eniem z isbn.iejącą a.uto­
stradą biegnąca pnzez. Wro­
cław do granicv NRD. Pierw 
sz.e oddnki aut.os"trad prawdo 
podobnie pOłącz.a również war 
·szawę z. Radomiem i Łodzią 
oraa; Ka,towice .z Rybnfkiem. 
Obecnie &pec.ialiści przyg'oto­
wują bardziej szcz.eg&owe 
koncepcję budowv polskich 
autostrad„ przv czym mówi 
się, że w na-.;.tępnei kolejru>ś­

ci winna nowstać taka nowo 
czema droga Katowice 
Łódź. 

Projektuje się również bl]dO 
we okol.o 1800 km noW\Vch szos 
i przebudowę P<Jlllad 2000 km. 
Samochody będą też mogły ·jeź 
dzić z większa szybkością, 
dzieki d•rogom omi,iającyrn l 
miasta i osiedla leżące przy 
głównych traktach. jak rów-

Egzaminy 
na architekturę 
Począ wsrz;y oo r<llku a <kad e­

mickiegQ 1968/1969, kandyda­
tów na studia na wyd.ziałach 
a1'chitek.tury w wyzszych u­
czelniach techniC7Jl"lych obowią 
zuje m . In. egzamin z fizyki. 

Punkty na e~minie wstęp 
nym na architekturę będą 
pr'Z;'lZnawane za OO.powiedz.i z 
matematy,ki, fiey.l<i i j<:zyka 
obeego. Egzamim z rysunku 
mieć będzie charakter selek­
cyjny, wyik<12ujący , czy kan­
dydat ma odpowiednie uzdol­
n·ieni.a d<> studiowania archii­
tektury. EgzamiJn z rysunku 
będzie przeiprowadumy przed I 
pozootatymi egzaminami. 

Sytuacja zaczyna si.ę popira­
Wliać, aJe ńrudno mówić o 
odrobieniu zaleglośoi, bo hu­
ta szklana w K.rośn1e nie do­
starcz.a bailoników. Skrętk1 
produk:uje Pi.Iska F-ka ża­
rówek „Lumen'". Nawa dla 
nich produkcja. Prizedt.em ro­
biły je Zakłady im. Róży 
Lukoombu:rg w Warszawiie. 
Pila musi SO'bie nową pro­
dr.:k.cję przyswoić i opanować. 
Huta „od baJ.onik&w" ma dla 
odm.iamy trudnośoi. z opano­
waniem no~h automatów. 
Jmórymii się posl:uiguje. Za­
stępcze dostawy baloników z 

· hu.ty w Pol.airuicy nie pokry­
wają za.potrzebowania. Na do 
bitkę są jesrzcre kłoJ>Ol(y z 
trv.JC>nkamd., które prodl\.Lkują 
Biels loie Zaik'łady Podzespo-
łów Radiawych. Trudności 
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K omórki rakowe wątroby chorych zwierząt wybwa­
. rz.ają i przekaz.ują do krwi swoisty rodzaj bielika 

należącego do frakcji alfa-globulin. Identyczne biał 
ko znajduje się we krwi zdrowych zwierząt, ale tylko 
w stadium embrionalnym:. Zdrowe, dorosłe zwiel"llęta 
nie wytwairza.ją. tego rodzaju białka. 

Odkrycie to - wynik 6-letnich b<!!da.ń prof. Abielejewa 
i jego współpracowników w Astrachaniu i Mo;;kwie -
nasu.nęło uczonym m:vśl. że w przyPadlk·ach raka wątro­
by powstają w zaataikowanych komórkach ·warunki dła 

kllm stadium - począ.tikowym, k.iedy choremu możma 
j€6z.cz.e pomóc - czy też w stadium pÓŹniejsizym, gdy 
medycYiJJ.a jest już bez.silna? I jeszcze jedno pyta.nie: 
czy charak.bery\9tyczna alfa-globulina nie wvstępuje także 
w przypadku zaatak01Wania przez ra<ka fa:111ych organów? 

Dalsz.e trzy lata prac, prowadz.onrvch pod kie<r'U!l'lkiem 
prof. Abielejewa, potwierdrziły, iż odkrycie. o Mórym ·tu 
mowa, jes:t pa.i-dz.o oonine dila diaiginostyki. NiedalW!Ilo Pa­
rys.kJ lnS>ty'11ut Przeciwrakowy zł<>żył oficjalne o9wiad­
czen.ie we FrancU1S1kiej Alkaclennii N allil:, iż metoda roz-

I ~~~~~!~~~~~~!~;; CO~!~~,!~~!l~~~! I 
:_ nadzieje na opracowanie nowych metod wykrywania ClĘkich badaczy. Nada.I. jednak nie wi<l!dom-o, czy embrio 
===- raka wątroby n.ie tylko u zwierząt, ale i u człowieka. nalna alfa-globulina pojawia się w organizmie już 

Prace prof. Abielejewa (przeds.tarw!one m. in. na VIIT w pierwszym okresie cho robv. czy też dopiero później. 
Międzynarodowym Kongresie Przeciwrak.owym) spotka- W czerwcu U'b. ro'.k!U Międzynairodowy Ośrodek Badań 

~- ły się z du.żyro zainteresowani.em ucz001ych innych kll"a- Przeciwrakowivcl). za,prOJ>O<llOW<lł uczonym radzi-eokim 
jów. Do tej pory rozpozm.am.ie raka wą;bro]Jw jest o wie- pnzep.rowadzenie badań w krajach Afryki Srod'kowej , 

§ le trudniejszę aniżeli wykryw0a<nie innych przypadków gdzie rak wątroby występi1ie o wiele cześciej niż w Eu-
§=_ nowotworów. Chory musi poddać s;i.ę wstepnej opell."llcji, ropie. Proj~t rosta<ł z.atWlierd.;':ony przez $wia!Wwą Orga-

przy której pobiera się wycilllek watr.oby dla prze'badattria nizację Zdrowia - i obecnie pracami badawczymi obję 

§====== laboraitoryjnego. Ale i to nie zawsze przyino<>i rezulta.ty, ito sześć krajów aifrY'kańsikich. 
zwłaszcza w nie~ych stadiach chocoby. Sbwierdzenie . Koresponde~ dzięriniJk.a „So<wieokaia R·oosija" w swyc:h 
raka wątroby poprze"Z ba danie krwi otworzyłoby przed doci~ie!ll.iach z Asltrachan.ia piSl2le, iiź: pro.fesorowlie Abie-
leka.rzami !>ze'rokie x:ąożiliwości. lejew (Moskwa) i Taitarin.ow (Astrachań) pomyślnie kon 

==== Wynikło jed1Dak mereg nvitań: C7IV za'IW'Ze w przypadku itynuu}ą WSP6lm.e badaill.ia embriO!llal!Jne.go bi·a~a w orga- ==-: 
n01Wotworu !Złośliwego wąitroby we krwi chorego poje. n.izmie czlowieka. = w ia się ren sz.czegótnv rodzai bia!l:ka, a jeśli tak, to.,, jlt-! DOBROSŁAW POPRZEC'LKO = 
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ERERGETYCZIE 
i jutro 

E ner.getyka. - dedno z najibardzi.ej :tJClrumiewającycb osi~ 
ruoęć kirajów socjalistycz.nych. Wy>strurczy dla ilustracji 
rpreyjpO!D1liieć , że w osta.1mim roku przed II wojną świa­

tową, a więc praed 30 :baty, cab' świat wytwal'ZM roczni~ 
464 mi l'iaroy kilowatogodzin, :natomiast obecnie ~e ty1ko 
europej..,kie kraje socjalistyczne. łącz.nie z. ZSRR, produkuj'\ 
ok.otu 820 miliard.ów kWh ene rgii elektrycznej (da.ne za ro!Q 
1967). W roku bieżącym będ-z:iemy m ieli prądu niemal dwu­
krotnie więcej niż cały świat przed 30 laty , a za dwa J.aita -
być może zresztą, ie j:uiż w diru.giej połowie 1969 roku - mi­
ndem:v ,.jubiJet:.:srzową" gJramlioę biliona kri1owat,(>~00zi1Il. Są ro 
rzeczywiście mi'IO<We k'I'okń. stawiane przy bliskiej, opartej 
o więź orgami'Zlacyjrno-techniczną. W'S'J)ól!piracy w ram.a.ob RWPG. 

Co więoej - systemafycznie W>zrasta 'Udz.i~ europejskich kira­
jów "!OC'ialisity=~h w światowej produkcjd. energ:iń. eleik!brycz~ 
nej: w 1960 rok!ll wynooił on nieco pon.ad 17 proc„ w 1965 iu:il 
J?'l'awti,e 20 proc., a w rdkitl ubiegłym olk:olo 22 ipll."OC, Oznacza ·to, 
z.e ta '.kluCZJOwa w stosunku oo całej gosą><>daa:il.m galąź -pr~ 
dukcji l!'OZ'Wilja się u nas 9Zybciej nili; w klraj.ach kapitalistycz­
nych i w kl!'aijach Trzeoie.~o $wiata. Naitomiiast wśród kraj ~'-V 
RWPG cz.olowe miejsce w dynamice wzrosibu pnzypada Bul­
gal"ii i Riumundi, które odrabiać muogz.ą wtięksre nirż ~ie in­
dziej opóźmenia w :roziwojl\l goopodarezym, a talkże zsqR 
i Po151Ce. 

Wobec rea.Li:wwanych ostatnio p<rojektów energetycznego za~ 
gospodairowania ;rzek (San, Marica., DU!!laj. Angara, Jentsiej); 
może powstać mmiemam.ie, ie tama enel'giia wodna zacznie 
stopniowo wypierać prąd z k1aisycznyc:h elektrowni cieplnych. 
Mo7..e się tak :zidawać ZWl.a!>Z.CZa wobec faktu,, iż nowe elek­
trownie wodne w kll"ajach RWPG. to prawdziiwe gbganty (wy 
starczy ptt"zylpOffin<ieć obiek.ty w Br.aokJU i K:rasnoja.rsku. a tak­
że oodowaną sił.arni dwóch krajów e1eklt.rowni.ę dunaiską. nie­
doale!ko ż-elarzmych Wrót) orarz: że energetyka kraiów RWPG pn­
łączmia Jest jednoli<tym sy9temem. Ale w energetyce cieplnej 
powsta,ją nie mm~ej'sze kolooy, w rodzaju el.ektrowni nazarow­
skJiej, jermakows.kliej w ZSRR. wz;~lędnie konińskiej i projek­
towanej korz:ieniokiei:i w Polsice. Przyrosit mocy zali:nstalowa­
nej jesit w ostatnich 5-7 lartach większy w elekitrowniacn 
ciep1nych niż wodnych. 

Statystylki za or-Ok 1965 podawały, że na Węg:zech elekitrow­
nie cieplne reprezentowały 99 p<rOC. całej energetyki, w NRD 

pon.ad oo· p.roc., w Po! SlCe okoro 98 proc„ w 
R'll!ffiJu 1n:iłi ponad 94 p<roc., w Czech03łowacji 
87 proc„ w ZSRR - 84 p<roc. Od tego czasu Illie za.siz;ly ipod. 
tym w~1edem zasadnicze .zmJ.a 111y. Ellektll'ownie woodine, które 
są wprawd~ie famie w ESkl&ploatacji. a<le za to bard.w drogie 
w procesie inwestycyjnym, :J)iI'"ZeZ dhH~ie jesiz:cze lata będą tyl­
ko margi111eoowyrrn, choć cennym uzupełnieniem energetyk.i 
ciei>Lnej. 

W tej .ootaltniej oaraiz więikszegio znaczenda nabiera-ją jako 
pailiwo l!"Op'a naftowa i gaz ziemny, Ale wciąż jesiz.cze droga 
tyoh :surowców d'o S'ZCZY'tów kairiery enepgetycz:nej je9t w kra­
jach RWPG dość dale!ka. Wyjątkiem jesit RUJIDUJnia: tutaj na 
ropę i garz: 7liemm.y pr.zytpada łącz:n<ie około 77 p.roc. zużycia 
pa.liiwa. Ud:zJial tych dwóch rodzajów paH'wa w ener!'fetyce 
cieplnej ZSRR wz.'I'ósł z. około 27 m-oc. w roku 1961 d ·o 40 Proc. 
obecnie. Naitom.iast w Polsce. NRD i Czechoorowacj<i. wę~iel 
kamienny i brunatny (izwła=a ten ootatni) wci.ąż jeszcze, 
z pr.eyczyn ziupełnie :zirO'łllIDliałyoh, stanowi od 97 do 98 proc. 
oal"ej masy paliwa energetycznego, 

Oieka.wa jest spraWla gawu zie mnego. W większości krajów 
RWPG odkryto w osta·tnim 10-lech.1 og.romne je,gQ zaroby. 
Jest to poza tym paJ.i'WQ dające się latwo tra:nspo.rtaw.ać ru­
roci.ągam.i na dltWe INłfWl0t odlegfości. TymozaSIP.ffi w nielctó­
rych klr-a,jadl udzi.al gMJU w enerigetyce ma.leie. chociaż nie 
można tegio powiedzieć o ;ropie naif!t01Wej. równrl.eż jak gaz: 
ziemn,,v sba.nowliącej cenny siu1rowiec chern~=ny. W latach 
1961-l!lffi ud'Zliał gal2ll.l w ene11getyce polls!k iej spaidl z około 
2 proc. do 0.6 proc.., w czecliosi1owaok.iej - z okolo 6 proc. 
do półrora pirooont. W NRD utrzyunał L!>ie na nd'E!2l!Tliennym 
poo;'.omie, natomiiast powarinie W'llrósJ: n-a W~rzieC:h (z 0.6 do 
6 proc.), w Rumunii or.aiz w ZSRR. W tym ostatmim k;ra.ju 
starnowi obecnie prawie jedną c.7JWarl.a całe.g.o zuż.nc:a paldwa. 

W nP.iblJiŻISlz.ycih Jatach zacznie się w kirajaC'h RWPG era 
energety'kii a.tomowej. Ale to już od.rębny rooo'7lia.ł wysiłków 
nad za:pewmeniem gospodarce tanich źródeł enengii... 

.TOZEF GREK 



Przemówienie premiera I. Cyrankiewicza 
swe ostrze przede wszystkim'. 
przeciwko Polsce, ZSRR i in­
nym krajom socjalistyeznym. 
Pod jej - obstrzałem =alazl się 
rówmeż prezydent Francji 
gen. de Garo.He, który także 
z miejsca ocen.ił agresywny 
ehaTakter polityki Izraela. 

Dalsze. posunięcia Izraela, a· 
zwłaszcm ostatnie agresywne 
prowokacje Izra:ęla wobec 
Jorda.n.ii. pokaz'l.lją już najbar­
dziej ślepym, że mamy do czy 
rri.enia z agresyWną i imperia 
listyczną polityką kierowaną 
przez szowinisty=e. milHacy­
styczne i opęta!ll.e wizją ,,mo­
carstwową" koła izraelskie, 
które czynią ze swego kmfu 
forpOCl'Jtę imperial>i0mu na 
B1iskim Wsęhodzie. 

inować (>OWkOOć Al~ 
dira &medklnera., El91lreiohe-
rów, BQgumiła Lilndego; 
Willl.C6Illt~o 'PoWai; Wii.ta 
StW-092la. crz:y Osikiaira I.amge­
go. I fklWż by mó~ kwestio­
nować polsk:aść Szyun-OIDJa 
ASlkenazego, Ma.roelego Ha.n­
dełslmana, Qmeg,orza Imie1-
berga. Luxiw:ika Hirszfelda.; 
Ju:liałoo 'l'wwlima., Adiolfa 
Wairskiego, Fełiksa Per>la i 
wiciu ilrmycii. Bez ruioh lru<l­
tura polska., OOJU;ka pollsk.a, 
polskti. rud! poetępowy i re­
wolucyjny o i!leż byłyby u.. 
b<1ŻSIZe. Taki.di j alk oni jest 
wielu wśród nas. Z nami 
ci€'l'l>ie1i., z nami wallczyJ:i., z 
nam.i pracują i budują swą 
polski\ i ootjałistY=fl'<\ ojceyrL­
oe. 

Gdy praecl. wojcą wa:lcz;y­
l'i:śmy z am.1:yoomify2mem, jak 
z kaooym n.acjona1i=em, to 
walczyliśmy rÓ'Wlnocześnie z 
syjO!Ilizmem. I d?Jiś ni-e po-

. '2lW<1lómy się S1Zanta2o\vać za­
rairtem aintysem'ityzrrru, waJ.­
crz;ąc j\0; nie z wojującym, 
ale usiłującym triumfować sy­
jon.ia.rrnem ł tymd., którzy g'() 
popierają, lub z nim syID«>a­
tyrzn.pją. I ci oby'WlaJt.ele pol­
rey narodowości. zyd.owS!dej, 
którym po czerwoowej a®fe­
sji l'znaeła p!l'ZeWlijal się zar­
miaet -.mtydu cie'i tńlumfu 

e'.l1'.f satyisfalktj!i:; muszą OO. 
konać wyboru. Szkoda.; że 
komU!!llista. Wi:1mer w ilzlrael.­
skim pa.r-lam-encie nie mógl: 
p<l'W-Oilać ~ na z:byt wiele 
ooecydoiw.am.ycli głoeów oby­
waite1i. polskich poch-OdZenia 
żydoW\9ki.ego, tydl mających 
ni.erarz leglltymaoje partyjne 
i pawamy aurt.orytet w świe­
cie 'kul turry i na.ukii.. Premier 
podlk;reślil, że nie choc'lzi o 
wymUISl'Zallld.e jaikiichś deklara­
cji, aJe o afirmację swojego 
stain<l'Wislka polskiego, anty­
syj-OQligtycznego. Na peWIRO 
ułatwiloby to waillkę z wsze.1-
kllmi prrejawcurni nacjonal'iz­
mu. Chodzi po pr-OS\iu o ?6j­
ście krok w kirok r~ z 
namd., o wsp61id7i.iailao:Jie w 
wak.e, k!tórą prowadzlimy z 
imperłaili:mnem. ze WSZ:)""tkimi 
jego a.gentUJrami, w tym z 
taik mooną a.genłlurą sy!iO­
nistyazmą. 

Niech mi będzie w-OilJll,o wy­
razić umość. że :illlspiJra.torom 
tej sz~ailującej, os:oorer=ej 
kam.pa.nili. nie uda się mimo 
WSZ)"51bkJclJ wys'Jików i mimo 
=cll<llmienia na na:jiwyżsrz;e 
obroty metod' wojiny p.rzypa­
ga.nd'owej obr2'0Cić bł<l'tem 
dobrego imienia Pol.aików -
oowiadazj"l premier Cya-ain­
kiewicz wśród dldasków ca-
lej T:zlby. • 

dziame stamoowiska, a ~ cy mait.er.ia-1-d w ?.ale:imości 
- w poczuciu ~aś<:i - od wyu:Ulkó.w osiąg.anych w 
nadużywają pOZycji i na:zwiiSk: 
·&Woiicb ojców. To muca ęień 
na większość ludzi -0 od;pOwie­
dzia.Jnycb tunktjacll, na róż­
nyc.h szczeblach, wychowują­
cych swoje dzieci w -un­
itach skTommości, 

Premier z.aipowiedzk!i, że w 
ciąglU najbliższych miesięcy 
będą roz;wiąZ!V'WWle problemv: 

Poprawy systemu reklI"Ulta­
tj!i !ll'3. wyższe uczeln.ie w celu 
~iększerua dopływu młodzie 
ży ze środowisJ:!:a robotm.icze­
go i chłopskiego, 

Rewizji svstemu stypendia[ 
nego, w celu ściślejszego po­
wią=ia stude'DJ1;a z terenem 
przyszłej jego pracy, a 1"ÓWllQ 
cześnie \ZTÓ:linicowama porno 

naiuce. 
Modernizacji systellllU prak­

tyk. studenckich, u<l<oSkonale 
Ilia syst.emu stażów studeon­
Cllcich tt.d. 
Rząd uważa. że plolllownej 

rewizji wymaga ustawa o 
szkołach wyższych. która by 
dostosowała za;gady samorzą­
du uczelni do wymogów życia 
i i([l!teresów ogólnych palWtwa. 
Nie cilcemy - dodał mówca 
- uszczuplać praw przyzna­
nych profeoorom i docentom, 
lecz chcemy. aby tym prawom 
tciwarzysz~y okreś1one obo­
w.iązki .i określ<Jma odpowie­
dziamość za to. ·oo się na ~ 
czeani dzieje, 

Odpowied~ialne stanowiśka będc:i 
oczyszczane z nieodpowiednich ludzi 

u.ważnie I nytyicznłe cHa 
stwierdzenia, ile w nich jest 
na potrzebl:C kampanii wybqr 
czej, a ile jest wynikieut rze­
czywistego zrO'llllmienia, że 
USA nie są w stanie wojny 
w Wietnamie wygrać aai mi­
litarnie a.ni politycznie. Pod­
stawowym warunkiem znale­
zienia pokojowego i politycz 
nego rozwiązania problemu 
wietnamskiego jest natychmia 
stowe, bezwarunkowe, trwałe 
zaniechanie wszelkich aktów 
zbrojnych - przeciwko DRW -
zaniechanie, a nie wstrzyma­
nie. -

Rzad PRL wyraża całko.wite 
poparcie dla stanowiska rzą­
du DRW z 3 kwietnia br. 

N" -- Bliskim Wschodzie -' 
likwidacja skutków agresji 
izraelskiej musi rozpoeząć się 
od wycofania wojsk agresora 
na pozycje,- z któeyeh swój 
atak rO'lJpoczynał. 
Mówiąc o sprawach europej 

skich, przypominając wkład 
Polski w odprężenie na na• 
szym kontynencie i wysiłki na 

Prerll'ier C"""'M~ kie odpowiedzialne stanowiis'kia rzecz rozpoczęcia budowy sy-
. J~- stemu bezpieezeństwa europej 

stwierdził W dalszym ci~ W administr~}i gOSJ)odarczej skiego, preinfor Cyrankiewicz 
przemówienia, że koła ~- i państwowe; z ludzi nieudol oświadczył: uważamy, że pod 
zj-Onistycme, reakcyjne. syjo- n~. nieuczci.wycb i obcych, stawo.wym warunkiem ku te-
IDJ,\ltyc.zne, it.r-odkiSltowskie - z kacyków i bezdUSZlll.ydi biu mu pozostanie u=anie status 
wszrrscy, którzy liczyli n.a wro rokraitów. Również i· te słowa quo w Euro-pie. Nie można bo 
wokowa.q.ie szerszych wystą- premiera przyjeli posłowie wiem tolerować ~ezsensu nie 
pień p0litycznych przeciw wła óług<xt.l'.'WałY'Jlli oklaskam.i. uznawa.nia istnienia dwócli 
dzy ludowej przeliczyli się z pa1istw niemieckich, a p.rzede 

Mówca podlk-reślił, żie kacMe wszystkim wielkiego wkładu 
kretesem. - Pragnę z tego stanowisko k<ierowillicze w kra NRD w stabilizację stosun-
:Qriejsca wyra7Jić w imieniu ju jest służ-bą na>r~<>wi, wy- ków europejskich. Nie moż-

Wskazując na cy,nj!z:m pro­
pagandy syjcmisty=ej, J. Cy­
rankiewicz podkreślił, że kam 
milionów Żydów dokona:na 
przez hitlerowców stała się po 
żywką dla monstrualnego 
oskarżenia, że naród polski 
miał z tym jakikolwiek zwią­
zek. Hitler wybrał Polskę ja­
ko teren masowej zagłady :Ży­
dów - tu bowiem, na pol­
skiej ziemi panował najstrasz.­
li wszy terror, tu żyło przed 
wojną największe skupisko 
ludności żydowskiej - pOn.ad 
3 mln ludzi. Dla hiLtlero:w­
skich specjalistów od maseEn­
mordu było r:reca:ą Da<jracjo­
nalniejszą - na tym właś­
nie miejscu dokonać zbrodllli i 
tu zgromadz.ić resztę ofiaT z 
całej Europy, - Z tego wdęc 
wzg-lędu - mówdł premier -
ziemia polska stała się ziemią' 
męczeńską dJ:a Żydów, tak 
samo jak dla Polaków. Tu 
zniweczono rękamd hitlerow­
skich oprawców 6 mln oby­
wateli polskich - Polaków i 
Żydów. Przeciwko jedny'm i 
drugim kierowała się główna. 
furia najeźdźcy. By!Jiśmy 
przecież następnym narodem 
skazanym w planach Hitlera 
na zniszcwn:ie. Czcimy pamięć 
poległych bez w~lędu na ich 
narodowość i pochodzecie. 
Czcimy też pamięć tych, . któ­
rzy z bronią w ręku upom­
nU:~i się o swoje prawa i god 
nosc ludzką - powsta.<ńc6w 
g·e!Jta. Będziemy w tym ro­
ku obchodzić ćwierćwieoe tej 
walki. Jeżelii z tego st.ra=li­
wego -piekła udało ~ wy.r­
wać kilkudziesięcm 'tysiącom 
ludzi, to tylko dla1.ego, 2ie 
znaleźli ratunek I pomoc 
wśród ludności polskiej. 

rządu najwyż.>ze uznainie za magającą rzetelnej pracy i p<> na też to-lerować fikcji rzeko Sprawy nauki i wychowania oojową poot.a:we klasie robot- czuci.a ~powied~iaJ.ności. z mego reprezentowania przez 
niczej i szerokjm rzeszom lu tego punk.tu widzenia popra- NRF całości narodu niemiec-

DQ WVŻSzych uczelniach dz.i pracy, za to wysokie po- wy wymaga nasza polityka k.a kiego. 
czucie odpowiedziaJnooci, ja- <kawa w wielu d-zi.e<kj,nach Czy m&i:na dziwić się - m6 

Rrtzeohodząc nastęJ;l'Ilde do 
problemów, kltóre stam.ęly w 
ootaAnicb tygodni.ach premier 
zatjąl Slię prmde wszystkim 
zagadnden00m wyżsrz;ycll uczel 
ni. i mlod!zieży, podkireśl3Jjąc, 
:ż.e na 75 wyższych u.czelinfa.ch 
l=tał:ci się obecnie 280 tys. 
stud~tów. Wielkie świad­
czenia państw.a robO<Wią=ją 
zat'ÓW!n() całą m.łiodlziiei: jak i 
jej aikademi.oklich narux:zycielli 
i wychowiawoów do raetelmej 
pracy. N!ie wąbpimy - stw.ier 
dził prem.ier - że prz)"ltacza­
jąc:a w.ięk:soość zaTówmo mlo­
d.Zi.eży jak i persone:1!a nau­
loowego orżywi.<lllla jesit śwaa­
domOOaią i wolą wyipebniain:ia 
te~ ~ Oi na.t1Jo­
miast, ktrorzy me ohcą siię 
raetellnlie ~ć i nadużywa­
ją Pl'aw i morźJl!iJwości m:ło­
d7Jieży akademddki.ej powill:mi 
2l00lleźć się porz;a. lWLeln.iami.. 
Jest dość talk:iej m?'Od7Jieży 
re środowlisk roibomqczycii i 
dlłopS'klich, a ~ z fult.eJd­
genQjli,; . kJt6m z wliellkrian za­
prułem do !Ila.uki zaijm.ie miej­
sca apuszx:rone µ.rzez tych, 
k!tórzy nie są gOOiil.i mialll.a 
studenta P<lt1ski. budocwej. 

Nawiąru.jąc do publikacjli w J. Cyirrurukiewicz podklreśl'ił 
prasie polsk·iej o raiowanłu oosbę,pnie, że mł'O<hiei:, któ· 
Żydów ~ Polaków, J. Cy- r.a jutro zastąo.i nasze poko­
rankiewicz przypom!Nał srwoje lenie, mlUISi. ustaiwiczll!i.e zma,j­
zeznan:ia na roziprawie w 1947 dować ~ w środikn.t naszej 
roku przeciwko b. komendan- UJW2Jgli.; być naszą S'ZlC'Z.egÓł:ną 
towi Oświęcimia, wielkiemu troSką. Wyda;rzenńa maK"cowe 
hitlerowski~u oprawcy świ~ re tej troski byro 
Hoesrowi, kiedy to, przed naj- za maro. Zlbyt powierzchow­
wyższyrn trybunałem narodo- llliie paitr.z;yłtśmy na pil'oces 
wym w Warszawie mówił -o kB2ltaiłcenia rnrodzieży. Po-­
międzynarodowej solidarności ziom i ~ Ila'l.lczaJtJJia ro 
więźniów. Wspomniał wów- jeszx:ze nie W!S'ZyStko. Rz.eczą 
czas z największym szacun- ~e nie llllllliejsz.ej wagi 
ki&m przywódcę narodowców jest wydi<JWalllÓJe tej mł002Jie­
radykalnych Jana Mosdorfa, ży w dJuClbiu ob)"W'aitela socja­
kt6ry w obozie zr07JUmiał, że - listy=nej ~. Nde }egt 
likwidacja poszczególnych na„ i nie maile być rze=ą d'la 
rodowości, zwła'szcza Europy .niae obojętną - jiaika jest 
wschodruej to tylko kwestia i jaką bed'zńe . św.iadomooć po 
kolejności.; pomagał lud.ziom lityczna nasz.;e; :iinitel!gencj~ i 
innyC'h narodowości f świato- jej s1lostmek do najlbalrdziej 
poglądów - Żydom, soejaJ.i- żywotnych. iin!tere96w klraj111. 
storo, komunistom. W,.Uaraema na lbaSZyOO u-

czelnjach U!ja!W'Ilify Wli.e}llcie 
W ustroju demokradi luda- zainfodbainia w pracy wychb­

wej - kontynuował mówca - waiwczej wśrM mlodzi.eźy a­
ludność żydowska stała się kademó.'Ck:iej. 
równouprawnionymi i pemo- Marcowe wydairzenda na u­
prawnymi obywatelami. Pol- czelni.ach polt.aiZ<lły: - 00\Wad­
ska uznaje prawo swych oby czyil J. ~cz - że 
wa,te1i do kult~anfa · ich naizbyit długo toleroiwa!lliśmy 
odrębności narodowej f kultu na k.aitecla.-adl wy2Jszych u.ct.el­
ry. Odnosi się to oczyw.iście ni l'lldzi, k!tór:z.y oo.duźY'W<l\iąc 
do obyWatelli narodowości ży- sweg,o stalllow:iska i profesiar­
dowskiej, którzy pragną Skie@O .a.u<tor;itetu prz:ygot<):. 
mieszkać i -pracować w Pol- :wywaił.i poltlJtyczną glebę, p.od 
sce, uważają ten kraj za swa: dlzi.ail:airtie gairetikii. IJ<!"O'WQ'ka;to­
ziemię ojczystą i pragną być . rów. · Nó.e zamierzamy ogra­
oby.watelami polskimi. Jed- ni~ sj.ę do kon!ieczinyclJ. 
nakże wśród obywateli pol- kirok.ów ocrz;ys:oom;jących wyż­
skich narodowości żydowski"" sz;e uczefłlnie od llliewlaści-

• -• wyic!h wyd!.owa'W'ców. S;p-ra;wa 
znaJduje się pewna licroa wymaga d'Ziailań dliugofailo-
osób o prwkonaniach nacjo- wyc!h.. opairtycli na 
nalistycznych, syjonistyC!Zll:~, myi§liamym pi..""Ogirarn!ie, !Pl"r:ł 
a z.atem proi'Zl"aelskich. którym już się pracuje. 

Z ch>Wi\lą gld!y Poleka :ł Zarowmo od samodzi~li 
Izrael zn.al.arzl:y się w ])l"Ze- pracowtr!Jiików ri.a!ulki jalk i od. 
ciws~ obozach polity- persooe1u pom.{)O[}li.<%€go ma.­
oznycll; w śW'iadorności tych my pra'W'O wymagać akltyw­
lud-z:i musi-at ,pawstać Iron- nej. wychowa:we7'ej pootaiwy 
fltiklt loj:allin<JOOL, który wyma- - ipodkireślill p."l'ez.es Rady Mi· 
ga roositn:zyigJllrlęoia we W'la& rastrów. żywą i aikrtiuailtr1ą wie 
nym sumien.ilu ~ każde- d-z;ę pol!ifycZJllą ])O!Wlirnltiśmy 
go. klto f!P przeżywa.. 'Drrzeba dawać mł'odrz:iciy już w stz1ko 
doik.O!OOlĆ wyibon.iu i wycią@ląć ladh śreclink;h, a wy:żgz.a u­
wl:aśol:we konseklw-encje. K ,to cze1ma powimllla ~ą pogłębiać 
te ik~e w postaci i rorcsrerzać na :oo.sadn:ioze 
emdigracji wyciągnąć pra@llie, elementy nallllk spoleczmych. 
ten n.ie nailMtfi. na żaidlne Z mliodZieią trzeba prowa-
p.rzesiZJkody. dWć permainenmną, =erą, 

MÓW!Ca ~ nie- wiel>oetraniną r=rnowę. Ch<ee­
rziwyiklłą s&ę asymdll.acyjiną my, aby ~eż; jak naj­
P.olfS!kii. Mamy długie pora- ~ m~iailia o 6IPII"aiWach 
chUilllk:i ;z; Nliemcami - ~ ~ kir.rujia, ~ m~• i 
- le:z k!łJóż by śmLał klwlestilo- kr~ - i» 'ID ji:Bt ~ 

ł n:MENNliK ~ ar #,~ 

nieczne dla ~u ;;;; ail;e kie wykazali w owych dniach rycia., polityka niekiedy obcią wił prezes Rady Ministrów -
mum to byĆ krytycy!Zlm po- ma~owych _ powiedział pre żona nadmierną toleran<:yjnos naszej· czujności wobec nie• 
zytywny, oparty 111a grtlJllttow- m.ier wśród oklasków całej clą lub niedostateczną znajo~ ustannych zabiegów remilita-
llJelj ' wiedzy, a me anarciilicz- - !_IKJŚcią h-walitikacjl t.ud'l:!. ryzacji Niemiec zachodnich 
ny, wyinika.jąicy z insyniuacj~ Izby i publiezności. przy tolerowaniu wzrostu 
rz.;uoainyoh pa-zez rewi'.zjoni&- Powsz.;eclm.e 1 wzasadmone żą- Z biurokracją musimy pro- wpływów kół neohitlerowskich? 

t
v..-nv,..'- •m~i.owalWCÓw. damfia wyciągnięcia wnioslków wadzi<: w311.kę st.l!ł~ na W&yst Tym razem Polak nie będzie 
,~u~,~"' nJ~· wobec wiru:l.ycli zabuir'zeń, kich~ szczeblach C we wszyst- mądry po szkodzie. Wygraliś-
Mówca podik:reślił ~ k!ch d";Hlzinach ~ycia. Biuro my - w zespole całej koali• 

dokla.dmej zna.Jom.ości przez wobec ich i!Ils.pira:torów i orgai kracja jest · stałym niebezpie- tji antyhitlerowskiej - woj-
mloo~ histo!'li!i Polski Lu- niza:torów. wobec awamturoi- czeństwem, powstającym wów nę. Nie chcemy przegrać i nie 
d<JIWaj, Co jesit Jrorueczme dla ków i chuli.e;anów - odp0wia c7.ais, gd-i. następuje Sko.stn.ie- przegramy pokoju. Polska go 
2lt'O!Ullm•Lenł.a ,śv,ia+o w kltó- da·ją ~jom i ~ nie, ze.pomnienie o celu, kt6- towa jest d<> szerokiej współ-

,...., rządu. relll'U służą takie czy inne <>- pracy tylko w oparciu o re• 
rY1ffi żyjemy. Będzli.emy więc odn<>Ed ~a aparatu państwowego. alia. a nie 0 frazeologię, ko-
irOZlliralWliać i wyjaśil!i.ać - mó Rząd Z całą uwaig.ą gospodar=ego czy społec2llle- niunkturalnie zmienną, histo-
Wlił J. Cyiramktlewicz - a.le Sie do sygnałizowanych w ożrf go. Sta>le ter!: będzi~y ttosko rycznie fałszywą. Będziemy 
nie na wiecach, lecz w aibmo- wiianych dyskusjach ostatnich na.l:ić · metody naszej dzia.łaln.,; zawsze pamiętać o tym, co za 
sf-er7Je talki.ej samej, w jailtie:j 1.~odni nied01maigań, biurokra Sci na troncle gospodarczym. b~_zpiecza interes Jtolskiej ra.-
odlbywa si.ę ;r.zetellna praca tycznych wypaczeń, naid!użyć N.a ba:l.ie dokonanych j\:iż wie e.J!. stanu. 
niaiuk-OIW!a, z zastose>wam.iem stanowisk<i czv władzy i>l;p. lu zmla!ll prcyśpfeszać "będzie- Podwaliną naszej niepodleg..: 
cala""' ""ar.a.tu. myśli inallllko- p 0 przeprowadzeniu wnikliwe my poszukiwanie nowych f<>i-m łości, bezpieczeństw.a naszych 

""~ .....,... , __ ,_ d d plan<>Wmlia - i zarnądzania. granie jest nasz sojusz ze 
wej, ma~ej, 5100Ja- go d..,.,,.odzenia rza zdeęy o- W-s-zystkie te sprawy t wielkie związkiem Radzieckim. His.to 
listylCzmej. RóWln.ocrz.aśnie w.amv jeilt W każdym wypad- problemy perspektyw r=wo- ria nowych stosunków polsko· 
świ.eżo, po l!udaJkiu i berzlpo- ku wyciągać oorO'We wniio- ju naszego kraju będą niewąt radzieckich pisana była krwią, 
średnJio. Rrzy okazji tych ski WobeC winnych i oczysz- pliwie tematem dyskus.jlipreed pogłębiamy te stosunki wspól 
rrefil€1lmjli na peWilllO Il'ie'je- cza{: swabemaltycmi>e W6Zysi:- - V Zj.a0dem PZPR. nym ·wysiłkiem dnia codzien-
OOn. z tyoh, kłlórzy podczas nego, będziemy je umacniać 
melegalinycl:t manifest.acji Svtuac;.a ~Ii"tvczna na s'wie""'-'- dalej .., interesie połskier ra-
=cail.i. w .I'Obotn:iików mone- f .Io'""' "-•n' cji stanu. 
tarni _ .zlI'l(JQltll!Je, kito wyipra- W końcowej części przemó- przód, tym banlziej, :l:e mię· Tę głęboką prawdę w inte-
CO'W'Ułje I>ieniądre _ i ten wienia premier CY.!aJl_!!:iewicz deynarodowa sytuacja nadal resie najgłębiej po~tego pa-

podkreilll, że siła i J):liędzy• pełna jest niebezpJeczeństwa. triotyzmu rozumieć musi całe 
clrobn.y, który on · r:.ziuci!l. i narodowy autorytet każdego Największym zagrożeniem po społeczeństwo. Na straży tej 
ten ~bszy, Z którego on państwa zależy przede ws2yst koju światoweg-0 jest brutal- prawdy, ' jak w ogóle na stra-
zyje. DoWli.e się dokłarl!niej, kim od tego, co to państwo na agresja· imperializmu USA ży naszej socjalistycznej dro-
oo ma.czy d\la poikolend..a li sobą reprez„ntuje, Toteż u w Wietnamie. Podkreślając, iż gi - jedynej, na której kraj 
W<>'jny świait.owej siJ:owo ge- podstaw polityki naszego n:ą- los nar<>du wietn.amskiego nasz może się rozwijać, jedy-
stapo i p!NY'Il.aijmin.iej w du- du legła troska o w_!aściwy jest nam bardzo bliski, pre· nej która gwarantuje niepo• 
chu p;rrzep.rosi za tę hańbią- rozwój potencjału gospodar- zes Rady Ministrów oświad- dległość naszego - narodu n.a 
cą obelgę rzucaną polskrlm czego kraju, utrzymywanie czyi: nie ustaniemy w niesie- dziś i •a jutro, na straży 

trwałych więz6w współpracy niu narodowi wietnamskiemu tych praw stoi nasza partia. 
robotni.kom., technikO!lll, ilnŻY- państw wspólnoty socjalistycz naszej pomocy. Nie damy stoją stronnictwa zgrupowane 
nier>Om zorganizowanym W nej, pilnowanie; abyśmy na się też wprowadzić w błąd we Froncie Jedności NarOdu, 
ORMO !. milicji. krok nie zboczyli z drogi na- żadnymi złudnymi propozycja stoi polska klasa robotnicza i 

......__,_ ~"" ,..,...,,..._._ szego socjalistycznego rozwo- mi, jakie od C?ZaSU do czasu wszyscy ludzi" pracy. 'l'l'mi 
.._.....,,..,.. Z >"""'ą otwaa~ ju. Nie stać nas na zw-0lnie· rozpropagowują z Waszyngto- słowami premier CyTankie-

Wlp.P()Wadrz:ać młodzież we nie tempa na.szego marszu na nu .Trzeba im się przyglądać wicz . zikończył przemówienie.. 
wsizystk<:ie ~dn<>ści natury 1~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
pol.ttY=ll0j• ek:onomiczinej, 
spo):ecznej; z kltórytrni mu.si.­
my się up.orać - OOwi.adczył 
dailej J. Cyram:kllewicz. ZIW'la­
s=a nii.e powimla być jej 
dbca problemacyka ek.onomicz 
na.. Młodzież ]JOW'imma być 
dQlklladnie ~mowana na 
oo nas sbał, a na co me. 

T<3ik:ż,e i o tym. jakie są 
;per$pe<k!tywy mlod7Ji.erży_ U­
dziaJ w tej rozm<J!Wie powinni 
wziąć l'l.ldzi.e z najwyżsrz.ych 
s=ehli. naszeg>:> apan-arou pań­
st;waw:ego, fac.'l<l'Wlcy' ze wm;y­
sbk:ioh drz!i.edrz;ill'l. 

N!ie pow.iml.t się cd tego 
k:omitaiktu uchyilać milniS'tro­
wie, kier-O<Wl!11cy wszystikńch 
ooedzliin naS'llegO życia eli:o­
n-OlIIliczm.egio i lrulitUJrailinego. 
Wniooą om. ck> tej razmowy 
eilemen:ty r:izecrowości, a przy 
da się im ta!!;:że pomać po-
22i.-om wiedzy mlodzieri:y stu­
den.dkńej. 

J. CyraUlkiecwJcz podki:eślił, 
i'ż ooważ.na rola w te.i pragv 
prz:vpa<la wszystkim orgarniza­
cjom młodzieżiowym. Stwier­
dz.ił dalej, że socjalistycznemu 
wychowairuiu sprzyjać powi- , 
nien cały svstem studiów i 
pra.k;tyk studenckich. 

Ile nie jest bardziej obce kulturze 
polskiej . jak· rasizm i antysemityz11. 

(Skrót przemówienia. J. Ozgi-Michalskiego) 
Pos. .Tózef Oz.g:a-Micb.alskli· :..; pow:i€<lział następnie po-

&twierdził na wstępie, że spo seł - że należy odrzucić bez 
łeczeńst\\>o polskie potępia darcia sza,t w trybie norma! 
insp.ka.torów zajść, ludzi, któ nie rozwlijającego się spole­
rzy swoje złe zamiary J>l'Ó- czeństwa klasowego te samo 
baw.a.Iii okryć szatą szennie- zwańcze orędzia o zagroże­
rrzy wołlll.OOci. kwlll..'l.llry i jej . mu kultucy podejmowane 
ro-zwoju, a sami są przedsta P= ludzi, k;tórzy starzeją 
wiciel>ami dekallłenckiej i eli się szybciej niż dojrzewają, 
tarnej kułtury dla ,,jaśnie którzy są bez sztandaru kla 
wi,elmożn.ych". sowego, a więc bez sztancla-
Ustosunkowując się do illl- ru naroaowego. Tym, którzy 

terpelacji kol.a „Zinak", ?OS· m6Wiią o zagrożeniu kultury 
Ozga-Michalski powiedział polskiej twierdząc, jak pain 
m. in., że społeczeństwo ma Kolakowslci, że „teatry nie 
prawo clowie<izieć się o roli nw,gą grrać SZituHt Ioneooo, po 
tego ug.ru.powa!!lia, o jego nieważ są one aiuzją do wla 
postawlie i celach. Mówca za dzy Polskd Ludowej" - mo-
pytuje: eo oznacza., po żna powiedzieć, że gramy 
agresji Izraela na kraje a.rab ,więcej sztuk Ionesco m.ż czy 
skie - sojusz pewnych poi- tamy Kol-akowskiego. 
skieh katolickich kół ze sy- PanoWie, którzy paląc w 
jonizmem legitymującym się stolicy cygara z wjr6okości 
przymierzem z imperializ- Krakowskiego PI"Zedmieścia 
mem amerykańskim i z si- pospieszyli się z epitetem 
lami odwetowymi . NRF? Pos. „ciemniaków" pod adresem 
J. Ozga-Michialslci wskazał, władzy luclowej - I>Owinni 
:ile interpelacja kola „Znak" ocenić swoje prawdziwe po­
może mieć w tych okl-eślo- łożenie i zrozumieć, że śwli.e 
nych okolicznościach tylkg cą om tylko tak jak Ś\\>i.eoi 
jedną określoną wymowę. W lampa naftoiw w wieku elek 
ostrych sfowach mówca oce- tryczności. 
nil postawę niektórych osób J. Ozga-Mkhal'ski mówiąc 
ze środowiska liił.e-ac.k:i.ego, dalej o koailiicjd endecko-syjo 
wskazał, że S .• Kisdelewski do nistycznej w jej osta:tntiej 
ma,ga:jąc się obchodów roc:z- znanej nam postaci pol!i.tycz­
nticy urodzin Piłsudskiego re- nej, zwrócił uwagę na mię-
hahlłi.tuje tym samym poJ.ity azy.llQI'odOwe P<J'Wiązainda tych 
kę dyłli.a.tury legionowej sil z im,periaJizmem amecy­
poliitykli wailkl ze Zwłązlciem kańskim i memieclcim. 

kornym pmieśladowaruu ży­
dów w Polece - pOW'iedzial 
nast.ępn.ie mówca. - Nic nie 
joot bairdiziej obce ku!1tUll'Ze 
pQ!Sloiej jalk irasi.= i antyse­
m4lf:Y7J!Il. SWlLadlczy o t'ym hi­
storia ~Y od Kel7Jimie­
ma Wdelli:i.eg.o, a Slk.oń.czywszy 
na naszych czasadb.. które le­
gi:tyimuj-ą si>ę pcl:r).ą rów­
n<JOOią pr.aiw wszystkidh oby­
wateli. Alle !l1ie cleginiemy 
=tatźxJtWi tyclJ. ośrodlków za­
chodin.ich, które impwtr..'ją nam 
icih własną rasi.sltowską ideo­
logię, kltóra śwti.ęd dlziś swo­
je pom.ure ~umfy na U!lii.cacll 
mi.ast ameryk~IClh. 

G<ly mówimy o ootalłmich 
:=jściach - k<mtymuowa.i J, · 
()zga.-Mdchalski - rufo morże­
my p.ozoot.a,wić samej sobie 
niczyjej pootaiwy P=Y'ZJWa.la­
jącej. Dlatego zwróoemie się 
Epislropafnl do r S)J<l".aJWCÓW za­
miesz.iek z pozycji przyzwail.a­
j ąc.ej dlocieka<n!lia , ,dro W0t1100-
śc:i, do sp.ra wi.ied'l.ilWQŚcli." 
j:est zachętą morailmą dla fiiil: 
aż naidto oiklreślonych w 
SWOjej 0!!l!fyipolskiej pozytjd.. 
Jesteśmy za I"OtllTDOiWą i w:n'i­
kliwym dialogiem z młodzie­
żą - za tym, ail:>y stud!Elrut 
czu:l gię OOp<Jiwlied:ziailiny za 
sta;n n.aru!k:i. '!1r7;eba wskarzać 

pod!krreśllił mówua - na 
bardziej istobny cer wiro,giej 
dyiwenajii. PraooilWl!l.iilrom na­
~ bamdiro zaileży na roz­
dZiielenłilu i prnecilw\9fla,wiienliiu 

W sytuacji. kiedy młodzież 
roarzy;;ta z wielu przywilejów 
i śrOO'ków ma<terialnei porno 
cy państwa. a równocześnie 
nie wdraża się jej d-0 pracy 
'- rodzą s ie i krze111>ia szkod­
liwe naSlt.roje konsumpcyjne, 
a nieraz wręcz ·pasożytnicze. 
Mówca oświadczył, że zjawi­
skom tym. choćbw dotyczyły 
tylko małej części młodego :po 
ko1€illia należy wydać walkę 
ll!J.<l 1\<:zeln.iach. w org·aniza­
cjacb społec=ych i domach 
roo-z·klielsk:iC'h. Podkrooliil, iż 
nie wszyscy rodzice wychowu­
j!\ dzieci w diuchu umi.1:owa!l1ia · 
i szaouink'll dla pracy. Je51t· 
m srozególnie rażące wtedy: 
A~- rzai3m_µ.j.ą _~ 

Riadz-iecklim; a sojusztt z f.a- Pewme ośrodki: zagx-Mlli!crzJnie 
~-s~mern • niemieak!im. Sądzę --siieJA -~ QPim.e__co._ r.zie:. 



Klasa Niedostatki dotychczasowei pracy robotnicza głównym twórcą 
socjalistycznego p.o:rządkn i gospodarzem kraju wye~~a~c~ei wśród młodzieży 

PrzemOWienie Zenona Klłszki P!~m.~~~eme l. Sraczyńskiej 

Na 'Wlftępie przemówi€!!ltla: z. 
Kliszko st:wierdził, że be:z;po­
średnim pOw-Ode m debaty są 
l!lieda·w;ne wydarzenia w śro­
dowi9lw studenckim i sl:a!n9-
iwisko, .iakie w związku z ni­
mi zajęli posławde z koła 
„2lnalk". Jednakże sprawa ma 
iwi~Y wymiar i tak właś­
nie zo~ała przed>tarwiona w 
'Pr.z.em-Owianiu - prez.esa: Rady 
M1nistir6<w, kit&re kluib poseldt.i 
PZPR ca<Th:Owi<:ie a<prob<u0je, 
W~rzenia, 0 którY<eh mó 

rlłimy, głęboko porn.szyły opi­
nie puibl'icz:ną w ktraju. Po­
staiwa klasy robotnicze1 była 
główną siłą, Gt!tóra położyła 
!tamę wichrZNcielstwu, prze.cię 
łe drogę reakcji, 

Jest; to zgodne ze stanowi­
skiem, jakie zaiieła Polska 
Zj.ednoczana Partia Robotni­
cza. Jest to zgodne rówm.ież 
ze stanowiskiem, któremu da 
~y iwyraz bratnie strolll.Iliotwa 
- Zjednoczone stronnictwo 
Ludowe i St-ronnictlwo Demo­
llirattycZl!le. Z głębokim zadOWJo 
llen'iern mo1że1mv stwierdzić, 
te itę IJ)Owszech111.ą opime paitrio 
tyc:zinych sił narad.u polski€!,,"'<> 
iwobec nied>aJWnyeh wy<larrzeń 
pod.'zielily taftcie wszystkie or­
ganizacje li grupy społeczne 
$klupione we Froncie Jedności 
Narodu, w tvm koła pose1'S'kie 
,;?AX" i CHSS - poza k<>­
~ poselskim „Znak", 

Rrezes Rady Ministrów u­
fuielił w)'l::zerpują.cej odp?Wie 
d2.'i 111.a :ilrut.er.pel.ację posłów te 
go k-0ła. W :iistocie rzeczy w 
ciąig:u .tych kilku tygodni, klq 
re u,płynęll'\r od złożenia illlter­
pelacii od'POwiedz.i na 111.ią u­
rlzie1ił,o całe s.poiłeczeńsbWIO pol 
Skiie. Posłowie koła „2mak" 
chyba arie mogąi już mieć w.ą,t 
ptirwości. że ze swym sta;n.o­
iwi.~iem znaleźli się w głębo 
lt.iej izolacji pali ty=ej. że 
irazem z rt;yimi, kJ1'6cym fakt)'l::Z 
iiie chcieli ud'ziełić popall'cia 
!IJOStawiłi się naprzeciw ~ 
s:rechnej oPi'll.ii. naTodu. 

I sekretarz KC PZPR ww.. 
!Władysław Gomułka w imieniu 
'Slaszej part.ii na spotkaniu z 
aktywem stolicy dał pełną oce­
nę tła i charakteru n~da;wnych 
wydarzeń, Klasa r-0botni<:za, któ 
!Ila jest głównym spoJeczn~m 
opa.rciem dla socjalistycznego 
ostroju w Polsce, wszyscy lu• 
dzie pracy na dziesiątkach ty· 
sięcy zebrań i wiec<>w, w rezo­
lucjach w listach i depe!n&'Ch 
® Wł~ysława Gomułki wyra­
zili gorące poparcie dla stan<>"" 
wiska partii. Poparcie społe­
cieństwa wyraża się nie tylko 
w :rezolucja<:h i wypowiedziach. 
Jes-.r;cze cenniejszym jego świa­
dectwem są poodejmowane pow­
szechnie przez załogę czyny pro 
dukcyjne. dla ll<l:l.C1'en.ia V Zjaz­
dU partii. 

Za.daniem nas wszystkich jest 
·spowodować, aby obecne oży­
wienie polityczne przyniosło w 

1 rezultacie trwały wzrost socjali 
stycznej świadomości narodu, 
.aby przyczyniło się do dalsze­
go uspiawnienia fnnkcjou1>wa­
nia ogniw naszego państwa i 
WSZY5tkich organizacji społecz­
mych, do lepszej realizacji zadań 
budownictwa socjalistycznego, 
do umocnienia pnyjaZni i sojn­

.6ZU polsko-radzieckie1:1>. 
W dalszym ciągu przem6w.ie­

•lli.a. z. Kliszko oświadczył: 

W czasie niedawnych wyda­
;czeń zarysowała się <>strzej niż 
ł.kiet!Ykolwiek w ostatnich latach 
<;linia politycznego podziału mię­
dzy ogromną większością społe 
czefu;twa, a siłami antysocjali­
styCZHJ.ymi, któie zmierzają do 
zepchnięcia naszej ojczyzny i na 
5zeg-0 narodu na drogę zguby. 
ostrość walki spow<>dowała, że 
nier.wżliwe było zach<>wanie neu 
śralnych pozycji, że trzeba był<> 
stawać po jednej bądź drugiej 
6tronie politycznej ba.rykady. 
Walka dotyczyła bowiem naj­
istotniejszych spraw bytu nar<>­
.clu. Wysokiemu Sejmowi znany 
jest przebieg i charakter wyda 

!rneÓ.· Sądzę jednak, że wairto z 
tej trybuny zwrócić uwagę ja-;z­
.cze na niektóre sprawy. 

Jakie wrogie siły odegrały w 
JWYdanen1ach ty.eh główną :rolę? 

F.akty śWliadc.zą, że mieliśmy 
do czynienia ze sprzężeniem 
wszystkich reakcyjnych i wro­
gich Polsce sił wewnętrznych, 
wspieranych aktywnie pizez 
ośrOdki dywersyjnej propagan­
dy imperialistycznej z rogra•ni­
.cy. Rod'Mj sił roanga~wanych 
w tym ataku na władzę ludową 
obrazuje być może najpełniej 
wachlarz autorów podburzają­
.cych przemówień na na.dzvi:Y­
c-.r;a,jnym zerbaniu Warszawskie­
go Oddziału ZLP. 

Jeśli idzie o wydaxzenia na te 
!renie akademickim, to nie ule­
ga wątpliwości, że główną ich 
"siłą spr.awczą była działalność 
' element<>w rewizjonistycznych i 
syjonistycznych, co personalnie 
w wielu pr.zypadkach, chociaż 
nie zawsze, się pokrYWało, 

Partia nasza od dawca wska­
zuje na niebezpiec-...ny charakter 
tendencji rewizjonistycznych, 
.wym.ierz.t>nych przeciwko węzło­
~°!i,15 założeniom budownictTla 

ty~ -jm ~ l'bO 

dują<:a :rola kłasY robotniczej i 
kierownicza funkcja partii. Za• 
sadniczym celem rewizjonizmu 
jest takie „zmodyfikowalllie" so­
cjalizmu, aby do<>kt.rynę marksi­
stowsko - leninowską zastąpić 
teoriami reformistycznymi i aby 
umożliwić swobodne d.,;iałanie 
sił jawnie wrog>ich socjalizmo­
wi. Jest to więc kierunek całko 
wicie zbieżny z rachubami im­
perializmu ·.na ,,r07dlliękc?.an.ie'' 
socjalizmu w ee!u oba-lenia go 
na drodze przygotlJIWania i Pl!lle 
IR'OWadzenia kontrrewo.iueji. 

W zwią~ z tym, że w im­
spir<awalI1iu i or~am:izow.aniu 
niedaW111y<ch wyoorzeń ~w 
llQ w środow1Sku literacltinl: 
jak i aikiademickim szcregól­
nie ~yiwną role odegirali l:ite­
II'a.ci, pracowmicy nauki i stu­
denci pochodzenia żydowskie­
go, a także w związku z :ii.ta­
lkaimi 111.a Polskę ze 1StrO'llJ: mię 
dzy;rua1rodowego syjonizmu u-

• waga opinli:i pu.blicwej sirn­
•Pi.a sie na problemie inacjona.­
liz.mu żyi<i~eg.o i ;;yj<miz 
mu. 

Stanow.isko naszej poollii wo 
bee ob1vwateli polsk.ich pocho 
dz,enia żydowskiego jest ;ia5-
111e. Stoimy na gru•ncie pełne­
go róWIIloupr._awnien.ia ws:zyst­
ikich obywa.teli naszego kra­
ju, rnie.zaleimie od i'ch narrodo 
wości. :Dw.ałczaliśmy li będzie 
my zw.aJczać aintysemi•tyzm, 
Wo.zeilkie pr:uejawy dy:;krymj-
111.acji obyiwaiteli z powOdu ich 
iJ>Ochodzenia na-rodiowościolwe­
go. Nie możemy n:albamiast tole 
rować syjoni=, uznaiwa'lria 
przez i!la..SiZych obyiwaiteli Joj.al 
lllJOŚci obyiwartels'kie; me -wobec 
Polski, lecz wobec Izi:a.ela. 
Nie możemy rróWlll.ież godzić 
&i.ę z :!J,rm, żelby µos.ta<Wę .spo­
łeczną ni~rych środowisk 
określał nie wzgląd na sacjąli 
~?Jne mtteresy !lllaSZ0J!Q ·Pań 
stiwa, lecz g;rtlQ?Ow.a S<Jłi.dar­
llłOŚĆ i grupowe rote:re9y. Nie 
m<>żemv tego tolerQW!aĆ zwlasz 
cz.a w tych środ~h, któ 
a:e maiją wpływ na ważne z 
ptllllikitiu widzenia Połilt'Y'c'~ 
li ideowoCgo d~i.edz.iiny życla. 

W da!lszei cząści <przemówie­
nia Z. Kl:is?'ko przeszedlł do 
problemów &ytu.:ioji między­
toorodowej. KanieCZ1D.ość poł<> 
żenia kresu antysocjalistycz-
111.emu wiehTzyciel!sbwu - mó­
wił on - llla'kazuje ruim row 
ni~ wzgląd na sytbuatję mię 
dzynair-Odową. 

Nairód polski ~ się mą 
~rości poli.tf{cznęj na włas­
n:yich cięż1dch doświadcze­
:niaoh. Młode pokolenia nie 
znają tegQ z własnych prze­
żyć_ lecz PoWlinnv w.?edz.ieć i 
pamiętać, że do obecn.ei Pol­
ski - in.iepodległej i suweren 
nei. z grnnicami nad Odrą, 
Nysą i BabtY'kiem, pesiadają­
jącej pocl!ucie bezpieczeństiwa: 
dzięki reaJnym i trwały_m so­
juszom - nar6d n.a.sz dl:JszecR 
dir.oe:ą prz.ez mękę. przez rzęki 
ikirlWi i Zl'(lisreza, drogą bez.­
gramoznego paitriotyQ:;mu ff bęz 
miairu -pOOwięceń. Socjaililm 
dla !każdego ~ naszych brat­
l!lich kraijów jest warunkiem 
'.)'.>Tlawdzi·wej suweren:niOOci, dy 
l!lanli<!zne-go I"OZW.Oju bezpie­
czeństwa. Dla narodu pol:3ikie 
go jest on czymś ,ieszcz.e wię 
caj. Jedynie jaiko pańsllw10 oo 
cjailitsrtyczne, połączone soju­
szem i przyjaźlliią re z.wiąz­
kli.em Radzieckim P-olSk:a nwże 
istnieć i rozwi'jać się w obec 
nych gr.a.nicach, żyć 1 'budować 
swą prZ!l'szłość w pocziuciu 
bezlpieczeńsbwa. 

Dla/lego musimy być Cl'ZJU(jni. 
Dlaiteg.o wszystkim naszym p0 

czy:nain.i-om, zaróWln-0 u ·.;;.tey;u. 
władzy państiwmvej, jak: i na 
ka:iidym siieregowym pos.terun 
k:u pracy przyświeca{: mus1 
w.iełkie poc:z;ucie odpowiedziall 
ności pol1tyicme.i. Dlatego mu 
si·my p.i<b11ie baczyć, aiby altmo­
sferr.a rzetelnej, twórozej p.ra­
cy nie była zakłócana. Dlaite­
g:o rnie możemy pozwolić n;a 
żadne objruw,y wkh<rzycieł­
sitwa i warcho1.<itwa rw namy-m 
życiu. 
P~tawai za•jęta wobec n:ie­

dawny'oh wydarzeń przez ol­
br7zymią wiięksrz.ość ś<wieclcich 
d'Zii.ałaiczy kiaitolick.ich d:owodzi. 
Że rów;nież te środowisk.a st.o­
ją on:a jed)'lllie sbus=ej plaitfOo:' 
ro.ie :&Qntu Jedności Narodtl. 
Mam tu na invśli stO'WarzY1Sze 
nie ,.,PAX" ~az Chrześciią-ń 
sik.ie Stowerzys.zerue Spcłecz-
111.e. 

Nrestety, l!li'e m<JIŹlla .~ ipo 

w.iedzicć o ikole pos~ni 
„Znaik". 

Do k~o poS.!owie „Zin.aku" 
kier10Waili S>Wą in.terpelację? 
Czy clio rządu? Nie! Do uilicy i 
do zagranicy. Jei tekst 11atvch 
~~Wlan(>..JllQ ~ 

sza'Mi.e. ~· et> 'do 
„Woln~ Eu.ropy". przez kitó­
a-ą qył wje};~ IDClidaiw.a-

!Waiwme. W~o to iwymaga 
iw.niklilwej ania•lizy i zmi'an 
przy konsulitaojd 7lEi środPwi­
skiem naiu.kowym. 
Wśr6d wielu postclaltów pod 

ooszonye:h na liCZ11J.yoh zebra-
ny. nfach l'O'Zibrzimiewa żądanie 

Czy /Dla tym polega odpowle rozs:z.erzen:ia udzriału młodzie­
dz.ia:IDość politycma.? Plr:uecież ży robot<ll!iczej i cbłopski,ej na 
dla kaa:dego roNślącego _dzia studiacll wyższych. 
łacza społecznego musiało być W m1nionych la'badl w szie-
oczywiS'te, że tekst infor,pela- . 
cji musiail: słlużyć podniec:a<niiu r.egu dziedzin zycia przepro­
aitmos.fery 1 ~ia .sta wadzone zostały dość duże 

zmiainy kadrowe, oparte na 
lllJU noo;lięcia. kryiteriach z..awodoweó fa.cho-

Wliece i incydent)' sWilenc- • 
kie były wynikiem wyk.o:rzy- rwosc:i, właścilwej postaiwy mo­
sta.nia łatwowierności młodzie ralłnej d po~iityozmego :z.iaamga­
W przez elementy prowokacyj żowallJli.a. Powarź:ne zmiany Z'O 

ne. Ale posłowie z koła stały dokonane w :róż.nych re 
„Znak" Die - są Diedolłwiade<z<> soritach goopoda<rczych, w tym 
nymi młodzieńeami. T:r.zeba rĆJIWlniieŻ i w aparacie handlu 
nazwać uecz po fmieoiu: sko z~rall'.l.ic2inego. Szły ąpe w kie 
nystali ooi z istniejącej sy- lt'Unku 7all'Ówno WP'1'Vfikacji 
tuatji, aby- poprpbować ~iec --J 
na ruszoie niedawnych wyda- sta=Ych kadr, jak i odmłą­
:rzeń 'Własoą :reakcyjną · pae• drenia kierowniczego aktywu. 
czeń. Nasz pr.zem-ysł posiada już 
Możaa ~wić ~ w !ll'iemałą kadrę .z.dolną do reali 

jakim i l!!Yim W~e&ie io-.- zaoji do.nli.oołYP'h zadaiń ilnite.n­
czyinili? sywnego r=wojiu i IUl!lQIWoez,eś-

w sta~ pollłJ'C'mym niema produik:oji. 
koła poselskiego ,,znak" ni~ W zaikoń~ prziem~ 
mil'i;ua dojl'Zeć tej pa.triotycz ~ Z. Kliszko ośwfaidaz.y<ł: 
nej tr-oski o int~resy naiodu Klasa robat:Jri= jest głów­
polskiego i państwa polskie- fnyąµ twórcą socjaillistyc.znego 
go, kió:re tak żarli.wie wYZaził ..,,.,..,_....,u w OJ"czv7.n;e ii głów-
s.wego czas.n zm.a.rły przed """~""'~ J -~ 
ewoma laty k:s. biskóap Wil- nym gospodarzem. kra:ju, W 
czyński, gdy m6wił o dą2eniu ooj:uS2'U z pracującym cbłoip­
wiogicb sił oo ·uduszenia na- strwem, we wspólxizi.ałandu pra 
rodu polskiego. ~o „Zna&", cującej intetigencjł r02lWija 
jak w:iad.omo, wy.stępowało w ona socjałist~e budo:wnili:-
ooronie orędzia episkopM>u L 
P.<:>!Skiego do b~up6w Die- two, U'IJMlcn:ia Polskę udową 
miecldcb. Dziś koło w, od- i czuwa nad jej spokojem. 
chodząc corae da.lej od poł- .Przyjmują'C gł6Wną odpowJe­
·skiej racji stanu, faktycznie dlziłailność m losy narodu i 
jtanęło po stron.ie tych ełe- parńslrwia po]skliego, klasa rob0< 
mentów syjon.istyezny.cb i re- tnłiooa pod kiierowlnliObwem 
wizjonistyc1'l1lych, które inspi- parl11. J€St gwm-alllltką wszy­
rowały i zorg3inizowały J>!OWO stkiich żyiwdm.yoh iln!bereą.ów 
kację wymierzoną w s~kój p·-'-"-i' Lu...____~J·. ...„_ TVY><WOli' 
ojczya.ny, w )ej żyiw<>tne illlte- """'"' UUW'C' n"" .--

S(pll'mvy osta:tnidh w:yidiairaeń1 
iklbóre bylły przedmiotem illl­
terpelaicjd. poolów z !k:l'\lbu 
„:an.alk'! nal.eżą do ~u 
spraw srozegoltttle bdlesnych. 

Dla nas jailro dll;iałaicey spo­
?eczm.ycll !WlalŻJne jest abyśmy 
mogli odlpoiwied:zi.eć sdbie na 
[pyitanie, jak mogło Sli.ę stać, 
:re Zldr-OIWe, wairtościowe d. pa­
triotyiazm,e :uicrzucia na51llej m!llo 
dzieży usiłowano wyk~ 
dlla celów in:a pe\WlO ClbcyOO 
tej~-

Wydaije S!i.ę ll3iie ulega.S 
wąbpili<W-0\Ści, że ~ się 
tu w 5!P<J!SÓ'b óll'laSl;yCl'Zllly j, da­
Skr.aiwy lllliedOSlbaitk:i. [plfacy wy 
C'h'(JW.aiwlaZlej wśród młodzie­
ży, Wynilklły one ze ~Y pe 
dagogów, którzy be2u>ośrecl!nio 
z tą m[odrzieżą na oo <l7Jień 
pa:aCOIW.a\ll, 0. k!tórycll obliczie 
ideowe ~ QS1ta.'tmio 7lde­
maJsikow'81llJ0 ja:k.c> <l!'boe EilOCja­
lJiimn'OtWi:. 

Wydarzenia i>Statnie u.jawni• 
ły także słabość o:rganiza.eji 
młodzieżowych w środowisku 

studenckim. I to co nas 
wszystkich najbardziej oburza 
ujawnlły się tu także jakże 
często zaskakujące nas i bu­
dzące poWS11:ecł>ne p()tępienie, 
fakty, kiedy to ludzie piastu­
jący odpowiediialne i wYSoł<.ie 
stainowiska państwowe i B!PO­
łeczne w stoliunku do wła-
9nych dzieci WYkazali bądi 
zaniedbania wych<>wawcze, 
bądź celo'!Y. niewłaściwy, nie 
patrioty~y kierunek wycho­
wawczy. I te SP?WY' naj_!!a.r• 
dziej bolą klasę r ... botniczą i 
są najtrwłniejs2le do znozumie• 
nia. 

I dlatego jaka- ,poseł ł ~. 
łacz r.obotniczy aważam za 
słuszne to, że rozpoczęto -~ 
ciąga.nie k-OnSekwencji w sto-o 
sunku do os6b odpowiedzial­
nych politycznie a stojących 
na p&zyc;jach - niezgodnych z 
wym-Ol{ami socjalizmu. Proces 
ten musi być k-011sekwentnie 
real~W!"DY, ale n.ie żywioło• 
wo, a z ogromną r&wagą ~ 
wnikliwą >Obiektywną oceną. 
Ubolewać należy, że Klnb 

Poselski "Znak" składają<: in• 
terpelaC'i" nie odciął się C>d 

·<~ -Oiąg na str. &)1 

Skrót przemówienia 
J. Ozgi-Michalskiego 
(Dokończenie ze str. 4) 

świa.'ta n.a.Ulki !i. ~bucy ~ 
kll.ai.sie r.obobni~ IL c.hłqpom.. 
My iwiemy, że te dJWla świa­
ity stanow.ią jeden whe1llci 
świat pracy wzajemme się 
WlSlpliera.}ąicy, który twi0/l1'ZJY 
dl?Jiś jedlną l:'alo.ść. Tą ~o.ś-
ci·ą j.eislt P-Oillslk.a ~ 
illiJta huidlor..va, jej dlr.ogą wy­
fyc7Jolną pil".1.1eZ pair!tię na C:lle­

re rz; ~anyim przy­
wóldoą narodu - Wlllatdysl'a­
JW.em GotnJWlką., jej podStawą 
jeslt (p()lliltylkia pdk.o'jlU w oo.. 
j1USm ze ~ Ra<lriiec­
ik:im !i. wszys'ł:kirni pa.ńsllwami. 
ooQl'.lJI:.? socjaillizmu mez z ca-

lym ŚWliJalbOIWlY~ ruchem p~ 
lroju. 

Zjednomxme StroamięfM!o 
Ludowie - po"l\fiedzia;ł w zac­
.kończeoiu J. Ozga,-M:ichalskli 
- sprzymierz- z P()lska, 
Zjednoczoina, Partia, Robotni­
czą ii cała, demo·~ą o­
pinią h-aju dało wy.rao; swo­
jemu stanOIWisku na. łysi~ 
ny.eh zebralDiach. P05'iadamy 
dcść siły, a.by O!kzucić ob­
~~ i syjo­
nistyczmie ZW!iązld; dać im od­
pr.aiwę; rz;goilną z rewmucyJ­
ną postawą so;juszu :riobotni­
~egio• rzgodną rll Pil'" 
mwą nairodu. 

resy. Taka jest obiektf;wna ona nalt.omu siać niepokojiu w 
wymowa sian<>wiska za.jętego ojczystym domu, padkopyiwać 
pmieoz 1<.o1o p<>Sel:s&ie „Znak". się pod jego f/undlarnenlty. 

Zdajemy sobie oc:zywOście, _ __::...:~__::_::.._~~~~~.:..~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-:-~~• 
spl'awę z tego. :re jedynie 
eeęść młod.zieży studiującej da 
ł:a posłuch wiichr.zycielom i 
w.zi~a Udział w wjecach, de­
mon.S.traoja.ch i innych wystą­
pieniach powodujących dezor 
ganizację pracy i nauki na 
uczelniach. Wiemy również, że 
ogromna większość uczestni­
ków tych wysąpień, sooiek­
tywnłe :czecz biorąc, Die kie­
rowała się złą wólą, lecz sta­
ła się nieświadomym narzę-

Inteli!encja pols ·a wierna j.est 
soiuszowi z klasą robołnkzą 

(Skrót przemówłenia J. K. W endego) 
miem politycznej prl>'W.()kacjl ~ ~,._.,,., SD _. .-.......:......_. ("""'·~ lnfarm~ l ~-n --..:...~ aJtaik,\l sa. ~adzę hnio-
i otia!rą własnej clulłej ni&wie- ..,......, ~· ""w=• ~""" .-,... _.. • ..,1""'6"' ,.. • .,..,.. 
c1zy politycznej i społecznej. drz:iil mówca - udzJiela popar• dy p.i:.zy Komend.tie Głównej wą, inspi!l'aitororn zajść na wyż 
Nie taehy.Ia to jednak p~ia cia stiem.ow~ mądu, zawar- AK) przed!wojanru działacze szych uezellllli:ach zabrakło 
o pocwocly, dla I<tórycb stan temu w e:icpose prE!lJeSa Rady klubów i SD odeg.rałi dużą ro- oparcia ~ego. l'!Lteligen­
orientacji polity.cznei części Mmi\Sbrów. Pragniemy przy lę, zgodn!ie zresz;ta: i; tradycją cja nasza, w swej <Jg'l"Cl'lll7lj 
studentów był tak nisl<!a iż ....._ ~·-reślić, że sita.now'isko n~""""'O ruchu, tratlyoją bez- więks:zości, pozostała odporna 
s~unkowo niełTczna gnr,pa .• .,.~ ~"' ~„ 
wichrzycieli puy pomocy dośC nasze odzwtl.eroi:edla opi.n:ię, kompromiisowej w_ałki .z re*- na demagogię, zachow• wier 
niewybrednej i prymitywnej 'Wl!lioSki i dyskusję jaka wo- cją i faszyaimem, z WSZ'clkim ność scrj'USZIU, jakli łączy ją z 
demagogii mogła posiać 2.11- kół a!k:tua.tnej sytuacji poliltycz wstecr.nictW€nl i niesprnwie- klaslf robotniczą. W ostaitecz-
męt w icb umysłach. nej w kraijlu toc:Zy się również dltlwością. z tym większym nym rachunku w.a.-komita 
Pełnej odpowiedzi na to PY- g eh a stron oburzeniem odrzucamy kalum więkgz;ość młocl2li""- nie dała 

tanie może dosta:r~ć J'ed-;e w SZJere a nasze„o - =:r 
wnikliwa analiza -;~acji ,_w nictwa, wśród różnych środo- nie i oszczerstwa r:z;ucane się pociągnąć =grunńza1:o:rom 
szkolnictwie, kt6Ią jak już w.isk inlteligencjJ, wśrod r:ze- przez wrogów Polski Ludowej zajść 1 zachowała posbawę pa­
mówił tow. premier podjęły miosła i innych - miejskich· na. nasz niaród, DlB. ~ pań- triatyC2Jllą. 
władze państ-e oru ins1an warstw pośrednich. Mamy już stwo. Oceniając wydairzen:ila marcd 
cje partyjne. dziś identyfilkację nieprzyja- Wal~a ze sy:joni=em mU'Si /We i ich tło polityczne, mów-

Parti.a DllS'Ca stOi' na stmio- ciela, jaśniej rysują się kontu- być :uall'ÓW!llO pryncy;pia•lna jak ca stwierdził, że wydarzenia 
~u, że na.leży obecniie skon ry WTogiej, zbldk.owainej prze- .i klarowna, tak jak klarowne te ukazały niedostatki w ~ 
cellitrO!Wae najleps:z;e siły na- ciw Polsce Ludowej koalicji. jest stamowiskq Pol.ski w tej cy politycznej z młodzieżą. 
srego front\.\ ideologic:zmego Znaleźli się w niej trad.ycyjni, spraiwie, sformułowane 19 mar Ostaitnie wydar:reniia odsłon:i­
na opTacowaniu i wcieleniu w zaciekli przeciiwinicy nasze!!O ca br. pt;Z;ez Władysłaiwa Go- ły również liczne braki i nie­
życie jednolitego ,systemu wy ustroj.u - zaciekli antykomu- mułkę. dootaitki naszego systemu in­
chowaiwczego, kitóry w oparciu mści i wrog;awie Polski SO- Z kolei K. Wende stwier- formacji publicmej. Rozwinię­
o socjalistyczne, patri:otyc:z;p.e c.ia!istycznej, znała:zły się w dził, iż należy uwypuklić to, cie informacji publicznej jel"t 
w:rorce wychowawcze określił- tej kootlicjt.i ró:?me ośrodki sy- że w dniach m=cowych, gdy niezbędnym WaTll'IJJkiem pagłę 
by ki<errunek d.Z'iała.niia ;ws.zyst- jonistyczne, dZ!iałały bardzo zblokowana antysocjalistyczna bien.ia całej pracy ideowowwy­
kich instytucji ośwdaltowych i aktyrw.nie koła rewi:z;jollistycz- d a'll/typołska koalicja podjęła chowaw=ej, 
kształtujących świadomość mło- ne, oży'W1ty się siły antyra-r----------------------------
dzieży. ' d2liieclcie, wyj=ły = wegła 

Jedną; z ważnym pmyczyn nioedoln'lt>ki NSZ, maciły wodę 
złej sytuatj:i fX)l.litycznej w UW resztlci ~ole11mików stali­
d na niek;tót'yoh innych uc:r..el- niizmu, daiły o oobie szybko 
niaclh była sz'kod.JJiJwa dzJiiałal- znać odw~ kola z NRF. 
ność politycz.D!!1. pewnych grup Zerowały wreszcie na sytuacji 
pracowników n;wki, którzy międzynarodowe agen.tucy 
nadużywając swobód akade- '<l!lltylromun:i'Styczne. 
micki'ch dla wa·llm przeciw po Charaktee:-yzując SZ1CZegóło-
1ity<ee partii, S21erzylii wśród wo wrogie ogJliwa taj k.o.atli­
mrodzieży rewizjonistyczne po cji .z.najdują.ce się w kr.aiju i 
glądy, a czasem nawet jaiwndie za gra!llicą pos. Wende pod­
pa~i a.ntyipaństwOtWej i' kreślił, że obecnie, w kaan­
wichrzydelskiej dZiałalności. pa!Ildtl nienawiści do Polski Lu 
W nielkltóryoh naulkach społec.z dowej :ziblokowały się wszyst­
nyoh, a zwła= w ekQilomli.i kie aill'typolskie słły w róż­
J>?.liłycznej, fHoczof~i i socjolo- nych krajach. 
gul orraa: w pewnych dziedz..i- Patentowani wrogowie Pol­
.nach nauk prawnych, te gru- sk.i Ludowej - rÓŻil!i Derwiń­
PY pracow.triików nauki przed scy i Kelly w parlamencie 
laty uzurpo\vały sobie swoisty Sta111ów Zjednoczonych 1ub 
monopol i wykorzystyiwały S~ostak, Cy:merman czy Be­
go dla dła<w:ienda i hamowania gm w p21rlamencie iz:raelskim 
rozwoju i.innych zdrowszych - idą ręka w rękę szkalując 
tendencji i szkół naukowych. Polskę pod pre<j;ekstem anity-

Wyd:arje się, ż,e stosunki w semiityz.mu . 
naszych u<:rrelnJiach wy.maga.ją Warto więc dziiś, z tej try­
demdk:ratyzacji. Obecny samo- buny - powiedtiał następnie 
~d uczelniany oddaje decy- noo .Wen<le - pr:zypomni_eć 
:zie o całości spraw uczelni w ponoW'IlJie bohaiteratwo i ofi:ar­
ręoe stosunkowo wąlS'kiego gt.a n?ść. n::iszego narodu w akcji 
na P:r.aoowników na1t1ki, odsu- n1es1ema pomocy i ratowania 
waljąc od 'WIPłY'W'U, a nawet ludności żydowskiej podczas 
stai'wdając w pozyej:i mdeżnej okupac.ii hi<tlerowSkiej w Pol­
W'łękSl1JOŚć ~ków śred- soe. Brały w niej udział d:zie-
111Jego pokolimia. niosących siątki tyi;ięcy Polaków. w 
głów;ny cięża.r pracy dydaik- alktji tej - znamej podczas 
1ycznej. Hierarchia '9.rartości okupacii pod -0gólna nazwą 
przyięta w S7!kołach wyższych „żegota" - w działalności Ra 
~,„ <:ie.ii, g;a~--·~~ Ży.dom, .ii>--~...BI~ 

Ośw·adczenie pisarzy polskich 
ft.a jest ~' () iJtltói:ej. świad 
c:zym_y, 

thj'OWIIliików żydowskich i 'PÓ Z~d Główny 
magał im wyrwać się z Zw-ią2Iku Lilieria.tó<w ·P~kb 
pierścienia ohlegających, * * * 

Dzieci żydowsikie Zlllajdowa-
ły sch!ooniemie w TOdzinaeh pOil Wy<larzen'i.a w kraijn ormz sy 
skich i w pr.zytułka.ch zakO<n. tuacja w śrocliowiskru li•terac-
nych. ic.h rodziee mogli w:ail- kim - były tematem ostaitnie-
czyć w polski.eh od<iz.ia.łacb PaT f!o Oltwa>l'ltego zebrania pairtyj 
tyzainckich. nego płrz.y szczecińlskim od 

W szelkie próby S'Za.nJł;a'ixl<wa- dz.iaile Zwią2lku Literatów Pol 
ni.a uk1wwaja1cych sie Żydów ~ich. Na zebraniu obecny 
przez iednoS!Kl za,równo spo- był sekretarz KW PZPR -
śród Polaków. tak i spośród Henrylk Huber, który przedst.a 
Żydów były pię;tnowane w lJ(l'a wił alctuai.lna sr,r<t.uac'.rę w kra-
sie podziemne; i ka!l'a~e wy- ju. 
rok ami pal '<'kich sądów pod- Lłterrac1 szczecińs'cy człOID.ko 
ziennnych .śmiercią. 'Wiie ~p przy oddziale ZLP 
Kaźdv z zagrożonych Żydów popierają uc.hwalę war.szaiw­

j Plolaków pOc:bodzenia ży;d<>w skich lirteratów - członków 
skiego znajdował w cz.asie w oj PZPR i ZSL dotyczącą 
nv pomocną dłoń, WIS]:}arcie i wnios:ku o wydalenie z szere 
łcryjów:ke u dziesiątków ty3ię góiw Związ,k.u Literatów Pol-
cy Polaków: inteligencji , robot skiich JrunuaregJo Grzędzińskie-
ników i chłopów. co czQ'S'!lo go, Paswła JaSienicy i stefa 
wymag-~ praiwdziiwego beroci.z na Kilsie.Jewskiego. 
mru. Plr6cz t e-e:o pomocy w for w Omztynie odb~ si4': o-
mach zorg.an'iżawainych udzie.:. ibwa.rite zebra.nie pa!l'!tyj>ne 
lała tajna siallka „żegota" pnv oddziale Zwią:ziku Lit~ 
Pomoc ta miała cha.rakt e r pO<W raitów POllskich, w którym u-
szechny. Swi.adczyć mo~ą o czeS"tniczyłi także pisarze bez 
twm l' czni ocaleni. mzechowa parlyjni i twórcy nie zrze-
n i mimo hitle rowskiego ter- iszen.i. W toku zebra.ni.a ucllwa 
roru wśród nich wieln lano te!k.st li;ńiu do Wł~ła 
cz:lianlkbw· !Ill!li.>""LE<~zwia2J!m . 'Ta wa Gomułki. 
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~~ł:~i.neys:zu@~Wzi 
Co kupujemy~ 

L 
iczby są wiele mow1ące. 
Wynika z "nich., że łod.zia-
ni·• na przestrzeni ostat-
nich lat stale podnoszą 

swoją stopę życiowa, chociaO: 
często nie zdają sobi-e nawet 
z tego sprawy. Spójrzmy na 
cyfry pu-bUkowane w Roczni­
ku Statystyczmym m. Łodz:i. 
Wynika z nich, że o ile w ro 
kU 1960 w handlu detalicznym 
łodzianie zaopatrzyli się w to 
wary na sumę 8.207 mln zł, to 
w roku 1965 za 10.895 mln zł. 
W roku 1967 wartość sprzeda­
ży. 'ff . uspołecznionym handlu 
detałlcznym · przekroczyła 12.150 
mln zł i wz;rosła w pe>równa­
niu z wartością sprzedaży z 
poprZed'Qiego roku o 5,2 proc. 
W roku ubiegłym każdy staty 
styczny mieszkaniec naszego 
miasta zakupił w handiu d·e­
talicznym rozmaitych artyku­
łów za 16 tys. zł. Jest to su­
ma, w porównani-u z rokiem 
1966, wi<:ksze o 4,5 proc. 

~wi.ększa się też na prze­
strzeni lat konsumpcja róż­
nych artykułów · zywnoscw­
wych w przeliczeniu na jedne 
go statystycznego mleszkanca. 
W latach 1960-65 spożycie mię· 
sa, wędlin i przetworów wę• 
dliniarskich wzrosło z 45,6 kg 
na 4.8,3 kg, mleka z 57,7 li­
trów na 67,1 litrów, cukru z 
24,9 kg do 27 kg. Spożycie 
podstawowych towarów kon­
sumpcyjnych w pr-reliczeniu 
na jednego mies'Łkanca - mi· 
mo pewnych braków w nie­
których . asortymentach - jest 
wyższe w Łodzi od średniej 
krajowej, a na okre s do r<>ku 
1970 plan.uje się dalsze zwięk­
szenie ich spożycia. 

Swoją wymowę mają r&w­
nież dane mówiące, ze sprze­
daż w uspołeoz:riionych zakła 
dach gastronomicznych oraz 
stołówkach i bufetach pracow 
niczych wyniosła w 1967 roku 

156 pra lek, 39 lodówek , 239 
rad!oa.para t~w i 134 telewizory . 
W 197-0 r. ilość ta w;or.ośnie 
d<;> 44 a•ut, 210 pral1'k, 120 lo­
dowek, 267 radioaparatów i 7%1 
telewi.z()rów. -

· (kas) 
RYlS. W. Ko.ndek 

607 mln zł i wzrosła w porów i---------------­
nan;i.u z re>kiem 1966 o 7,2 proe. 
W obecnej pi<"ciolatce wzrost 
obrotów detalicznych ogólnie 
o 25,6 P!fOC. jest o 3 proc. niż­
szy Od przewidywanych przy-
chodów łodz:iJan, ponieważ 
przewiduje się jednoczesne 
zwiększanie wydatków na in· 
ne cele, m. in: na mieszka­
niowe, kulturalne i turysty­
kę. 

W ciągu I.at 1900-67 sklepy 
łód:!lki!" spr.:edały ok. 130 tys. 
telewi!zorów, 70 tys. lodówek, 
ok. 120 tys. p·ralek. Na tysiąc 
mieszkańców naszego miasta J 
w 1965 r. przyipadały: 32 auta, 

lnstytucłe wyjaśniaj a 

Keniecna przerólrka 
W związku z naszą notatką 

o wadliwym funkcjonowaniu 
c.o. w budynku przy ul. Lecz 
niczej 6, Pxez. DRN-Górna po 
wiadomiło nas, że ponieważ do 
xazme prz.epr<>wadz<>ne napra­
wy nie dały rezultatu, ustalo­
no konieczność przeróbki c.o 
Zmtanie ona wvkonana po ;i:a­
konczeniu okresu· ogrzewczego 
przez MPI. 

onnnmnmmnn1nmmmnn111111111111111mmuummn1111Wm111nnR1111111111H 

Chcemy pracować spokoinie 
i dlu dobru naszego kroju 

Codz.iennte w wielu zakła­
d.ach i instytucjach naszego 
miasta odbywają się zebrania 
aktywu partyjnego i załóg, na 
których podejmowaue są rezo 
lucje świadczą~e dobitnie o 
postawie jaką zajęło łódzkie 

społeczeństwo wobec wr<>sich 
Polsce i pa.rtii elementów. 

chce prac1>wać w spokoju i 
dla dobra kraju. Dlatego też 
wyraża pełne poparcie dla 
polityki KC PZPR .i towarzy. 
sza Wiec· 'Wa. Dlatego też WY 
suwane są kategoryczne żąda· 
nia oczyszczenia szeregów par 
tli ze syjonistów i karieri>wi 
czów. Ukarania ludzi, którzy 
wprowadzają zamęt i niepo­
kój w życiu społecznym i po­
litycznym, którzy narazili nasz 
kraj na straty nie tylko ma­
terialne, lecz i moralne. 

W rezolucjach tych stwier­
dza się też, że -„traktujemy 
ludzi nie według ich pocho­
dzenia i koloru skóry. Jedy­
nym kryterium oceny jest sto 
sunek do ojczyzny i socjaliz­
mu". 

(Lw.) 

Jak ~o!ipodarowalłśmv w reku ubiegłvm 

(§1 Miasto wydaje 7 mln zł kattłego dnia 
zadań ml Pom'1ślne perapektyu1y rea-lizacji 

pięciolatki (§1 Jest nas ponad 750 tysięcy 
Analiza. spra.woodania z wy szkól: zawodowyc!h (na pla.no­

konania plarw gospoda.tczeiro wamych 6). 
i budżetu .BIN m. Lodzi za rok Przybyły tr.zy przychodln1e 
ubiegły byla. ęlównym tema- rej'onowe na planowain.e w 
tem obrad posiedrzenia Pr,.,_ pięcioleciu 2 oraz jeden za­
zydium RN. kład d!la przewlekle chorych 

Liczba mieszkańców nasze- (do planu przyjęto budowę 
go miasta na dzień 31 grud- jednego w okresie pięc:iolat­
nia 1967 r. osią.gnęla 750.4 kJ). 

09ią.gmęcia za okiresi ostat­
nich dwu lat w wykonywa­
niu terenowego planu i btudże 
tu RN m. Lodzi wskarują na 
reail!l'le możliwości wykonama 
w pełni pod'S'.<>-W-Owych za.dań 
planu pięciole1llllego. 

(j. kr.) 

tys. osóhi, co stanowi okolor--------------------------------
2,3 proc. ogólu ludJn-OŚCi Pol­
ski, a 4.6 proc. ludnOIŚ<'1 
m ia.9t kraju. W roku ubieg­
łym Li.O:nooć m. Lodzi wr.ro­
sla o 3,9 tys., w tym z przy­
rostu n.atiuralnego 0,5 tyS. 
os>Ó.b. N astąipilł dalS1Zy 51Padek 
przyrostu natUlfa,Lnego wynikJJ 
jący zarówno re zmniej-9Zają­
cej się licZJby urod"Leń jaik i 
rosnącej lioz:by zgonów (m'.ę­
d zy innymi na skutek Slta!l'U'­
nia si~ 1udmości). 

PodtSltawowe zadania tere-
nowego planu gOS!lJ-Odairczei;o 
i budżetu z.a rok UJbiegly w­
sta!y ·wykonam.e. Dochody 
budżetu zbiorc;;ego w łącznej 
sumie 2.6.1.4 mln 7lł zostały 
wykona•ne w kwocie 2.684 mln 
zl, tj. w 102.7 proc. Wydat­
ki wyniosłv :>.588.464 tys. 7.ł. 
Jak oblic:u>1rn w skali miasta 
wydawano dziennie 7 mln zł, 
a. na. jedn-ego mieszkańca Lo­
chi wydatki wynosiły 3.500 zł 
dziennie. 

Brygada Mrowińskiego 

l i,/ tedy zapytałam w dyrekcji 
~ Łódzkiego . Przedsięhio~­

stwa Bu·lowmctwa l\tieJ· 
sklego nr 3 o nailepszych pra 
cowników, odpowiedziano mi 
bez namysłu - oczywiście bry 
gada Mrowińskiego, chociaż 
mamy wielu i innych zashl­
żonych pracowników. 

Tak długo j8'k wymaga tego 
potrzeba chwili. 

Brygada Alfreda Mrowiń-
skieg<> bierze udział we wspól 
zawodni<:twie o tytuł Brygady 
Pracy SocjaUstyczne3 • 

!P) 
FO'OO: L. Olejniczak 

Zohowiazania 

O!ll IH'ZCZf'nill 

V Ziazdu .PZPR 

Młodzież szkolna 
swe.jemu młastu 

Uczniowie Międzyzaik:łado-1 
wej 8z.:koły Zawodowej dla 
Pracujących przy ZM i1rn. 
Strzelczy•ka w l.,o(;lizi (Rewo. 
luc_i:i 1905 r. 18) zobo»viązah 
się - dla uczczenia V Zja"?:­
du PZPR i zbliżającego 9ię 
Swlęta 1 Maia - prrepra­
oować spl>łecznie na rzecz 
miasta 2000 godzin. 

Udzliaił w macach społecz­
nych zadeklairowaH równiez 
nauozyciele t.ej szkoly. 

CiW) 

„Wifama11 

na 11ólmetku 
Widze'W9kie Zaiktady Ma­

StZ:Yn Włókienn,czycil „Wifa­
ma" podjęły się w czyme 
zja'Zldowym wykooarua dodat 
kowej j)'!'ociukcji wairto,.;ct 
5 mlin zł oraz przepraco­
wać Hl tys. ~-Odi?;im sipołecz­
nie przy p'JII'ządlkowaniu roz 
!eglego teren.u zakładów. 

Już w miesią.QU mar<'ll 
czyny produkcyjne WYkcma­
no w 50 proo. Wartość t!'j 
dodatkowej produkcji wy­
n iosla 2.5 mln zl. Przepra.co 
WMl.o również d-l'tych<.'7.as 
2.5 tys. iroo·,.in n.a. • rzecz 
swycll za.kładow. 

(Lw) 

Aż 60 proc. ogólnej sumy 
budżetu miasta. - 1.498 mln 
zł - pochłonęły wydatki na 
urządzenia soojalno-kultural­
ne bez i'l'lwesh"Cj.i i kapital­
nych iremunt:ów. Na. ochronę 
zdrBwia Wydano ponad 773 
mln zł, na. <>Świa.tę i wycho­
wanie 556 mln zł, a na kul­
tu'l"ę pBnad 130 mln zł. Sa­
me dvtacje na teatry wyni<>­
sly ponad 86 mln zł, w tym 
na Teaitr Wiellki ponad 49 mln 
zł. WyrjaiNct związane ze 9Uttt­
bą zxlrowia wyniooly na szfli­
taJe ponad 241 mJ.n ?Jl, a na 
lec'Zllic\JWo otwarte ponad 17'1 
m1n 2lł. DOtplait.y d<> Jeków w 
ub. raku wynrnsły ponad 225 
mln zł, a więc o 20 mln zł 
więcej, aniżeli w roku 1966. 

Alfred Mrowiński ma 37 lat. 
Z budownictwem i przedsi<:­
biorstwem swoim związał si<: 
14 lat temu. Nie zamierza Z<' 
swej pracy rezygnować. Przez 
kilka lat razem z Józefem 
Wachowiczem, Józefem Lipo­
wieckim, a ,póznoej ze Stanisla 
wem Andrzejczakiem tworzyli 
brygadę betoniarską. Chęć do 
skOlllalenla si<: w zawodzie i 
potrzeba chwili nakłoniła ich 
do przekwalif.ikowania się. 
ZostaH la-str_yka.rumi I to naj 
lepszymi w przedsiębiorstwie. 
Do jakości s;i:lif<>wanych prtre7 
ni-eh lastrykowych podłóg, pa 
raipetbw itp. nie w·n05'Zą pre­
tensji anli kierownictwa t>u­
dów, ani użytke>wnicy miesz­
kań, szkół czy innych obiek­
tów użyteczności publi<:znej. 
W ciągu 8 lat „lastrykowania" 
pracowali na wielu lódczkkt> 
OGiedfach, 
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PIHZ- koordynatorem . 

Real·izatja zad>a.ń w Tdku 
ubiegłym lącmte z wynikami 
roku 1966 zamyka dWUiletni 
e taip ;planu pięcioletniego, kt6 
rego wy'lronam.ie pomrlmo pew­
nych tl'tUdn.ości i niedociąg­
nięć. ;przebiega am. ogól po­
myślnie. .Plan budownictwa 
mieS'Z.kaniowegB w tym 2-Jet­
nim okresie 7JOStał zreali'llOW" 
ny z nadwyi;ką - 42.943 h'by 
(co stanowi 100,4 proc. dwu­
letnich zadań, a 38.2 proc. 
pięclola'flkrl). Przybyło 8 'P'l'Zed 
szikoli na plamowanych w 
pięcioleciu 19 Cl'l"alZ' 5 żłobków 
rejonowych na plamowamycil 
6. Odidamo oo użytku 4 szko 
ły ?<Jdlsit.aiwowe - na plano-I 
wanych w 5-leci.u 14 oraz 5 

Praca ich nłe należy do ła­
twych. Nie muszą wprawdzie 
wykonywać robót na wolnym 
powietrzu - praca ich ma 
chairakter luż wykończeniowy 
- ale pam•lętajmy e> tym, te 
jest ona bard'zo ciężka. Pra­
cuje się na kolanach I tlJa 
mokro. A szlifuje si<: last>ry­
lro niejednokrotnie dłużej al!ll 
żeU 8 godzin w ciągu dnia. 

Ovólnopolskie sympozium 
nt. wydiowania seksualnego 

zakończyło obrady 
Wczoraj w drugim dniu ogól 

nope>lskiego sympozj'Um po-
święconego <>mówieniu roll 
szkoły w wychowaniu seksual 
nym dzieci I młódzieży odby­
ła się dys kusja nad referata­
mi. głos zabierali p-rzedstawi­
c1ele wszystkich ośrodków dzie 

Jąe się swy.raj dOŚ'N'iadcze-nia­
mi. 

We wni05"kach sympo·zjum 

Dalsza aktywizacja eksportu 
Z roku na rok rośnie ekS1PQrt 

okrę.l!'U łódzkiego - obecnie 
&tainowi on ok. 6 .proc. w eks 
porcie ogó!JJ.okrajowym. Na 
wczoraijszyrn zebraniu sprawo 
zdlawczo.-wyborozym Plohskiej 
Izby Haindllu Zagran.ic'2l!lego -
Oddzfa.ł w Łodzi. która pełni 
niez.wykle wa.żna r.>Ję koordy 
na.tora działalności eksporto­
wej na naszym terenie. w 9pra 
Woul.an.iu jakie WWg.łOSil pre­
ze:; Rady Od<iziału - J. Kołac-z; 
pOdkreślaD-O jednak konieM­
n<>ść dalszego wzo:ostu ekspor 
tu, dosk1>naleni.a. jego struktu­
ry, po-prawy 0pła.calności, a. 
ta.klie anali:rowa.nia wm.temne 
go stiosunku wielk-ośc.i ekspor 
tu do importu. 
. Mimo ogólnie korzys'bnych 
'Ml'kaźnnków (zadainia ekspor­
t<J1We w roku 1967 okręg łódz­
ki wykonał w 107,3 proc., co 
stainowi wirost w stosumk.u do 
1965 r. o 13,4 poroc.) pozostaje • 
wiele do zrobienia w dziedzii­
nde dalszej ~tywizacji eks­
portowej pcl6zczególnych zakła 
dów, ;ak \ J>O'l)raiwv w struktu 
rze towarowe; eksportu. Głów 
nym ębeonie problemem nasze 
g-c> handlu zagranicznego jest 
niewysta.rcza.ją.cy wzrost eks 
portu ma.s'Zyn i u rzą.d-z.eń, a ta. 
grupa. towarowa. wykazuje 
właśnie n.a.jkOO"LySlłnie.ime 
wsk,~niki optaioo,]ności dewi­
ZDWeJ. 

W'Zrllst wi.e-lkości eks-portu na.­
szego okręgu je:.-t - jaik pod 
kreślił obecny na zebraniu se 
kret.arz KL PZPR M. Kuliński 
zagadnieniean p!erw3ZQrzed-, 
nej wagi. 
Przyszłe za.dania. eksportowe 

trzeba równi1!ż rozpatrywać 
wd kątem a.ktuaJnej sytuacji 
p1>Jitycznej i WZl"O'.itu aktyw­
n-OtŚCi i działalności ośrodków 
syjonis\yc:Lnych. W centrum 
uwagJ handlowców winno więe 
t.akże pozo>tać budowanie a~ 
to„vtetu PRL na arenie m.ię­
d_zynarodowej, Zar6v..-r10 M, 
Kuliński jak i sekretarz KW. 
- B. MalinGwski, a także B. 
Łaniewska. - z PIHZ w War 
sza.wie, wyra:zi,l u:z.namie dla 
dotychczasowej, koordynacyj­
nej działalności Izbiv. B. Mali 
noWlSki poruszył oona·dto sze­
re~ istotnych pre>blemów eks 
portowych wof. łódzkiego. m. 
in- problem eksportowej spe­
cjalizacji regionalnej. 

Takie rezolucje podjęły m. 
in. Północno-Łódzkie Zakłady 
Przemysłu Jedwa_!>niczego, Po­
łudniowo-Łód.:kie Zakłady Prze 
mysłu Jedwabniczego, Odzie­
żowa Spółdzielnia Pracy im. 
M. FornalskieJ oraz Biuro Pro 
jektów Budownictwa Komuna! 
nego. W zdecydowanych sło­
wa.eh pracownicy wspomnia­
nych zakładów potępiali wich­
rzycielskie poczynania grup 
bankrutów politycznych, któ­
rzy do swych ·nieuczciwych ce 
łów chcieli wykorzystać mło­
dzież studiującą na wyższych 
uczelniach. Klasa robotnicza l 
inteligencja pracująca ~Odzi 

STS ,4tVerbum" 
zdobył I nagrodę 

przy W.lM 
w Koszałłni e 

stwierdza, że lsm·ieją możliwo 
ści prawidłow~go r~ali.zowania 
we wszystkich szkołach wy­
chowania seksualnego dtzieci i 
młodzieży. Jest zgodny pogląd 
na to, że wychowanie to po­
winno być i11teg·raJ.ną cz<:ścią 
wychowania w ogóle. 

Za celowe uważa się organ.i 
zowanoe dla lekarzy sizkoJnych 
:>pecja-lnych kursów uwzgl<:d­
niają<"ych tę tematyk<:. Sym­
pozjum wni_!'skuje o wystąpiP 
nie do Ministerstwa Oświaty 

XI Plenum KC, będące kon 
tynuacją V Plenum. kładzie 
na tMl właśnie pre>blem wzro 
stu „ofensyw'l'lości eksportu" 
maszvn i urządzeń szczególny 
nacl~k. Udział przem. ciężkie 
go w og61nym eksporcie na·;ze 
l!o okręgu wzrósł z 18.1 proc. 
w 1966 r. do 24,7 w iroku 1967, 

W ożywionej dyskUtSji oma 
wia'l'lo program pracy Izby 111a 
r{)j{ przyszłv sugerując potrze 
be pogłębienia analizv kierun 
lc:ów i efektywności eksportu 
z naiszego okr~. a także 

większego usamodzielnienia. 
Oddz.iału Izby, w sensie po­
szerzenia decyzji jakie mogą 
zapadać n.a miejscu. w Ło­

dzi, Na zakończenie wY'bra-
1110 nowe wła'<ize Izby. Preze­
sem Ra<iy Oddziału PIHZ w 
Lodzi został wybrany ponow­
nie J. Kołacz. 

Harcerze na Centrum 
Zdrowia Dziecka 

19 Drużyna. ,Ha.reerska. przy 
Technikum G()Slpodarcrzym. 
podejmując wt!lzM'anie Ko.men­
dy Hufca Lódź - Sródmieśde 
w sprawie d-0browolnych 
wpłat n.a. fundusz budowy 
Centrum Zdzlowla Dziecka. 
prrekll!La.ła na. ten cel 150 zł 
uzyskane z loterii f3JDtowej. 
Również srroLep drużyny har­
cerskiej im. ~hatersckłeh 
Iniooi Lodzi pr.z;y Szkole Pod 
stawQwej nr 94 wpłacił na 
ten fundum 100 zL 

(J. kirJ 

Teatr Studencki „Verbum" 
działający przy Wojsk<>wej 
Akadem>i Medycznej w ŁOd:r.i 
otrzymał I nagrodę w grupie 
zespołów kabaretowych i wo-
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Kiedy bętlzie otwarta pijalnia piwa 
W pijalni piwa (Piot.rke>wska 

92) trwa kolej.ny reme>nt. Tym 
r=em oprócz malow=ia ścian 
ukba<la się nowe posad;z.I<i z 
gumoli<tu. Właśnie z gumolitem 
dy:rekcj.a Ł6dz.ldch Zakładów 
Piwe>wa-r.skicll, która prowadz.i 
pijałinię miał.a najwit;eej klo-

potu. Stą<l pr.zed!użający si<: 
remont. Obecnie gumolit już 
jest i remont zostanie 11koń­
czQ.t1y w połowie kwietnia, 
Pozosta~ e tyl.k-0 życ-zyć, aby 

pijalnia p~ być azylem 
'OijakO-w. 

tj. kr.) 

kalnycb na eliminacjach ze­
społów artystyczl)ych · wyższych 
szkół oficerskich, które odby­
ły się 6 i 7 bm. w Koozali­
nie. Łódzki zespól wvstąpił z 
peln<>&pektaklowym · przedsta­
wieniem sztuki ,,Każdy z 
nich" („Błękitny patrol") B. 
Willis~ oraz prograJ1tem estra 
d1>wym „Listy z fiołkiem" -
K. I. Gałczyńskiego. (Ogląda­
liśmy te-n program onegdaj w 
Klubie Dziennikarza). Reżyse­
rem Gbydwu przedstawień jest 
w. Szczotk<>wski. i;cenl>j;l'afem 
T. Paul. - · -

Na zdjęciu: fragment spek­
taklu „Każdy z ni.eh.. 

i Ministerstwa Żdre>wla o WY I 
danie niezbędnej literatury dla 
pedag0:gów, rodziców i ucz­
niów, które pomogłyby w wy 
chowaniu seksualnym młodz;ie 
ży. -· (Kas.) 

(id) 

a chemicznego - o ok. 2 proc. 1---------------­
Utrzymanie i r<>zwó.i tęj korzy 
stuej tendencji, a także 

Współpraca PWSSP - z p.rzemysłem 
W naszej włókniarskiej Ło­

dz:i, pr'Odu·k>ującej ~kaniny róż­
neg-0 typu, z których wiele 
ekspol"ttuje si<: za granicę, po­
wazną rol<: odgrywa Panstwo­
wa Wyższa S?;k<>ła sztu•k Pla­
sty-cznych-o- Jej s.pecjalnością 
jest bowiem m. it11. kształce­
nie kad·r projektantów wzo­
r&w na t'kaninach włókienni-

~~IL ó(J~ 
~~~~i.oii.-... „„1.iii ... ,,;;;.;;.. 
Klub przy ZL LK zapra"za 

na koncert ill-t. „Kar<>! Szyma 
nowski 111iE!2lW'yikłe zja.wiskJO w 
muzyce pe>l&kiej" . w wyk'Ol?'.la-
111lu Edwarda DUl!>Skiego„ z. La 
soekiego i Zenona Płoszaja w 
d!)ou 11 kwietnia o godz. 18 w 
lokalu LK., uł. Piotra:oWISk.a 
13a. 

czyctt. W k0tmórkach wrz.orcu­
jacych (<i to me tyiko w na­
szym mieście) malaczła się też 
poważna ilość a bsol wen tów 
właśnie u:CZe1n.i łódzkiej. 
Ich też jest zasługą, że 
wygląd e:stetyą,ny tkanin tych 
sta.je się coraz bardziej atrak­
cyji!ly. 
Są jeszcze ~nne formy pra­

cy PWSSP, nie 11111lie,j pożytecz 
ne. Ozy jednak szeroki oi(ół 
docenia ich wagę? 

Na wczoraj&ej konferencji 
prasowej, zwołanej z inicjaty­
wy egzekutywy POP przy 
PWSSP, w której udtział wziął 
rektor Zd"'isław Głowacki 
poruszano równierż i tę spra­
wę. Stawiane> pytanie: Dlacze 
go np. prasa pozałódz,ka ta1k 
rzadllto notuje efekty pracy 
naszyc)l plastY'ków? 

Istotnde, wa.rito zn.al~ć spo­
soby, ażeby spoputaryzowiać 
suerzej te wartośd. Łód'l!kie 
środowisko plastyczne za5lugu 
je ~ toi .H. 

- Pani kufP'ila gęś 
święta? Ja lc.uręl 



lnformaeja telefon. 
Pogot. Ratunkowe 
Pogot. MO 07 400-00 
Straż Pożarna 
Informacja' PKS 
lnlormacja PKP 

TEATRY 

„ 
99 

500·00 
88 

W-96 
IW·ll 

TEATR WIELKI g. 19 
,,,Kniaź Igor" 

TEATR POWSZECHNl! 
nieezyillny 

TEATR JARACZA (W sa 
li ul. Monli=ld 4-a) 
g. 13.30 „w pustyni I 
w puszczy„ 
T~TR N:_OWY - me­

czynny 
MAŁA SALA - nie<:ZYłl 

WISŁA - „Na~ godzi 
ny" od lat 16 (Wl.) g. 
10. 12.30, 15. 17 .30. 20 

WOLNOSC - „Old Su· 
rehand" od lat 11 (jug., 
NRF) godz. IQ, 12.30. 
15, 17.30, 20 

Wł.OKNIARZ „Za 
mną, kanalie" od lat 
14 (NRD) g. 10, 12.30, 
15, 17 .30; 20 

ADRIA Pożegnanie 
z tytułem: „Czas po­
gaństwa" od lat 18 
(ang.) godz. 10, 12, 14. na 

TEATR 7.15 godz. 16 16, 18, 20 
CZAJKA - nioozyaNle „o krasnoludkach 

sierotce Marysi„ 
OPERETKA - godz, 19 
,,Dziękuję ci, Ewo0 

ARLEKIN - godz. 17.30 
„Wesoła maskarada" 

PINOKIO ~ieczy;nny 
MUZEA 

MUZEUM BISTO RH 
WŁOKIENNICTWA (ul. 
Piotrkowska ID) godz. 
10-17. 

11.iUZEUM RUCHU RE· 
WOLUCYJNEGO ~ań 
ska 13) czynne w g. 
10-18.30. 

MUZEUM SZTUKI (Więc 
kowskiego nr 36) god,z. 
11-19. 

l\IUZEUM ARCHEOLO· 
GICZNE i ETNOGRA· 
FICZNE (Pl. Wo.l'llo­
ści 14) gooz, 111-l!l. 

KIN A 
B1'\ŁTYK - „Ringo Kid" 

od 13/t hl (USA) godz. 
10, 12.30, 15, 17 .36, 20 

POLONIA - ,;to małych 
Indian" od lal 16 
(eng.) gOdz. 10, ~.30. 
15, 17.30, 2Q 

ENERGETYK „Po-
lyanna" (aing.) od lat 
11, godz. 17 „Wojna i 
P<>kQj" II cz. (<r'.;i<l<z.) 
godiz. 19.3() 

GDYNIA - „Kto Chce 
zabić Jessie" od lat 
14 (czechosł.) g. 10, 12, 
14, „Objazd" od lat 16 
(bułg.) g, 16. 18, 20 

HALKA - „Rzut kar· 
ny" od lat 7 (oradz.) 
godiz. 16, 18, 20 

1 MAJA - „Waleczni 
przeciw rzymskim le­
gionom" od lat 14 
(rum.) g. 15.30, 1'1.45, 20 

ŁDK - „Ucieczka w mil 
czenie" (NRD) od łat 
14 godz. - 15.30, 17.45 
„Smierć biur<>kraty" 
(kubatiskll) od !a~ 16, 
godz. 20 

l'-11.0DA GWARDIA 
„Na pomoc" od lat 11 
(ang.) g. tę, 12, 14, 16, 
18, 20 

MUZA - „Bohater na­
~zych czasów" <>cl lat 
14 (;radz.) god.z. 15.30, 
1'4'.45J 20 

OKA - „Zakazane pin­
seaki" (po!.) od la.i 12 

godz. 18, 18, 20 
POLESIE - „życie mal 
żeńskie" li ez. „Ona'" 
(fr.) od lat 16, g, 17, 
19 

POPULARNE - „Czte• 
rej pancerni l pies" 
(p<>I.) od lat 7 godz. 

łmiercl" od lat 14 
(ja.p.) godz. lQ. 12, 14, 
16, 18 „Grek Zorba" 
od lat 16 (USAJ g, 2C 

TATRY - Bajki; „Aza 
na spacerze0 , ,,Corri· 
da" ,,J.ndiaóskie iro­
feum''• „Przyjaciele 
motylka", „Dwa psy 
I kość" , „Pies-kidna· 
per" godz. 16. 17 „Ko· 
l<>rowe pończochy" od 
laA: 14 (poi.) g. 18, w 

DYZURY APTEK 

17, ,.Ludzie w hotelu" Pl. KoścleLny 8, Naru 
(USl'I od lat Ul, god2:. tow!= 6_, Piotrkowska 

p~9ż1:nwioSNIB _ „o- 307 .. obr. Stalingradu 15, 
statnie polowa.nie" od Armil Czerwonej 8, Pl. 
lat 14 (USA) god2.1Pokoju 3. 
15.30, 17 .46, 20 

PIONIER „B<>kser" OyztJRY SZPlTALl 
od lat 14 (pol.) godz. 
16, 18, 20 W. Cwie·Skłodowskiej 

15 - przyjmuje rodzące 
POK()J - „ostatni Mo- i chore gLnekologicmle 

hikanin" Od lat 11 z dzielnicy Górna; 111. 
<NRF) g<Jd<Z;_, 16, 18, 20 Sterlinga 13 - z rejonu 

REhORD - ;,Dni grozy poradni „K'' - pr.zy ul. 
1 śmiechu" od lat 11 Kopcińskiego 32 I No­
(USA) godz. to, 12, 14, wotkl 60; ul. Przyrodni· 
16 Wyrok w No:rym- cza 7·9 - z rejonu po-
berdze" <>cl lat 16 radoi .,X" przy ul. 
(USA) g<Jdz. 18 Piotrkowskiej 1'!7 t 269; 

ul. M. F<>rnalskiej 37 -
z diz:ielnicy Poles:e; ul. 
Łr..giewnicka 34-36 - z 
dzielnicy Bałuty i Wi­
dzew. 

ROMA - „D'Zieci kapi­
tana Granta" O<I Lat U 
(ang.) godz. 10, 12, 14, 
16 „Jej siedem wie· 
czorów" <>cl lat 16 
(czeski) godz. 18, 20 

SOJUSZ - ,,Działa Na• 
varony" od lat 14 
(ang.) godz. 16, 19 

STOKI - „Błędne gwia 
zdy Wielkiej Niedh.,,ie 
d2icy" <>cl lat 11l (wł.) 
goóz. 16, 111, 20 

S 'l'YLOWY - STUDYJNE 
„Czarny dzień w Bla.ck 
Rock" od lat 16 (USA) 
g-Od.z. 16, 18, 20 

STUDIO „Olimpiada 
w Tokio" od lat 11 
(ja.p.) godz. 17, 19.30 

SWIT - „Rodan - ptak 

lolormac;Je o d-yt11raeh 
szpitali innych speejal-
no'"i - tel. 03. I 

Nocna pomoc lekar· 
ska, Ul. Sienkiewiciza 131, 
tel. 444-łł - zgłoszenia 
na wio<yty domowe w 
godz. 19-5. Na miejscu 
przyjmowani są chorzy 
w god;i:. 1&-7. 

Nocna pomoc pielęg­
niarska, Al. Kościuszki 
48. tel. 324-09 - zgłosze­
ni~ telefoniczne na za. 
biegi d<> domu w gooiz. 
19-4. 

ZMS-owskie 'l'I Lato-68" 
Ponad 6 t1s• młodzieży na obozach 
Praca ideo,vo-wychowawcza 

:ao.ga,to µrzeds.ta.wi.a s!ę te- rzete~nej nauki, ma<).ifestowa· 
go-roczny program ZMS-owskie- ni.a czy.nem przywiązainia do 
go „Lata-68". Tradycyjnie juz socja!istycZillej ojczyzny, odda· 
młodzież szkolna, pracująca i n!a spraw ie l)Blrtli. 

Okres wiosenno-let0n1 ma b~ 
wykorzysta.ny także przez mła 
dzież dla akcji porządkowa;n~ 
i upiększani.a mi;ssta. UP> 

studiująca wyjed~ie na obozy. Tradycyjnie już, także t w 
W br. liczba ich uczestników br. Zarząd Lódlzkl ZMS i -za·.---------------­
przekroczy 6 tys. Ponadto 3 rządy dziel•ucawe będą p.rze-1 
tys. osób (W tym 700 studen· prowad,,...ać akcję „Lata w m1P 
tów) weźmie udział w O<!h<>t· ście". Przew1duje się. że tym ~„._.._.__.._~...,.. 
niczy.ch Hufcach Pracy (Żin.iw- r~em zorga:niz< vanych zosta~ i WSZTSTKO ł 
nych, torfowy~h, leśnych i bu me 25 zlotów In.a ogół w mteJ ł 
dowlanych). scowościach- wypoczy.nkowych O ~KOLNlICTWm ł 

Z·nacz:na część obozów będzie naszego w<>jewództ wa). W pro-
miała charakter szkoleniowy. gramach i.och znajdą się spot- ł Na ten temait; dziś .;;; ł 
„Lato-68" S<lczególnie S2eroko kani.a młodzieży z przedstawi- w czwa!!"bek, 11 bm. ~ ł 
uwa:ględni w swych p.racach cielam~ wła<lz terenowych, a i w g.odz. 13-14..30, 
obchody 25-roczni.cy pows t.a.noa takze lmprezy kulturalno-roz- NTU 303_04 _ ł 
ZWM i 20-lecia powstania rywkowe i s 0portowo-turystycz- ł prr.ez . ,... telm.i~ ł 
ZMP. Na plan pierwszy wysu· ne Z ill0S'ZJ"Illil ..,zy 
wa się problematyka d~<>- już wkrótce w muszlach kon ł rorzimawiiać bęcl!iJie + 
nalooia pracy ideowo-wycho· certawych roajdujących się w ł 
wawczei. dookona1e.n1a kwalifi tódui-ch ~rkach, będą się oa łGenowela Adamczewska 
kacji politycznych i um!ejęt· bywać medz1elne festyny z ł ł 
ności otgan;tzacyj.nych młodzi<' udziałem amatorskich i zawo- naczel'lllilk d!zLał>u srz.kobnictwa ł 
ży. w p.rog.ramie poclkreśla się dowych zespołów artystycz- ł -~ącego i ośwłaity 
sprawę masowego włączenia nych pod hasłem „Zespoły ac- łogo ł 

_m_ł_od_o:_ie_ż_y_d_o_o_f_ia_r'l'l_e_J __ i>_r_a_c_y_, __ t_'!i_·s_t_y_cz_·n_e_-__ s_w_<>_i_e_~_u_m_ias_t_u_". ł doroshnch · ł 

Odznaczenia dla lekarzy PKP: 11;f.;ist1 i 
W praychodniac:h kolejo- Ministerstwie K.oml.>lllilkacj! •• naozellruik dziialu sz;lrolU'lńdlwał 

wycli w Lodzi . i wo.jewódz- odznacrony został dr Euge- r . • 

twie p.l.'.acuje olkolo 500 leka- nium Rosiński z t.od!zi. - ł zawodow~. KOS m. Lodrz.lił 
rzy różnych specjaillnoocL Krzyżem KawalerSkirn. oroe- ł PROPONUJ:EMY 'IIIDMAfl"Y·· 
z o~ji Drnia Pracownika ru Od!rodzema Polski. Na ł · ł 
Srurż.b?" .?.droWia . n.aijbard'ziej a~ademii lód'zkliej odznacze- ł • N.a:bór do zasadniezycbł 
zasłużeru ollI'zymali odznacze- me za WtWII'{)Wą praoę w SILkół z:a,w-Odowych 
nia., nagrody i dyą>lomy. W Służbie 2'xirowia ~za.no dr ł W -·-•-= . . 00 ł 

I 
T. Wi..a'll.kowskianu. Ponadto • ii;.~ ~Jęcia ł 
se osó'b otrzymał.o naS!'I'ody ł tecltmko'! 2 poma<tur~­

(Kas) ' i nych • pano;tM>wych ~olł 
teehDJCQłych ł • Światosla_w __ R_i_c_h_t_e_r __ +• ~~~=~ącyc:-WOOGWe• 

ł • Szanse dla dzieweząt wł 
W przejeździe prze_z Polskę ł s'lllrolach zawodowych ł 

aa:tysta za.trzyma ruę tylk<> • Co dadą s:nk:oly budow-ł 
w Ł,od,z;L W programie rec•- ł lame 

Filharmonio 

W drugi dzień ś-wi~ 

41HlnmmnmlDllllłlłUllllllHIHllłllfllllOHHIHlllDHllHllllllllHllllUIUllłltmHDmnnm1111m111nnmł1łlHllllhlilllłlłRlllllllllllHIUlllllll• .... • • • • „„ •• • „ „ • • • TECHNIKA samochodowego ze stażem pracy na 
ł .- stanowisko majstra stacji ob.sługi oraz monterów 
~ TEAlR WIELKI samochodowych przyjmie Wojew. Przeds. PKS ł ... i I Oddział w Łodzi, W-0rcella 17/19. Zgłaszać się 

15 kwietnia - o godz. 21 od­
będzie się dawno oczekiwa­
ny recital wielkri.eg;o piainisty 
['adzi~iego $-.;i;łatoolawa Rich 
tera. 

Od daiwna oczekiwiainy wy­
.stęp airtysty na ló02lki~i esta:a 
dzie k<l'lloerflowej p;rzypa_da 
na początek następnego 25-
leoia jego dziail:aillości. Wy­
ją.tkowy taJ.en.t odtwórcey 
t.Jjawrul on jurż: w roku 1945, 
u.z.y&kując I naerooę na 
Wszeci=.vJązlwwym Kon'kor­
si-e Pi<llllistów, W 1950 r. w 
mmaniu jego zasbuig przyzina­
;n,o lllJU Nagrodę Pań'Sltwową 
I stopnia, a w roku 1961 Na­
grodę Leruinov'l1;lką i tytuł 1.u 
dowego ATtysty ZSRR. 

ta!lu wy1lwna S<>naitę B-<luT, ł • Wa.runkii pr2y'jęeia doł 
op. 22 Ludwika va:n Beetho- ł lfoeów ł 

W · "'- „ 35 • S'.lkoły ekspecymentalne 
vena, ariac)e =>--uur, op. ł z posrzerwnym językiemł 
(na temat z Er<>i!ki) teg<Y.7 ł 
kompozytara oraz Fantazję ł rosyjskim, angielslcim, 

ł .r" I ~ · do sam. sekcji ka<k. I piętro, pokój nr 3.
11198

-k 

ł HQ ~ Łodzi• DYSPozy:rORóW i techników satn-0c)J.od<>wych 

C-tlur, op. 1'7 R<ober·ta Schu- ł ma.tema.tyką i .wf. ł 
• Nowy regułamin przy-

ma<nna. :ł j<:cia do Sllkól średnich ł 

ł · Y"f' , na stanowiska dyspozytorów technicznych oraz I 

i • pracowników z wykształceniem wyższym i śred- ----·---·-·--Zuhosa „ REPERTUAR njm na stanowiska ekonomistów do działu orga-. . t nizacyjnego, biura dystrybucji ogumienia i zao-
patrzenia przyjmie ŁPTB w Łodzi, Górnicza Herbatka we dwoje ••• 

16. l'V. 1968 r, cło 15. V. 196.8 r. ł 

HALKA;;:;:. 
Stanisław Moniusmo . : 

t 8.~!~~U~E! ~: ~: :~: i i K!J}_L 121~ ,1 l l::!i : 
i~.!.! B~ E ~ ""v. :: \ 

i R !. ~e~dlL E T r o 20. IV. ~.oo : 

: PAN TWARDOWSKI 1~~ :~: :::gg t 
ł Ludomir Róiyckl 9. • V. 18,00 ł 

: DAMA PIKOWA 19. IV. 19,00 :.· 

•: zfMsrtilEróPEnzA 1:~ I:~ ::::: • 
17, IV. 19,00 

ł Johann Strauss 23. IV. 19,00 ł 
ł 4.* V, 19,QO ~ 
ł 7, V. 19,00 ł 
ł 10. V. 19,00 ł 

•• T O S G A :;: ~: ::::g ; 
ł G. Puccini 5. V. 19,00 ł 
ł •) przedstawienie zamknięte. ł 
ł Kasy Teatru Wielkiego w Łodzł ł 

•i• ~~:~!~~::r::;et:: :::e::t~z i 
wyjątkiem niedziel i świąt - na , ł 
15 dni naprzód. , 
Zamówienia na bilety zbiorowe ł 

•ł przyjmuje Biuro Obsługi Widzów ł 
w godz. od 10 do 17, tel 331-86. ł 

ł 399-60. < 2517/k • 

~---·----···-··-~·-~· 
PRACOWNICY POSZUKIWANI 

INŻYNIEROW mechaników zatrudni w pełnym 
etacie ~yrek.cj~ Zespołu Szkół Zaw-0dowych nr 1 
w Łodzi, PoJezierska 51, tel. 538-43. 2320-k 
-------·-------· 
MURARZY, tynkarzy, zbrojarzy betoniarzy, 
~zklarzy, . lastrikarzy, cieśli1 malarz'y, elektryków 
1 r<>botmków nicwykwaliflkowanycn - zatrudni 
Łód.zkie Pi;zedsiębiol'IStwo Budowlane. Inlormacji 
udziela dział zatrudnienia, Rzgowska 102, tel. 
460-59, 2505-k 

4 INżY~IERóW chemików, 3 inżynierów energe· 
t'l;'ków i radcę prawo.ego zatrudnią Zakłady Włó­
kien Sztucznych „An1lana" w Łodzi Armii Czer­
wonej 89, K a ndydatom o wysokich kwalifikac­
jach zawodowych, zdecydowanym na stalą pracę 
w zakładach - zapewnia się możliwość otrzyma­
nia mieszkania z budownictwa społdzlelczego już 
po 3 latach nieprzerwanej pracy. Oferty należy 
składać w dziale szkolenia zawodowego i kad·r 
ZWS „Am.ilana" w Łodzi, ATmii Czel'wonej 89. 

2006-k 

18/36. 1991-k 

KSIĘGOWYCH na stanowiskach kierowników 
sekcji środków trwałych i Inwestycji, st. księ­
g<>wych w dziale księgowości głównej, dyspoo:y· 
t<>ra w dziale transportu, ekonomistę z praktyką 
w branży elektryczno-metalowej w dziale orga· 
nizacjl, komendanta straży przemysłowej, mode· 
larzy ze znajomością modeli odlewniczych, drew 
nianych, ślusarzy i frezerów w warsztacie tech­
nologicznym - praca dn!ówkówa, ślusarzy · re­
montowych oraz na obróbkę mechaniczną, spa­
waczy, szlifierzy, elektromonterów w warsztacie 
elektrycznym, kierowcę z I kat. do obsługi „sa­
nitarki" I robotników nieW)"kwaJHikowanych -
zatrudni zaraz· Fabryka Transformatorów i Apa· 
ratury Trakcyjnej „Elta" w Łodzi. Aleksandrow­
ska 67 /93. 2385-k 

KIEROWNIKOW budowy wymagane wykszt. 
wyższe lub średnie t uprawnienia bUd<>wlane, 
inspektora do działu kslęg. finans. d/s kontroli 
wewnętrzne] i inwentaryzacji, wymagane wykszt. 
wyższe lub średnie oraz praktyka w zawodzie, 
murarzy i pomocników murarzy - przyjmie 
Przeds. Remontowo-Budowlane łfandlu Wewnętrz 
nego w Łodzi, Piotrkowska 67, 2065-k 

INŻYNIERÓW włókienników ze specjalnością te­
chnologil tkactwa del<oracyjnego, ekonomistów z 
wyższym lub średnim wykształceniem ekonomicz 
nym 1 znajomością zagadnień organizacyjnych, 
techników, technologów odzieżownictwa ze zna­
jomością pracy laboratorium odzieżowego oraz 
wybijaczy kart żakardowych zatrudni Ośrodek 
Inf<>rmacji Technicznej Przemysłu Włókiennicze­
go w Łodzi, Tramwajowa 15. tel. 321-20. Warunki 
pracy i płacy do omówienia. 2562-k 

OGŁOSZENIA DROBNE 

lrzy "JulJiła ki" 
w Teatrze Nowym 

„Teinka" - jedyna łódzka lo się, bo t.OICłzJ'. przybył jesz-
hea.-baci.arnia - po Cfil:ugotrw.a. cze jeden reprerentaicyjiny 

•łym remO!Ilcie i modernizacji l-O!ml. 
jest jiU'Ż ozyn;na., Przed jej Cóż jednak z tego, kiedy 
otwaireiem dy.rekcja LZG-Ka- kelnerka na zapytam.ie, co mo 
wialrnd.e obiecywała, :re będzie żerny otrzymać poiinfocmowa­
to lokai! prOIW3dzoiny na wrziót' ła, że tY'liko :l€'Slt herbaita pa­
wiarw;a.WSkiego „Gon,gu", rzona po rosyjsh."'!r i angielsku. 
gd:z;ie rze=yw.iśoie można wy- Koniec, kropka. Na1wet nie by 
pić herbatę -pa;r:ooną po am- lo rumu oo nerbaty. W sma­
gie lskiu. tureah."U, ro~jsku i 1ru również herbata po rooyj 

Trzy sztuk.i gr.a.ne w Teir wiellll innych odmianach. siklu p-Odana z cytryną nieWlie 
trze Nowym osiągają swoje Przedsltaiwi<:iele tej dyrekcji le się ró:im:Ha od normalnej 
setne przedstawienie; ter= naiwe.t odwiedzali „Gong" : herbaty. jaką p;n-z.ymy sobie 
„Skiz" Gabrieli Za.polskiej, mie l.i przenieść jego doświad- w d<omu. Nic więc dziwnego; 
21 kwietnia podobny jubi- Cll!nia d'<> Teim"' że w „Teilllce" było sporo wol 
leusz obehocbać będzie ko- z tym ~ęklsz.ą • Ćiek.awością nych Sltolfu:ów. bo ostaitecz~ 
media. Fredry "Damy i buza- wstąipł1iśmy ostatnio do lóóz nie jEŚli j!Ud: kitoś tu wstępu~ 
ry", a do setn ... go praedstame kiej „Teiruki" przy ul. Trau- je, to po to, aby skooztawać 
nia '.llbliża si{l również „87.kla gutta. fuokail rzeczywiście nie dobrej herbaty pairronej sp-e­
na menażeria" T. Williamsa. do poznania. Z daiwnej oOOkur cjailnie w różnych odmianach. 

Obecnie w 05tatniej flWJe nej, pełnej dymu, brudnej i Obawiamy się, że - jeśli 
prób zna,jduje s~ę „La.to" Ta- za•tl-OCZOr!Bj µrzez chuJ.i,gamów „Teinka" talk dalej będzie za.o 
deusza Rittnera orau: „Gra he rbaciairni nie ~lo ani prutrzona - przyniesie ona d<'I 
praypadk!u miłości" . ślad'l.L „Tei!llka" obecnie przy fkyit i trzeba będzie do niej 
Ma.rlvaux. pomma kaiwial'!ll.i~ „Balaiton" doplacać. A l'.)1'21ecież chyba 

Oby równie.2 i one dobiły czy też „Rairytas". W przebu- nie po to p:rze1budowano ten 
do setnego pmedsta.wienia d<>wę włożono siporo gro= - lokaQ. alby by~ deficytowv. 

M. oko<lo 800 tys. zil:, ale -Oplaoa- (J. Kr.l 
~~~~~~~~~~~-
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STUDENT p<>s>Zukuje p<> DLOKI - pokój, kuch­
k<>ju s uQJokatornkiego nię, I piętro, zamienię 
najchętn iej w ścódmie- n.a 2 lub 3 pokoj„ rów 

l<ORONSKA lekarz gi­
nekolog 17-18. Zielona 16 
Dr MARKIEWICZ specja 
lista chorób skórny<:h, 
weneryc2lnych 16-18, 
Piotrkowska 109 

KLAVISET 200 ze WZ!Illlł ściu. Oferty „51611" P<ra ni€ż w Osi@dlu Wł. By 
cnia.czem Regent 15 lub sa, Pi<Wrkowo;ka 96 tomskiej. Tel. 5't6-99 

Prywatne Biuro Matry­
m<J.ni.alne „SYRENKA", 
Warszawa. Efektoralna li 
poleca swoje asmgt. tn­
formacje 10 zł znaczka­
mi 2318 k 

FRYZ-JER-ka i ma:nieu­
czys.tka z wieloletnim 
stażem potrzebni. Ofer­
ty „51858" Prasa, Pio.t>r­
k owska 96 

!:>ez wzmaCfliacza spr:ze- ŁOD:Z śródmieście, POKÓJ, kuchnię 30 m 
dam. Dzwonić p<> god-z. p;okój , lru.chnię ewent. kw„ wszystkie wygody, DZIECI przyjmę na 
16, tel. 251-26 5J.558 g 2 pokoje, kuchnię za- zamienię na duży po- wczasy letnie w Rabce 

POMOC dom!!wa (mamy 
dziec.ko 8-letnie) po­
trzebna. Boya-Żeleńskie 
go 9, m. 5, bloki, tel. 
5~3-11 51 _541 g 
P .OMOC do dzieci na­
t.y<:hm 'ast potrzebna. Tu 
szy•n, 18 Stycznia 3, De­
fe cif!.ska 51544 g 
POSZUKUJĘ pra<:owni· 
ków do rozprowadzania 
poszukiwanego artykułu 
na terenie kraju. Pożą­
<iana znajomość ak!wizy 
cji oraz własny samo­
<'hód. Oferty .,5()773" 
Prasa, Piotrkowska 96 

CHARTY 7-tygodniowe mienię na 2 pokoje, kój z kuchnią lub 2 - opiek.;i solidna. Cho-
sprzedam. WĆ>lczańska kuch~ię, wygody w małe w b;.J}~<· ·ch. Tel. w.a.nie<:, Chopilila IO 

0r z10M"K'.ows~ 
specjalista chorób we­
nery=ych.; skórnych 
16-19, Piotrkowska 59 

196, wejście A m. 9, Zduńskiej W<>łi. Oferty 601-75, godz. 10-i8 PKZEDSIĘBIORS_TW_O __ 
Krysty.n;! Augustyai,iak „ :>l535" !>.rasa, Piotr- DflMEK jednorodzinny Transportowe Handlu 
(wejście od Wólczańskiej I k 0 V:9-ka_ 96 _ 2 pokoje, kuchnię, :vewnętrznego nT 2, 
zw pr.zez pasaż) 50747 g ,2 POKOJE, kuchnię, wei:anda., garaż, ogró- S~rzelczyka .w Uituewa~-

:>l:'OŁDZIELNIA Pracy 
Lekarzy Specjalistów 
„Zdrowie" wykonuje w 
pu.n.kcie usługowym przy 
Al. Kościuszki jr1 wszel 
kle zabiegi glnekologlcz 
ne <>raz przeprowadza 
ba diania hlsitopa tologicz­
ne i cytologiC'Z'lle. Tele­
fon 382-90 1612 Il: 

KADZIE d•rewnia.."le o 
1 
bioki i 2 pokoje., kuch- dek, za.:nienię na 2 po-, ".i.a_ zagubioną l~git. 

wym. 2,20xi,2oxl ,20 _ 'nię . w sta.ry~ bu-clowni- koje kochuię _ bloki. s ,uzbową Henryka Szy-
snrzed"1'lll. Tel. 389~63 <:twie (<:zęśc1owe wygo- Ofer'ty ,,5if.S2" Prasa , mańskiego, Nowotki 127 
- . dy) zam11e11ę na 3 poko p · ~ .k k 96 · 

PEKI1'rCZYKI ta.mo - je, kuchnię z wy.god lO••r ows "' CENTRALNA Baza sam 
sprzedam. ~eksand-rOIW mi. Oferty „ 51540„ Pr:: C.ZĘ~rOCHOWA _ 2 po tamo Przeciwepidemi 
ska 10-57, wieczorem sa, Pi'otr.kow·~ka 96 k . k . czna w Lodzi unieważ-~ OJe, uchmę, wy.gody , n la z.agubiomą legit. 
„SYRENĘ 101" sprtre-1 UCZENNICĘ na miesz- c.o„ nowe bttdOW'l'lictwo, slużbową nr 19 Genowe 
dai::.:_~urczal~~-- kanie przyjmę. Gdaiiska gaorari:, telefon, zamien ię fv. Pieńkowski-ej, Kiliń-

67 ficy ter na pod-0bn<' w Lodzi. POMOC do dz iecka po-
, ,SYRENĘ 103" w ba..-- • P[:wa o na,

5
fs: Oferty „ 51575„ Prasa, ~e~~5 5158_3 g tr.zebna. Warunki dobre, 

DOM; willę k'UJpię. Pięk dzo dobrym stainle - m. · g Fiotrki>ws.ka SS KALETNIK _ specjał- Bratysławska 6, m. 58, 
r.<: mieszkanie na zamia ~prze~arn. Tel. 343.::_9_4_ SAMOTNA posz;u.kuje SAMO'~-y· sta . no sc torebki da.mskie bł. 19, od godz. 16 
n<; Oferty ,51337" Pra sublokatorskiego po.ko u, na nowi-

. ~ ' - „SYRENĘ 101" sprze- ju. Oferty „51545„ Ptr - sku po=ukuj€ pokoju z potrzebny za.raz. Możli- NA wtry.ska\kę, wzglę 
~I'._io '·owska 96 dam. Z.Sl.'17-€'WSk.a 22a sa, PiotrkoWSka 

96 
a- wygodami. Oferty wość zamieszkani.a. Wy -inie każdą ipną pracę 

DOMEK 1-rO<lzialny .sprze „ZASTAVĘ" sprzedam. „51573" Pra<>a, PiotrJro.w czerpujące oferty: Kur-1 (kilka godzin dziennie) 
dam. Łódż, Oppman.a 10 Parkin.g _ Tuwi'llla POKÓJ, kuchnię, wy- ska 96 dclscy, Po=ań . Bohate- ;)rzyjmę. Ofe·rty „50767" 
(przy Sląskiej) 515Zl g gody i pokój z uży·wal rów WesterpLa;tte 3 P~asa, Pl\otrkowska 96 
DOM 1n1.>I"rnwainy 8-izbo- 5AMOCłl0D „Wart'lmrg" nością kuchltl,i, wygód, NIEKRĘPUJĄCEGO, u- OOeeeo„eeeeee••••Oeeeeoee oeee 
wy z ogrodem w Lo- spnzedam. Lilmanowiskie z c.o . (~a.nla w meblowanego sublok.a-
d~i - sprz ed.am. Oferty go 165 51569 g śródmieści.u) zamienię torskiego pokoju na 

51539" Prasa, PJotr- „WARsZAWĘ" r·ok na 2 l~ 3 pokoje, ku- 9 do 14 dnd w miesiącu 
kows kla 96 prod. 1959 - sprzeda.m. chnię. O:ter.Jy „[i154l1" w ;t.odz.i poszukuję. za 

Łódź, Szaimotuls.ka 19 Prasa, Pi<Jtrkow&ka 96 pła<'~ 360 d'O 400 zł. Ofer 
PLAC z pr.aiwem budo- m. 55 (ŻUl>a•rdź) 51586 g ty „5'l004" · Prasa, Piot·r 
wy, 'baruo sprzedam. - ·- „. ·-- -- PRACUJ" CY student po k ow s ka 96 
Tel. 382-15 515&1 g POKOJU sublokiato.rskie- sizukuje "'SU!lYlokatorskie- D~N"'l-A--4-.I-V-. -w--s-k_l_o_p_

1
·e 

PLASTIK .llustr·=Y per f<> pos21Uku;ję. Tel. 4'00-67 go pokoj'U . Tel. 414-69 , lub .au•tobusie zost,.;io -
łowy, biały i różnokolo • ._..__..__~.._. do g.odz. 20 51560 g no siatkę z wartościowy 
r owy n.a mocnej tkani- ł Wo' _,_

1
• i' LUBLIN - 2 po'koje, nu książ.kaani. Ucz.eiwy 

nie obuwnkzej s·przeda „n: kuchnię w bl<Jikach, za- znalazca prosz-0n.y o 
Je Be ntyn, Pio trkow- d • mi<eni<: na podobne w zwrot m wynagrodze-
'>ka 21 5~ g ~ ZleCięc::e ł.oo.z i. Of-er ty „ 51564" niem. Obr. Stalingradu 
TEl.EWIZCiRlra<hlo d'o i Prasa, PiQl rk ow s ka 96 77, m. 15, Dut>kiewicz 
bre lub us2lk<>d'ZJOtle kou sz~~A:g~~:AN SAMOTNA kraw-cowa ltADA--wkl~a I>TZY 
pię. Tel 4115-SS, g<>diz. ~ p 0 1 e c a ,pos21Ukuje pokoju 5Ublo Zakładzie Pr<>tetyki Sto 
ll-ll! 

51398 I' i zs. JAREWiCZ ~ .. kaoor.ski ego, nlekrępują- matoJ.-OgicZillej w Łodzi, 
GA-RA'Z blaszany prze- t.ódź cegą, na.jchęt>n.>ej w je. ul. W.ięok~iego 85" 
~1-0Śn~ spr-zedam <;;.he}- Obr. Stalingr'attu :na, . 'dinarooziln.nym. domku. 'uniewatźnia zagubioną 
ny, An«mowa 29, Ga- tel. 316-32. • ;Qo'fer<ty „50-7li0" Pir~a. ·p ieczątkę -0 l>r.zri'iien.Lu 
wl'Oński. 51~ g · - - - - - -_-:. - ·~· ~~a: ll6 ,,;nr l'956'' 51-s23 

OBRONA PRACY DOKTORSKIEJ 

Dziekan i Rada Wydziału Elektrycznego Pollte· 
chn!ki Łódzkiej podają do wiadomości, że w po­
niedziałek, dnia 22 kwietnia 1968 r „ o godzinie 13, 
odbędzie się w sali konferencyjnej Polit echniki 
Łódzkiej (gmach chemii, I p.) w Lodzi, ul. żwir­
ki 36, publiczna dyskusja nad rozprawą dokt or­
ską mgr inż. Janusza Kutznera pt.: „Charaktery­
styka fizyczna i ocena podstawowych parametrów 
łuku elektrycznego w próżni". 

Promotor: prof. dr Stefan Seldel 
(Politechnika Poznańska) 

Recen:r.enci: pr<>f. Stan<slaw Dzierzbicki 
(Politechnika Lódzka) 

doe. dr T.adeusz Lipski 
(Politechnika Gdańska) 

z. rozprawą doktorską i opiniami recenzentów 
mozna zapoznać s~ w czytelni Biblioteki Głów­
nej RŁ. W-stęp na rozprawę wolny. 2431-k 
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Radio 
„Eneraomontaż Północ" 

• 
I. na cześć V Ziazdu Partii PrzeIDómienie 

PROGRAM I 
7 .45 „Błękitna sztaJ:et.a ". 8.00 

'\- ad.omości. 8.15 Koncert roz­
ry ·kowy. 8.44 Koncert zyczeń. 

9.00 Z muzyki słowiańskiej, 10.00 
,,Lalka" - odc. 10.20 Felieton 
muzyczny J. Waldorffa. 10.50 
Cykl: „W krainie wartoSci". 
11.00 Melodie i piosenki. 11.20 
(Ł) Gra orkiestra ŁRPR. 11.50 
Poradnia rodzinna. 12.05 Wi.ad. 
12.10 11 Koncert z polonezem''. 
12.45 Roln iczy kwadrans. 13.00 
Zespoły rozrywkowe. 13.25 Na 
swojską nutę. 13.40 „Więcej, le 
piej, taniej". 14.00 Wiersze Ja­
n<. Baranowicza 14.10 Utwory 
klasyków wiedeńskich , 15.00 Wia 
domości. 15.05 z życia Zw. Radz. 
15.30 Dla dzieci: - „Niech się 
szczęści" - słuch. „Popoh1dnie 
z młodością". 16.05 Studio Rytm 
- „Dźwiękowe pocztówk:". 16.20 
„R.adiostopem po morzach, lą­
dach i oceanacbu''. 16.50 ,,Gdzieś 
w gromadzie". 17.00 Muzyk.a ta 
neczn.a. 17.2-0 Nie tylko bi.g-beat. 
17,40 „N.a cztery wiatry". 17.55 
Wiadomości. 18.00 Koncert pt. 
„Tematy mistrzów w mu'Zyce 
rozrywkowej". 18.40 Muzyk.a i 
aktualności. 19.05 z księgarskiej 
lac.y. 19.20 List z Polski - Ol­
sztyn. 19.35 Recital Idy Haendel 
- skrzypce. 20.0-0 Dziennik. 20.26 
Kronika sportowa. 20.40 „Spot­
kani.a z operą". 21.20 Rozmowa 
o wychowaniu. 21.30 „Yeseult o 
białych dłoniach" - słuch. 22.00 
„Ludzie I kontyne'llty". 22.20 
Wieczorny relaks. 23.00 Dzien­
nik. 23.10 Wiad. sport. 23.15 Muz. 
populam.a. 24.00 Wiadomości. 

Wrocławiu. 9.30 Wiad. 9.35 Prze 
gląd czasopism regionalnych. 
9.45 Polskie melodie lud. 1-0.00 
Muzyka biletowa. 10.25 "Mrów 
ka argentyńska" - fragm. pow. 
10.50 Koncert z nagran ork. p. 
d, G. Sebastiana. 12.05 z l<r.a­
ju i ze świata. 12.30 (Ł) „Ra,zem 
z partią" - rep. 12.45 (ŁJ Pio­
senki radiowej listy przebojów. 
13.00 (Ł) Melodie operetkowe. 
13.15 (Ł) Muzyka taneczna. 13.25 
„W Hl.szpanii o świci~"';• - fragm. 
oow. 13.45 „Utwory klawesyno­
we i fortepianowe". 14.15 Kal ej 
doskop kulturalny. 14 .45 „Błę­
kitna sztafeta". 15.00 Pieśni i 
t.ińce świata. 15.20 Ulub10ne prze 
boje. 15 .50 „w obiektywie nau­
ki". 16.00 Wi.ad. 16.07 Utwory 
RossLni'ego i dawna muzyka 
" :oska. 16.46 (Ł) Aktualności 
łódzkie. 17.00 (Ł) Małe zespoły 
rozrywkowe - grają i śp1ę_wa­
ją „Czerw<l'tle G,·..,ry". 17 .15 (Ł) 

.Mówi pedaaog". 17.25 (Ł) Po 
ogólnopo!o;k;m konkursie muzy­
ki klasycznej. 17.50 (Ł) „Miłość 
i karie-ra szewca Maślaka" 
opow. 18.JO 'cŁ> „Przed koncer­
tem w Filhacrinonii". 18.2-0 (Ł) 
Radioreklama. 18.30 Uniwersytet 
Radiowy „U progu romantycz­
nej Europy". 18.4.5 Kurs języka 
francnskiego. 19.00 Wiad. 19.07 
"''We płyty w Polskim Radiu. 
19.30 Zespól Dziewiatka. 2-0.00 
„Ja?JZ nad Odrą". 20.20 Wiersze 
futurystyczne Majakowskiego. 
2-0.25 Rytmv wielki·ego miasta . 
21.00 z kraju ( ze ś-m.ata. 21.27 
Wia<lomości sportowe. 21.31 „Po 
dróże muzyczne". 22.01 Mówi 
Szekspir. 22.05 Utwory gitarowe. 
22.20 „Kamienny portal Paryża" 
- wiersze. 22.35 HoryzOlllty mu­
zyki. 23.15 „Prz~lądy i poglą­
dy". 23.25 Z muzyki R_enesainsu. 
23.50 Wiadomości. 

15 października b.r. 
etap budowy EC III 

I. Sroczyńskiej w Sejmie 
,{Dolrończenie re str. 5) 

postawy jednego z przedsta­
wicieli swoiego środowiska 
społecznego, Stefana liisielew­
skiego, który z taką pogardą 
władzę sprawow,ną przez 
przedstawicieli ludzi pracy o­
kreślił mianem dyktatury 
ciemniaków. To stało się nio­
netą ohiegową dla wielu in­
spiratorów ostatnich wydarzeń 
stojących na pozycjach wro­
gich klasie robotniczej. 

Wśród szeregu zagadnień 
dyskutowanych obecnie I wY• 
suwanych przez - klasę robot­
niczą mocno stawiana jest 
sprawa rozszerzeni.a wstępu 
na wyższe uczelnie dla mło• 
dzieży robotniczej. Wprawdzie 
stworzony został pewien sy­
stem, który miał gwarantować 
odpowiedni nabór młodzieży 
robotniczej i chłopskiej, ale 
praktyka dowiodła, że był oa 
niewystar•zający. Realizacja te 
go słusznego postula' u klasy 
robotniczej wymaga stworze­
nia odpowiedniego klimatu na 
uczelniach i kontroli społecz-

PROGRAM II 

Wczoraj na bud-0wie EC-III 
odhvł się wiec zatrudnionej 
tam załogi Przedsiębiorstwa 
Montażu Elektrowni l Urządzeń 
Przemvsłowych u Energomon­
taż-Północ". EC-III ni<? nale­
ży do największych budów 
prowadzonych w całym kraju 
prza.z to przedsiębiorstwo, ale 
posiada olbrzymie znaczenie 
dla Łodzi. Na - wczorajszym 
wiecu. załoga zatruOniona na 
EC-III i przedstawiciele załóg 
,,Ene1·gomontazu" pracujących 
na innych budowach w kraju 
podjęli, celem uczczenia V Zja 
zdu partii, szereg cennych zo­
bowiązań, których wartość 
przekracza 18 mln zł, 

Wylkzmy zobowiązania do­
tyczące o-krę<;u łódzkiego. Po­
stanowiono do 20 sierpnia za• 
kończyć montaż i przekazać 
do rozruchu kocioł nr 1 - tj. 
11 dni przed planowanym ter-

Rachunek za telef on 
wystawi komputer 

minem. Roboty przy kotle nr 
2 zostaną zakoilcz.one do 20 
października - także U dni 
przed - terminem. Do dnia 15 
sie?'pnia zobowiązano s1ę za­
kończyć montaż cbP.micznej 
zmiękczalni wody - 2 tygOd­
nle przed terminem. Do 15 
października postanowiono za­
kończyć budowę ! etapu 
EC-III. Oznacza to, że od te­
go dnia ciepła woda popłynie 
do mieszkail. 

Budowinic-zowie z „Energo-
montażu" pracujący p;zy roz 
budowie „Anilany", postano­
wili skrócić o 10 dnł term.in 
montażu odkrzemial·ni wody 
t przekazanie jej do r0«ruchu 
do dnia 15 g,rudnia bież. roku. 
O li dni przyśpieszony zosta­
nie montaż i przekazanie do 
rozruchu - 20 lipca br. - tur 
bozespolu 19,6 MW w zgier­
skiej „ Borucie''. ·-

Przedstawiciele grupy robót 
„Energomontażu'' pracujący w 
Pątnowie otrzymali proporzec 
przechodni z' zajęcie I miej­
sca we współzawodnictwie mię 
dzy posizczególnymi grupami 
robót za rok 1967. 

Jak można =cac taką obel 
gę klasie robotniczej, jaik 
można mówić o rzekomym 
regresie kuJtu...--y Polskiej kie­
dy prawdą do udokumenrowa 
ma jesit, że wlaśnie w Pol­
sce Ludowej_ jak nigdy do­
tąd dokonal się ogromny 
awans kulturaliny spoleczeń­
stwa jako cał~i, a klasy ro­
bat:nuczej przede wszystkim. 

Tylko w roku wbieglym w 
przemyśle lekkun blisko 23 
tysiąoe rO'botru.kÓW t.kończy­
ło rożnego rodzaju szkoły t 
kuirsy U2lUP·ełniaj ąc swoje 
wyksztalcenie i kwa,Jifilkacje 
zawodowe. fdz;iemy z ksia:ż· 
ką berlioaśTedm:io do robotni­
ka w za.k!adz:ie tworząc licz­
ne punk:ty biblioteczne nruwet 
na odd'lliałach produkcyjnyoh. 
Stworzyliśmy mori:.liwo.§ć 

nej. -
W dafurej CZQŚCi gwego wy.:. 

Sltąipienia pooła,nka I. Srocz;yń~ 
sika przytoczyła cały szereg 
przykładów współ;pra.cy łódz­
kich wyższyc.-h uczelni., ilnsty~ 
tutów naukowych, ludzi nau~ 
ki i S!Ztuki ora:z środ.ow'islkl 
twórczych z xakładami pracy~ 
Kontaik:ty te przyczyniły si~ 
do nawiązania wielu serdecz.­
nych, więzi z inteligencją fi 
mlodrieżą akademjcką, 

Prowadzir--· szeroką a.keję 
popularyzacji sztuki i wycho-
wania estetyc:imego, funduje-i . 

8.30 Wiadomości. 8.35 „Swiat 1 
my". 8.55 Koncert Ork. PR we 

Od pt""Zywłego roku rachun 
ki za telefon, telex i telegra 
my abonamentom okręgu gdań 
skiego będzie wystawiała ma­
szyna matematyvzna. Odpo­
wiedni program przygoto-Nuje 
Zakład Elektronicznej Technl 
ki Obliczeniowej w Gdyni. 
Komputer otrzyma przygoto­
waną przez pocztę taśmę per 
forowaną, a kończąca cykl 
drukarka wypisze ·i za.adresuje 
rachunki z szybkością 1.350 
wierszy na minutę, zastępując 
w pracy setki urzędniczek. 
Jednocześnie zastosuje się sze 
reg usprawnień pomocniczych 
jak np. automatyczne składa­
nie I spinanie rachunków. 

Budowniczowie „Energomcm­
tażu" na wcz0ra.jszym wiecu 
wezwali zało~i . innych przed­
s.\ębiorstw pracujących na bu 
dowie EC-III do pójścia w 
ich ślady. Podjęii także rezo­
lucję zdecydowanie potępiajacą 
nie-Odpowiedzialne poczynania 
elementów . syjonistycznych, do 
ma.gając się oczyszczenia sze­
regów partii z elementów oh-

czynn~o rozbadzamia zaintP­
resowań artystycznych dla 14 
tysięcy głównie młodych pra 
cownik&w i dzieci robotni­
czych. Naszyr-...h 650 różnych 
a.rtystycznych zesp<>lów ama­
tor<Jkich wych,.,wuje młodzieź 
l wvłania talenty. 

my stypendia twórcom, wiąże­
my zawodowych artystów z na 
szym artystycznym ruchem 
amatorskim i ułatwiamy im 
zbliżenie do życia i pracy śro 
dowisk robotniczych. 

I myślę, że żaden z tycłi 
twórców, kt6rzy poznali rze­
telny trnd ro-botnika, nabrali 
szacunku dla jego pracy nie 
byłby w stanie zająć podobnie 
pogardliwego I obcego klasie 
robotniczej stanowiska, jak to 
uczyniti - niektórzy uczestnicy 
warszawskiego zebrania lite. 
rat6w! 

l 

Dziś w Łodzi przewiduje się 
zachmurzenie umiarkowaine, 
częsciowo większe, z możli-
wością 1>rzelotnych opadów 
mokrego śniegu lub deszczu. 
Temperatura J!linimalna minus 
2 stopnie, maksymalna plus 8 
stopni. Wiatry umiarkowane i 
porywiste, północne. 

Jutro nadal chłodno. 
Dziś zachód słońca o godz. 

18.32, jutro wschód o 4.53. 
(Dziś imieniny obchodzą · Fi­

lip i Leon). (Z) 

TELEWIZJA 
9.00 „Orzeł" film fab. prod. 

pol. (z Katowic). 16.55 Dziennik 
(W). 17.00 „Gra.nica" film z se­
rii: ,,Rycerz Zawieruch.a", uMa 
giczna pałec'Zka" odc. I przed 
kamer.ami Marian Kryński (W). 
18.00 „Nad Odrą i Bałtykiem" 
(z Gdańska). 18.30 w"adomości 
dnia (Ł). 18.45 Koncert W ielkiej 
Orkiest ry Symfonicznej Polskie­
go Radia i Tel. (Kat.) 19.20 Do­
brano<: (W) . 19.30 Dziennik (W). 
:ffi.05 „Refleksje" (W). 20.35 
Teatr Kobra - widowisko sen­
sacyjne Zbigniewa Sliwca -
„Spisek przeciwko I.alce" (W). 
21.4-0 „Panora'Itl.a Literacka" (W). 
2l2.10 Drz:ienni.k (W}. 

Komputer wy>:onywać będzie 
także analizy natężenia ruchu 
telefonicznego i obciążenia 
fącz. Pozwoli t<> n<a SP'!'aWiłlej I 
szą eksploatację. 
Przedsięwzięcie po zebraniu 

dośw•iadc.zeń eksploatacyjnych 
zostanie upowsze<:hnione n.a te 
renie całego kraju. 

„IXI„! 
- Mogę te o­

trzymać? 

co. •• - To mote wf§- - Do prania? Może to pan otrzy­
mać w innych skle 

jarzę-
ni ów kę, albo tyt-- Może 
niówkę1 A może biak, winiak lub 

. żubrówkę? koniak? 

Pewnie chodzi 
nu o „1xr, w 

nie łub w paście, 

pa-
pły-

pach MHD. Tu 
jest sklep monopo­
lowy • 

DYREKCJA MHD ART. PERFUMERYJNO-DROGERYJNYMI i UŻYTKU 
KULTURALNEGO w Łodzi JJ o Ie ca PŁYN i PASTĘ „I X I" w sklepach przy 
ul. ul.: Piotrkowskiej 16, 65 i 259. Próchnika 8, Nawrot 35 i 56, Zachodniej 23 
oraz we wszystkich drogeriach. Do nabycia są także inne środki do prania. 

Sklepy zaopatruje WPH „ARGED". 2591/k 

cych socjalizmowi. _„ IP> 

W dniu 9 kwietnia 1968 r. 
zmarła, przeżywszy lat 82 

S.tP. 

Maria 
Gądzyńska 

Wy.prowadzenie drogich 
zwłok nastąpi dnia U. IV, br. 
z kaplicy cmentarza na Do­
łach o god~. 14.30, o 'czym 
zawiadamia 1>-0g.rążona w 
smutku 

RODZINA 

W dll'iu 8 kwietnia 1968 r. 
'llD'.la.rła, przeżywszy lat 58 

aajvkoeha~sza i najlepsza 
ŻOflla, Mamusia i Babunia 

S.tP. 

MONIKA. 
MlRSZlŁ 
s KASPERKIEWICZOW 
I voto MIKOŁAJCZYK 

TJ voto DERCHELT 

Pogrzeb odbędzie s{ę dnia 
11. IV. br. o godz. 15.30 z ka­
plicy cmentarza na Rado­
goszczu, o czym zawiadamia 
przyjaciół Zmarłe.i pogrąż<>na 

w głębokim smutku 

RODZINA 

Obecnie miody pracownik 
1:ir1Pmysln lekkiego to już w 
znakomitej większości absol-
went szkoły 7,awodowej czy 
technikum. Zgodnie z bada­
niami przeprowadzonymi przez 
nasz związek ponad 21 tysię­
cy młodych pracowników prze 
myslu lekkiego ukończyło bądź 
zasadnic7,e szkoty zawodowe 
Ministerstwa Oświaty, bądź 
zawodowe szkoly przyzakłado­
we podlegle M.P.L. w· zakła-
dach naszyl'lt pracuje ponad 
· tys'ęcy pracowników ze 
§rednim wykształceniem, a 10 
tysięcy mł<>dych pracowników 
uczy się obecnie zaocznie lub 
wieczo-rowo w szkołach śred­
nich. 

Obrona 
"v ZSRR 

Ważne· m1eJsce w ~61nym 
systemie posunięć obronnych 
ZSRR. zajmuje obrona cywil 
na. Wra:z. z p<>jawien'em się 
broni rakietowo-nuklearnej 
skomplikował się problem o­
chrony ludności. Jeśli dawonlej 
terenowa obrona przeciwlot­
nicza clzia}a>a ;edynie w po­
szczegó1nvch miastach i na 
nie.którvch obiektach. to 0 bec­
nie c.słonę przeciwjµnrową 
pr-zvgotowi'ie sie na teryto­
rium całego kraiu. 

Radziecka doktryna w-0ien­
na wychodzi z tego założenia, 
że nail<>n>?vm środk!em obro 
nv ZSRR przed atakiem ;„dro 
wym .są potężne wai:ika 'ra:kie 

Wysoki Sejmie! 
Ohurza mnie Interpelacja 

posłów ze „Znaku'·', a między 
inny1ni oburza mnie fakt, że 
wśród tych." którzy ją podpi• 
sali i którzy kwestionują swo 
body demokratyczne i polity­
kę kulturalną w naszym kra• 
ju, znalazł się także poseł 
Zawieyski, pełniący przecież 
wysoką godność członka Rady 
Państwa. -

Powstaje także pytanie, w 
jaki snosób interpelacja, któ• 
ra złożona zoo;tała do preze­
sa Ra.d'f Ministrów trafiła do 
ośrodków wro-gich Polsce Lu­
dowej? 

cywilna 
towe. Antyrakiety, samoloty 
przechwytu.iące. do zadań kt6 
•rych należy niedonus7.<'zenie, 
ab-. rakiety nuklearne i samo 
loty wroga przenikne!N do 
przestrzeni powietrznej ZSRR. 
Zostana one w za»adzie unie 
szkodliW.one zanim zbliża się 
do granic Związku Radziec­
kiei?o. Jednakże, niezależnie 
od tego. czynione są również 
przygotowainfa do 1l'kwidowa 
nia skutków raokiet:owo-Jądro­
wych cio>ów przeciwnika. 

W ra<lzjeckich lnstytutacn 
naukowoibadawczych. biurach 
kon.stru~vj-nych opracowano 
jnż projektv niezawodnvch 
schrooów. broniących ludzi 
nrzed wołvwem fali uderzenio 
we; f promieniowaaja radio­
aktywnego. 
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E. S. GARDNeR 

' ' ~łt,C(, 

DZIEWCZYNA 
Mason nagle podjął decyzję. 
- · Będę reprezent-0wal Minerwę w sprawie 

śmierci Maorvin.a Billingsa - o$wiadczył. -
Jeżeli to jest zbrodnia., zostanie postawiiOt!la 
w st.an oskarżeni.a. Będę jej obrońcą Jed­
nak nie obiec"Uję reprezenbować jej, jeśli bę­
dzie postawiona w st.an oS'karienia w ziwiąz­
ku :z zamordowaniem Dorrie Ambler. Mu­
siafbym przedtem poważnie qię za.stan.owić. 

- Doskona.Je odezwała sie Henrietta 
Hull. -' Ni.ech się pan zastanowi. Może jed­
nak bę<l.zie pan mógl się zgo<l.7.tć, mr. Mason. 

- Chwileczkę.„ - rzekl Mason. - Jeielii 
pani nie skomul'l.Browata si.ę z nuą, ro skad 
pani wie. że s-prawa, w któTej ją się oskar­
ża. dotyczy śmie:rc.i Billin.g'Sla, a nie śmierci 
Darrie Ambler? 

Henrietta Hull wa.hala się prz.ez ctrwihle, 
m1"1lgając oczami, następnie odipowJed.zial.a: 

- Nie wiem,' mr. Maoon. Lecz gdylby ok:a.­
zalo się. że niie mam racji, pan m6głby zwró­
cić otrzymaną zaJ,iczkę 1. wyoofać się. 

Chcial'bym teraz rnucić okiem na notait­
kę, którą Minffi'Wa pan.i po!Z')'Sltawiła. 

HenriefJt:a Hul~ obworzyla torebkę. wyjęta. 
zł-O<ŻOną kiartkę papieru a poda.la ją Maso­
nowi. 

Notatka brzmiała: ;,Henny.„ Jadę do 
Komendy Policji. Je.'m n.ie p.'lwrócę do l?-0-
dziny dziewiątej. zrób. c.o potraeba". 

- W tym pisemku nie ma żadnych kon­
krebnych instrukcjii - stwier<lzil Ma90!1.. -
Nie ma nic w sorawie wynajęci.a mnie, czy 
też w sprawie odwol:aJnia się do agflil.Cji d"'" 
tektywów Drake'a. 

- Są<lzę, że jest pan w blę<lzi.e, mr. Ma­
son. - · I mrs. H<tLll przeczytała: „~6b, oo 
pOW7..eba". 

- Czy to znaczy, że pani i Minerwa ~ 
dyskutowały t,ę sprawę wcześniej? 

- To oznacza - odpowiedziała - że Mi­
nerwa powjerzyła mi siwob-Odę decyzJii... No 
i właśnie działam. 

- Chwileczkę._ - włlrąci~ Drake. - Stwlier­
dzam, że zostały p.op.etn,ione z calą 
premedytacją i z zimną krwią dwa mor­
derstwa. jedno z nich byto z góry do­
konaine w PrZYS1tępie wielkiego z.denerwowa­
ni.a. Oba z.abój'9twa wsloazu1ą wyraźnie, że 
należy w=..ąć dochodzen;e · przeciwko Mi­
nerwie Minden. P olicja ma świadków. Nie 
odważyłatby się nawet tknąć jej palcem. gdy­
by nie miała przekonywające~o dowodu. 

Mason, który stał jakiś czas pogrążony w 
myślach. rzekł: 

Della. wydaj pan.i · Hull pokwitowaniie 
na dwadzieścia tyisięcy dol.arów stanowJących 
za.Liczke. 

Perry Mason siedrzlial w ~a!J'i ;porad bu-
dy:nku więziennego. SPQjrzia.I: .n.a Minerwę 
Mi.nden. li. rr.ekl: 

- Chcę panią przede wszystkim poinfor!. 
mować. że dziś rano odwiedziła mnie Hen­
:riet.ta Huhl. PrzekazaJa mi czek na dwad'Zie­
ścia tysięcy dol.Mów jako zaliczkę. prOlSIZ4C, 
abym prowadził pani SlJ>Tawę. Powiedzia­
łem jej, że będę pami bron.'.ł p>r<led =­
tern zabójstwa Marvina Billingsa i że nie 
mógl'bym jesz.cze powiedrzlieć. czy będę b'ro-. 
nić pani również przed zarzutem morderstwa 
Danie Ambler. 

- O iłe się orienrbuję - od'p0Wie<l2liała M.i­
ne.rwa - trzymają mnie tutaj w związku 
z zamordowaniem Billin.gsa.. 

- Czy z.ootala wniesiona fl>rmalna skarga 
sądowa? 

Przypu:szc:zam, że formalne osk:arienie 
=staniie przekazane s.ą®Wi. =z sąd przy­
sięgłych. Dla jak.ieiś przyczyny komuś za­
leży, żeby proces odbył się jak najmybc:iej ..• 
a to mi od'PQ'W'iada. 

W takich wypadikach t.oc.zymy K,ykle 
wałkę o przeciągnięcie czaSIU do rozprawv 
i usiłujemy śledzić rozwój wydarzeń 
stwierdził Mason. 

- Tu n:i.e jest zwykla sprawa - zai\:.:wa;źyła. 
- Cieszę się, że nie. Chcę za.dać pani 

jedno pyt.anie: czy to pamQ. zamordowała 
Marvina Billli·n.gsa? 

- Nie. 
- To na razie wgzvgtlro. oo chc;alem wie-

dzieć - <JŚ'Wiadczyl Mason. 
- Muszę jednak pan.u ooś wyz;nać. Ja. •• 

- Czy to ma bvć przyzname się do zbrod-
ni? - pr.zerwał Masian. 

- Tak, lecz.„ to jest . .; 
Ma"on pod.niósł rękę. 
- Nie choę słyszeć o Zadmym pirzyznawa.­

ndu !'lię. 
- To nie jest bo, oo pan myśli, 

- S'kąd pan.i wie, eo j,a myślę? - prrerwał 
Mason. 

- Bo to jest oo5 ta.kiego, oo by panu ni­
gdy nie przyszl'o do głowy, Dotyczy zu,pel­
nie innej sprawy. Nie jest związ.ane z tą 
ZJbrodnią. Ma zwią1.ek z .•. 

- Niech pani tego nie mfi·wi. Minerwo -
przerwał jej Mason. - Chcę pani wyjaśnić 
moje stanowisko. Stwierdrila pa.ni, te nie 
popełniła zbrodni. o którą pan ią p09ądzają. 
Gdybym zosta:l okłamany, W7.ięlaby parni. 
kieps-ki los na loterię'. ponieważ dzialalbyrn 
na p-Ods+.awie fałszywego zalo±enia. 
Każda wiadomość przekazana przez klien­

ta obrońcy jest i•nformacją J)1'11.lfną - ciągnął 
MaS'Oll ~ ~ecz jeśli· pani twi"'1'dzi, że poipet­
mła PaJ!ll Jakąś szczególną zbroon:ę, inna niż 
ta, o którą jest pani posa~zona. sytuacja 
cal'kowicie się zm;enia. Jest.Pm adwokatem. 
lecz jestem równi~ obywatelem. Moge po­
móc p.a:ni radą mając na uwadze przY'Sh.t­
~j~ce pan.i prawa. Lecz jeśli w'<"izialbym, 
ze Je9t pan.i winna ci.ężkiej zbrodni I JlOTa­
dzil'bym, co ma pani czynić, a?.ehy uniknąć 
kary, wówczas stałbym sie pani W9J)ólni­
k.i€'111. 

Zasta<na'Wiała się p.rrez kilka sekund, po 
czym powiedziala: 

- RO'ZJ\.im.i€'ID. 
.- On.i mają przeciw'ko pa~L: jakiś miaż­

dżący dowód, który ich 2l<:laniem prie9<1dzi 
9.P'!'awę. W przeciwnym wvoo'.l'ku nie ośm ie­
hhby s'o!'. J)OS'tępować w ten spoor'>b. Po pro­
stiu udaliby się do pan.i mieszkami. i bardzo 
uprzejm.ie zad.awaJibv pytania. Na?tępnie 
SP't'aw~ziil i'by pa:ni odpowiedzi, zadalibv na­
si1ępne pytania i doprowadzili do procesiu 
tylk-0 wt.ecly, gdy na.bra!Jiby przekonania o 
pa.n:\ wiinie. 

(35) (1Dal9Zy ciąg ~ąpi) 
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